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Zlnzt w M a r  zy.
Dziś rano car Mikołaj II wśród huku dział i 

dźwięku dzwonów stanie na ziemi rumuńskiej 
w  uroczyście przystrojonem mieście portowem 
Constanzy, aby po ośmnasfcu latach namysłu 
oddać wizytę królowi rumuńskiemu Karolowi.

Po raz pierwszy zdarza się, że car Wszechro- 
syi u stępu je  na ziemię rum uńską nie na czele 
hufców zbrojnych, aby przez żyzne pola ru ­
muńskie ciągnąć przeciw „historycznemu11 wro­
gowi, ale wśród zwyczajnych akoesoryów ety­
k ie ty  dworskiej, tylko ze swroim ministrem 
spraw  zagranicznych Siergiejem Dimitrjewi­
eź em Sazonowem przy boku.

Ostatni raz był car rosyjski w  osobie Ale­
ksandra Ii w Rumunii w r. 1877. Przybył tam 
jako wodz naczelny wojsk rosyjskich, idących 
na oswobodzenie braci słowiańskich z pod tu­
reckiego jarzma, w itany także w Rumunii jako 
sprzymierzeniec upragniony i zwiastun pełnej 
niezawisłości. Że te uczucia narodu rum uńskie­
go były prawdziwe, dowiedli najlepiej doroban- 
tule rumuńscy, kiedy pod wodzą dzisiejszego 
sw’ego króla, wówczas księcia Karola, na pier­
wsze wezwanie zrozpaczonego już wodza rosyj­
skiego uderzyli na grzywnickie szańce pod 
Plewną, zmiażdżyli prawe skrzydło ostatnie­
go lwa tureckiego, Osmana-paszy, i ocalili ar­
mię rosyjską przed hańbą, k tó ra dopiero w 32 
la ta  później na dalekich polach mandżurskich 
przypadła jej w udziale.

Żle jednak odwdzięczyła się ówczesna Rosya 
za to przyjęcie radosne i za tę pomoc ofiarną 
a  skuteczną. Odebrała ona Rumunii najbogat­
szą jej część — Besarabię, ojczyznę najzasłu- 
żeńszych jej rodów Cantacuzenów, Sturdzów 
i in., dając jej w zamian bagnistą Dobrudzę, 
zamieszkaną przez Tatarów  i Bułgarów turec­
kich. Także i ta  niekorzystna granica rum uń­
sko-bułgarska koło Sylistryi, k tórej poprawie­
n ia z takim  naciskiem dom agała się Rumunia, 
była dziełem Itosyi. Jedynie bowiem tylko 
dzięki niezmiernemu naciskowi gabinetu peters­
burskiego kongres berliński zdecydował się 
wytyczyć tak  niekorzystną dla Rumunii gra­
nicę.

Od tego czasu utrwaliło się w narodzie ru­
muńskim przekonanie ,ie  jedynym jego wro­
giem jest Rosya, k tóra usadowiła się na Pru­
cie, w darła się do ujść D unaju i skrzywdziła 
•tak ciężko Rumunię na rzecz Bułgaryi. Zgodnie 
z tern przekonaniem rząd rumuński prowadził 
politykę zagraniczną, opierając się na zasa­
dzie współdziałania z mocarstwami środkowej 
Europy — A ustryą i Niemcami.

A ntagoniyn rosyjsko-rum uński istniał bez 
zmiany jakiejkolwiek aż do pierwszej wojny 
bałkańskiej, Rosya, mobilizując w jesieni roku 
1912 700.Ó00 wojska dla zadem onstrow ana 
swej opieki nad ruszającym i do boju Słowiana- 
mi południowymi, znaczną część tej siły po­
stawiła nad Prutem  jako groźne memento dla 
Rumunii.

Cały Związek bałkański skonstruowany był 
za pośrednictwem dyplomacyi rosyjskiej nie 
tylko przeciw A usłryi i Turcyi, ale także prze­
ciw  Rumunii. Uzupełniająca tra k ta t sojuszowy 
bułgarsko-serbski z 13 m arca 1912 r. konwen- 
cya wojskowa z 12 czerwca tego samego roku 

.postanaw ia w II artykule wyraźnie: „Jeżeli i 
Rumunia zaatakuje Bułgaryę, zobowiązuje się J 
Serbia natychm iast wypowiedzieć Rumunii woj- 
nę i wystawić przeciw nioj 100.000 w ojska już t

to wzdłuż Dunaju środkowego, już też na w ła­
ściwym terenie wojny w Dobrudży".

Już podczas pierwszej woiny bałkańskiej 
tylko naciskowi Petersburga przypisać należy 
ten nieszczęsny opór, jak i słusznym a  skro­
mnym żądaniom kom pensacyjnym  Rumunii 
stawiał ówczesny rząd bułgarski, wbrew n a ta r­
czywym radom W iednia. Rosya to groźbą na­
tychmiastowego przekroczenia P ru tu  trzym ała 
w szachu Rumunię, równocześnie zaś zachęca­
ła i ośmielała Sofię do oporu przeciw jej żąda­
niom minimalnym.

Dopiero, k :edy car Ferdynand odrzucił sąd 
rozjemczy cara i rozpoczął t. zw. „bratobójczą" 
wojnę z Serbią i Grecyą, Rosya mszcząc się na 
„nieposłusznych i niewdzięcznych" Bułgarach, 
nakazała wręcz Rumunii mobilizacyę i uderze­
nie na Bułgaryę z tyłu.

Od tej pory stosunek rosyjsko-rumuński z tak 
wrogiego, że groził łada chwila zbrojnym kon­
fliktem, zmienił się w nader przyjazny. Rosya 
zaczęła wskazywać Rumunii jako naturalny 
przedmiot jej apety tu  Siedmiogród z jego trze­
ma milionami sromotnie przez Węgrów uciska­
nych Rumunów. Rumunia, zrażona niedołę­
stwem polityki wiedeńskiej, głęboko urażona 
protestem  W iednia przeciw postanowieniom po­
koju bukareszteńskiego, przedewszystkiem zaś 
zachwiana w swej wierze w siłę m ilitarną Au- 
stryi, zaczęła szybko przechylać się na stronę 
tego, k to  się wydał silniejszym, więc —  Rosyi.

Sentym entu w tej nowej rusofilskiej oryen- 
tacyi rumuńskiej z pewnością żadnego niema. 
Je s t w niej tylko zdrowy realizm i egoizm poli­
tyczny, k tó ry  każe jej sprzedawać swą przy­
jaźń — najwięcej dającemu. I  ten właśnie re­
alizm daje pewną gwarancyę, że Rumunia me 
pójdzie zbyt daleko za głosem petersburskiej 
syreny i że w każdym  razie dążyć będzie do za­
chowania sobie wolnej ręki, k tórą w decydu­
jącej chwili ugodzi w —  słabszego...

Dzisiejsza wizyta carska w Constanzy stano­
wi poniekąd zakończenie jednego cyMu w y­
padków  politycznych, w których A ustrya ode­
grała rolę bardzo sm utną dla siebie przede­
wszystkiem, i rozpoczęcie nowego, jeszcze nie­
znanego, ale już przygotow ującego się w ci­
szy gabinetów. Bliskie wybuchu nowej wojny 
naprężenie grecko-tureckie, w ikłający się pro­
blem albański i pojawiające się pogłoski o dą­
żeniu do podziału noworodka albansKiego — 
oto niektóre zw iastuny tego nowego cyklu, 
k tó ry  A ustryę postawi wobec zagadnień je­
szcze trudniejszych, może wobec zagadnienia 
jej bytu W ten nowy okres wchodzi A ustrya 
z doskonale uzupełnionym wieńcem niepew­
nych sąsiadów, z koniecznością uznania 600 
kilometrów swojej trudnej do obrony siedmio­
grodzkiej granicy za granicę bojową, k tó rą  też 
odpowiednio do tego jej nowego charakteru po­
trzeba będzie przystroić w kosztowne fortyfika- 
cye i upodobnić pod każdym  względem do tej 
części granicy alpejskiej, na któroj A ustrya 
s tyka  się ze swoim sojusznikiem —  Włochami...

Równocześnie zo zjazdem w Constanzy od­
bywa się drugi mniej ostentacyjny, ale tak  sa­
mo wTażny zjazd w — Konopiszt, gdzie cesarz 
Wilhelm i szef m arynarki niemieckiej adm irał 
Tirpitz naradzaja się z austryackim  następcą 
tronu. Słychać, że incognito przybył tam  tak ­
że król —  szwedzki. Podczas więc gdy car 
Mikołaj II przykuwać będzie nowe ogniwo łań­
cucha aspiracyj rosyjskich ku Dardanellom, 
Niemcy i A ustrya przedłużają swą linię bojo­
wego frontu aż do lodójy Laponii i jezior Fin- 
landyi...

P iękna to i m ajestatyczna gra — ta  polity­
ka. Tylko trudno w niej wygrać —  powinien 
pomyśleć sobie hr. Bercntoid, spoglądając 
smutnem okiem w stronę Constanzy i mięsza 
jąc k a r ty  do nowej party i —  oby szczęśli­
wszej-

(0 obliczu G0®Sj m y ,
(Tełegr „N. Reformy".)

Wiedeń, 14 czerwca. 
Poseł greek; Griparis odbył wczoraj diugą 

konfereneyę z ministrem spraw zagranicznych 
Berchtoldem w sprawie zatargu grecko-ture­
ckiego, k tó ry  wszedł w siadyum krytyczne. 
Aneksya wysp Cłiios i Mitilene, k tóre mocar­
stw a przyznały Grecyi, ale których Turcya nie 
chciała odstąpić, niezawodnie przyspieszy za­
łatwienie konfliktu. Czy istotnie przyjdzie do 
wybuchu wojny, jak  w Atenach przypuszcza­
ją, jeszcze me wiadomo, ponieważ z różnych 
stron czynią starania zarówno w Atenach, jak  
i wr Konstantynopolu, celem pokojowego zała­
twienia sporu. Mocarstwa stara ją  się pośredni­
czyć w tym duchu, aby wyspy Chios i Mitile­
ne otrzym ały pewnego rodzaju autonomię, po­
dobnie jak wyspa Samos. Grecya jednak pro- 
pozycyę tę odrzuciła i czyni gorliwie przygo­
towania do wojny. Ale i w Konstantynopolu 
widać gorączkowe przygotowania, zwłaszcza 
w zarządzie m arynarki, gdyż pierwsze kroki 
nieprzyjacielskie rozegrają się na morzu.

Bułgarya złożyła ponownie zapewnienia naj­
ściślejszej neutralności i oświadczyła, że nie 
zgodzi się na przemarsz wojsk tureckich. Na­
tom iast znana przedsiębiorczość Envcra paszy 
wywołuje wielkie zaniepoKojenie, obawiają się 
bowiem, że może na  własną rękę, naw et bez 
zezwolenia Bułgaryi, przemaszeiować na czele 
armi; przez terytoryum  bułgarskie przeciw 
Grecyi.

Zbrojenia Grecyi.
Londyn, 14 czerwca, 

Grecya czyni tu  i w Niemczech starania o 
nabycie okrętów , któreby odrazu mogły wziąć 
udział w operacyach wojennych. Rząd grecki 
postanowił 20.000 Greków, k tórzy przybyli z 
Małej Azyi i znajdują się na wyspach Chios i 
Mitilene, w ciągnąć do armii i natychm iast u- 
zbroić. Na wybrzeżach Małej Azyi czeka 30 
tysięcy Greków na przybycie okrętów  grec­
kich, aby wrócić do ojczyzny.

Żądania Grecyi.
Konstantynopol, 14 czerwca,

Z m iarodajnej strony słychać, że poselstwo 
greckie onegdaj wieczorem wręczyło Porcie o- 
świadczenie, w  którem domaga się natychmia­
stowego powrotu zbiegów greckich do ich wsi, 
oddania im ich mienia i udzielenia im wsparcia 
materyalnego, w przeciwnym zaś razie rząd 
grecki nie przyjm uje odpowiedzialności za na­
stępstwa.

Konstantynopol, 14 czerwca. 
Poseł grecki doniósł ambasadorom o swej in- 

terwencyi u wielkiego wezyra i dodał, że Gre­
cy w Aj wali sa uzbrojeni w liczbie 30.000. Pa- 
tryarcha * J:;y\*li donosi, że panuje tam  spo- 
koj.

'Ateny, 14 czerwca. 
Szkody poniesione przez Greków w  Małej 

Azyi, nie są jeszcze dokładnie stwierdzone. — 
jR ząd  grecki dom aga się odszkodowania w su­

mie 11,000 funtów szterlingów i zaprzecza 
twierdzeniom tureckim, jakoby greccy podda­
ni wyemigrowali doorowolnie z prowincyi tu ­
reckich.

Aneksya wysp Chios i Mitilene.
Ateny, 14 czerwca. 

(Agencya ateńska). Dzisiejsze wydanie 
dziennika urzędowego ogłosi ustawę w spra­
wie odstąpienia Albanii w yspy Saseno. Rów­
nocześnie ogłosi dziennik urzędowy dekret kró­
lewski w sprawie aneusyi wysp Chios i Mitile­
ne .

r r i f s i i S L k t e  

g a b i n e t o w e  w e  E r a n e y i .
(Telegr. „Nowej Reformy".)

Paryż, 14 czerwca. 
Prezydent P o i n c a r e  powołał wczoraj 

przed południem do siebie Vivianiego, który 
przyjął misyę utworzenia gahinetu.

W kuloarach Izby opowiadają, ze prezydent 
Poincare był do żywego dotknięty upadkiem 
gabinetu RLbota i dziękował mu oraz jego 
współpracownikom, najserdeczniej za zaparcie 
się, z jakiem  podjęli się niemożliwego zadania. 
W śród oklasków, którym i przyjęto wynik gło­
sowania, jeden z socyalistów zawołał: Do W er­
salu! R adykał D a 1 i m i e r zaprotestował prze­
ciw temu ok~zyłtowi,.jako aluzyi do przesilenia 
prezydyałnego.

Paryż, 14 czerwca. 
Viviani nie zdołał dotąd utworzyć gabinetu. 

Sądzą, że Poincare będzie musiał zawrzeć kom­
promis z radykałam i, albo porozumieć się z 
Combesem, w przeciwnym bowiem razie uwa­
żają jego stanowisko za bardzo zachwiane. 
Większość bowiem Izby deputowanych jest 
przeciwna Poincaremu, o czem świadczy nad­
zw yczajny entuzyazm, z jakim  Izba przyjęła 
onegdaj votum nieufności dla Ribota, k tóre 
zwracało się raczej przeciw Poincaremu, ani­
żeli przeciw nowemu gabinetowi.

Skład przyszłego gabinetu.
Paryż, 14 czerwca. 

W czoraj po południu udai się Yiviani do pre­
zydenta Poincaregu, którem u przedłożył nastę­
pującą listę gabinetu: Sprawy wewnętrzne: 
Małvy, finanse Noulens, wojna Messimy, han­
del senator Jenneney, oświata Renaud, kolonie 
Augarnier, rolnictwo Raymond, . kom unikacye 
David, roboty publiczne Matin. Wszyscy ci 
kandydaci są pokroju radykalno-socyałnego. 

,Viviani chce wciągnąć do gabinetu Combesa.

W y r o k
w  p r o m i e  B is o in g a .

(Telegr „Nowej Reformy".)

Warszawa, 14 czerwca.
Po replice prokurato ra zabrał głos adw okat 

P a w ł o w s k i ,  k tó ry  podtrzym uje swoje za­
rzu ty  co do wiarogodności zeznań księżnej wdo­
wy i księżniczk5 Maryi Po nim  zabrał głos 
adw okat W r ó b l e w s k i ,  który wystąpił 
przeciw prokuratorow i, stającem u w obronie ze­
znań świadków.

P rokurato r podtrzym uje jednakże swoje wy­
wody i twiei dzi, że Bispiug brał od księcia wy­

nagrodzenia za swoje usługi, a więc nie przy­
jaźń, tylko chęć zysku łączyła go z księciem.

O s ta tn ie  s ło w o .
Ostatnie słowro wypowiedział B i s p i n g  z 

wielkiein wzruszeniem, oświadczając: „Już nic 
więcej nie pozostało mi do powiedzenia. Wszy­
stkie szczegóły przedstawili moi obrońcy. Je 
mogę dodać tylko jedno: Jestem  niewinny."

Pytania.
Następnie przedstawiono sądowi pytania, 

k tóre brzmią
1) Czy winien jest Bisping zabójstwa z pre- 

m edylacyą?
2) Jeżeli tak, jak i jest wymiar kary?
3) Jeżeli nie jest winien zabójstwa z preme- 

dytacyą, czy winien jest zabójstw a w unie­
sieniu?

4) Jeżeli tak , jak i jest wymiar kary?
5) Czy dowiedzione zostało fałszerstwo wre- 

ksli?
6) Jeżeli tak , czy fałszerstw a dopuścił się 

Bisping?
7) Jeżeli tak , jak i jest wym iar kary?
8) Czy dowiedzione zostało usiłowanie o tru­

cia księcia?
9) Jeżeli tak , czy winien jest tego usiłowa­

nia Bispine?
10) Jeżeli tak , jak i jest wymiar kary?
11) Ja k ą  należy zastosować karę za wszyst­

kie dowiedzione przestępstw a łącznie?
Wyrok.

Po godzinie 4 trybunał udał się na  naradę, 
poczem wkrótce ogłoszono wyrok, uznający 
Bispinga winnym dokonania zabóistwa w unie­
sieniu i skazano go na 4 lata rot aresztanckich 
z pozbawieniem wszystkich praw stanu.

Obrońcy zapowiedzieli natychm iast apelacyę 
i domagali się wypuszczenia Bispinga na wol­
ność za kaucyą. Sąd jednak odmówił temu żą­
daniu.

Sala rozpraw była wrczoraj przepełniona.
• ,  —

SzKoiy średnie Salicyl.
W uzupełnieniu telefonicznej in(orma;"ri, 

zamieszczonej w sobotnim porannym mnm 
rze naszego dziennika, otrzymujemy nastę­
pujące szczegóły, dotyczące rozwoju szkół 
średnich w Galicyi w roku 1912/13.

i

Lwów, 12 czerwca.
Spraw a wykształcenia i wychowania mło­

dzieży naszej w szkblach średnich siała się słu­
sznie od pewnego czasu przedmiotem szczegól­
niejszego zainteresowania się społeczeństwu i 
ożywionej dyskusyi w łamach prasy. K ry tyka 
obecnych wyników nauczania i wychowania 
w znanym memoryale Senatu Uniwersytetu Ja -- 
giellońsiciego, oparta na ujemnych spostrzeże­
niach profesorów, i podnosząca liczne braki i 
niedomagania w  przygotowaniu młodzieży do 
wyższych studyów naukowych, znalazła do­
nośny odgłos w prasie krajow ej, a następnie w 
rozprawach nauczycielstwa naszego na tego- 
rocznem walneni zgromadzeniu Towarzystwa 
nauczycieli szkół wyższych w Stanisławowie.

Otóż, jak  się dowiadujemy, sprawa ta  oma­
wianą była na posiedzeniu pełnej R ady szkolnej 
w dniu 12 b. m. przy sposobności rozpatryw a­
nia sprawozdania o stanie szkół średnich Ga­
licyi w roku szk. 19i2/13. W edie tego sprawo­
zdania, liczba p a ń s t w o w y c h  g i m n a ­
z j ó w  pozostała, w skutek zastoju w pracach

Z rwtfflloń na kentet Kultury
współczesne].

Co ma większą władzę nad masą ludzką, czy 
to, co trwałem  jest w  stosunkach ludzkich, czy 
też to, co zmienne? Czy umysł większości lu­
dzi jes t wrażliwy na zmiany, czy też z natu­
ry  swej trw a chętnie przy rzeczach ustalo­
nych?

Na to  pytanie, zaiste podstawrowe, katego­
rycznej odpowiedzi nie m a — wdirew kursu­
jącym  ogólnikom o niechęci przeciętnego czło­
w ieka do wszystkiego, co nowe i wrbrew także 
przeciwnemu ogólnikowi o uleganiu m asy ludz­
kiej zmiennym zachciankom 1 modom.

Pomijając, w yjątki, można raczej twierdzić, że 
u m y s ł  ludzki jest zarazem i konserw atyw ny i 
rewolucyjny. Tasaina dwoistość cechuje nie- 
tylko intelekt, ale wrolę i uczucia człowieka nor­
malnego.

W  konsekwuncyi tego fakt, że myśli jakieś 
lub czyny wynikają ze skłonności do konser­
watyzmu czy rewolucyonizmu — nie rozstrzy­
ga o Ich wartości. Niekoniecznie konserwa­
tyzm  wynikać musi z gnuśności i ograniczenia 
lmysłu, ani też rewolucyjność wynikać musi z 
braku poczucia tego, co trwale.

Często objaw rewolucyjno - oryginalny jest 
wykwitem najtrw alszych podstaw  życia ludz­
kiego - u znów jakiś objaw konserw atjrwny, 
nie tkwi korzeniami w głębi trw ałych stosun­
ków  ludzkich^ lecz jest czemś ru ch rn em  na 
płytkim  gruncie. u*-*

Ani zmienność, ini trwanie nie stanowią 
bezwzględnych wartości. Pouczają o tern dzie­
je ludzkości, poucza o. tem codzienne doświad­
czenie.

, tW pewnych epokach aż myśl ludzka się mą­
ci od w idoku szybkości zmian, a jednaŁ wnet

następuje poczucie, że fundam ent stosunków 
ludzkich ani drgnął. (Na olbrzymich wszakże 
obszarach czasu zmiema się i sam fundament...) 
Z codziennego doświadczenia wiemy, że przy 
szybkiem przenoszeniu się z iodnego środowi­
ska w drugie, doznaje się zrazu wrażenia nad­
miernej różnorodności —  po pewnym czasie 
jednak widzi się tożsamość głównych spraw 
w obu środowiskach.

V miarę, oddalania się od widoku spraw  trw a­
łych, odsłania się coraz większy obszar ruchli­
wych obrazów i wogóle — zmienności. W  mo­
żliwie najwiekszem  oddaleniu od fundam entu 
stosunków ludzkich —  jedynie trw ałą rzeczą 
wydaje się zmienność: ruch. I ruch ten, —  o 
.le polega na  zmienności niezbyt zaw rotnej — 
umysł ludzki, wyobraźnia ludzka z lubością 
ściga, by. go uchwycić i dobrze sobie uprzy­
tomnić.

Śledzenie i chw ytanie 2inian, jaKim podle­
gają  zjaw iska świata, — polega na uczestni­
ctwie wyobraźni w tycli zmianach. Gdy się 
obserwuje ruch uważnie i długo, w pada się 
weń niejako, oczywista myślą. W szelki bowiem 
ruch poryw a —  chyba, że obserwujący jest 
zupełnie pozbawiony wrażliwości. Trzeba w y­
siłku woli, aby stawać opór poryw ającej sile 
ruchu . nie stać się jego cząstką.

Zjawisko to stw ierdza się ustawicznie w dzie­
dzinie kulturalnej. Gdy się w patruje w bez­
ustanne przem iany w obrębie życia ku ltu ral­
nego, można iiledz zawrotności wrażeń i tak  
głęboko zapaść się w ruch obserwowany, że 
się przestaje odczuwać to, co trwałe.

Utrzymywać w sobie jasną świadomość 
trw ałych w artości życia kulturalnego —- to 
jedna z najtrudniejszych prac życia, praca 
nieustannego oporu. Z tej świadomości w yra­
s ta ją  niewątpliwie najwyższe przejaw y orygi­
nalności.

Zmienne objawy kultury , rucliliw.ość, k tó ­

ra  dopiero n a  olbrzymieli ooszaracli czasu s ta ­
nowi siłę, kruszącą fundament rzeczy trw a­
łych — tę ruchliwość możnaby nazwać forma­
mi kultury , „prądem  czasu" różnorodnie k szta ł­
towanemu

Ftundament rzeczy trw ałych jest nieprzenik­
niony, ale iatwo dają się wywieść jedna z dru­
giej, formy, kultury, „prądem  czasu" wytworzo­
ne. Łatwo n. p. odnośnie do obecnych czasów 
zrekontruować związek lmędzy dzisiejszym an- 
tim tełektualizm em  w filozofii a  wybujałem roz­
miłowaniem się współczesnej ludzkości we wsze­
lakich sportach fizycznych.

Dawniejszego pochodzenia, ale jeszcze bar­
dzo ak tualny  jest związek między zdobyczami 
techniki, a  pojmowaniem życia jako przedsię­
biorstwa przemysłowego, To pojmowanie życia 
wyrodziło się wręcz naw et w  światopogląd, 
k tó ry  wszystko na  świecie obejmuje jedynie ze 
stanow iska gospodarczego. We wszystkich 
dziedzinach rozlegają się równocześnie hasła 
gospodarcze i tyrania zasad \ ekonomizmu cię­
ży nad całem życiem kulturalnem . W szystno 
się zyskuje", wszystko „spożytkow uje". 
Bożyszczu ekonomicznemu hołduje naw et este­
ta , k tó ry  każda rzecz estetycznie niewyeks- 
ploatow aną uważa za zmarnowaną.

W edług zasad gospodarczych organizuje się 
wszelka praca zbiorowa |vł różnych dziedzinach 
nauki analogiami ekonomicznemi posługują się 
naw et filozofowie dzisiejsi przy dochodzeniu 
do swych najogólniejszych o ryertacy j o świe­
cie.

iWc wszystkicm  tem przebija się ideowa ty ­
ran ia gospodarki przemysłowej, opartej na 
udoskonalonej technice. Taksam o jak  n au ­
czono się dokładnie obliczać i oszczędnie esk- 
ploatować fizyczne energie, chcianoby też ująć 
w ekonomiczne ram y czynności umysłowe, a 
naw et tak ie  duchowe zjaw iska, jak  radość, en- 
tuzyazm  i t. p.

Są to wysiłki Syzyfowe, do których w nieda­
lekiej już przyszłości ludzie stracą zapał. Zasa­
dy ekonomiczne, dobre w gospodarczych przed­
sięwzięciach, zawodzą w świecie duchowym. — 
W  dziedzinie moralnej n. p. oszczędność nie ma 
wartości, jest czemś ujemnem, a właśnie rozrzu­
tność jes t wartością d o d a tn ią .

W rozmaitych rozgałęzieniach ten „prąd eKO- 
nom iczny" oddziaływuje n a  piśmiennictwo i 
ku lturę uiśmienniczą. Oddziaływanie to bardzo 
trudno określić w dziedzinach wyższego a rty ­
stycznego piśmiennictwa, ale jest ono uderzają­
co wyraźne na polu ku ltury  listowej.

Pod względem ku ltu ry  listow ej dokonała się 
już od poprzedniego pokolenia począwszy, o- 
gromna zmiana. Tu ekonoimzm odegrał rolę de­
cydującą.

Dziś m arnuje się czas tak samo, jak  kiedykol­
wiek przedtem; ale teoretycznie, ideowo jest się 
zwolennikiem zasady braku czasu. Dzisiejszy 
pisarz nie ma czasu i oszczędza go w całej swej 
twórczości. Pospiech stał się przeto dominują­
cą cechą piśmiennictwa. N atom iast na jbar­
dziej niecierpliwy i śpieszący się pisarz ma nie­
zmiernie wiele czasu na rozmaite reprezenta­
cyjne obowiązki i gremialne próżnowania, po­
dyktow ane modą. Za zawodowrymi pisarzami 
idą tłum y inteligencyi, k tóre również przyspie­
szyły tempo, swej pryw atnej, piśmienniczej 
czynności. • ł-

Dawniej pisarz dłużej przygotowywał się do 
swego dzieła, budował je  powoli i przeto dłu­
żej żył wyobraźnią w okręgu swoich tworów. 
Myśl jogo rozgałęziała się szeroko i co z niej 
nie wpłynęło do dzieia, szukało ujścia w roz­
mowach z zaprzyjaźnionymi duchowo ludźmi, 
w zapiskach, w  listach, k tóre stanow iły niejako 
osobny, równoległy n u rt twórczości. L isty k u r­
sowały w szerszeni nole znajomych i przyja­
ciół i stanow iły czynnik pogłębiający, upięk­
szający życie pryw atne, towarzyskie.

Praw da, że pewna część tej produkcyi li­
stowej była przeznaczona w prost dła potomno­
ści, że branlo często tej produkcyi bezpośre­
dniości i naturalnego tonu; praw da, że kunszt 
estetycznego wypowiadania się w formie listo­
wej wyhodował wszelakie odstręczające pozy, 
m aniery i obłudy; ale mimo to wszystko ko- 
respondeneya spełniała prócz zadania środka 
komunikacyjnego, funkcyę kulturalną, społecz­
nie ważną

W  naszych czasach funkeya ta straciła swe 
dawne szerokie znaczenie społeczne, i tylko 
poszczególne jednostki, me porwane prądem  
dzisiejszych upodobań —  znajdują duchową 
satysfakcyę w korespondcncyi, podniesionej 
do w yżynj kunsztu.

Przemianę zainicjow ali zawodowi literaci; 
ci prądowi „ekonomizmu" najrychlej ulegli. Żal 
im się zrobiło energii umysłowej, „m arnują­
cej się" w listach —  dziś bowiem uwraża się 
każdy czyn za zm arnowany, jeśli się on nie 
odbywra publicznie.

„Ekonomizm" wymaga, by, ledwo praca u- 
m jsłow a lub społeczno-moraina w ydala jakiś 
najm niejszy rezultat, podać rezultat ten na­
tychm iast powszechności. N a to są rozmaito 
stowarzyszenia, na to jest prasa. Człowiek niq 
m a czasu na gromadzenie w sobie bogaciw 
myśli, na hoaowanie swoistego św iata uczućj 
bo, ledwo coś się w jidu ło  w duszy — trzeba 
rychło pobiedz z wieścią o tem  na miejsce pu­
bliczne, trzeba każdą rzecz jeszcze niepoaro- 
slą, zanieść do m agazynów społecznj-ch, na  
rozścież otw artych. Świat przemienia Się w h a­
łaśliwe targow isko nowości. Cóż dziwnego, że 
w takiem  otoczeniu budzi się tęsknota — mo­
że niezdrowa —  do czegoś bardzo dawnego, 
starego?...

W szelako różne dobre raejre nakazują nie. 
ubolewać nad  znikaniem jakiejkolw iek formy, 
kultury . Rzeczy istotnie trwałe zachowują ói&
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Sejmu, nie zmieniona a  więc wynosiła 56 peł­
nych gimnazyów i 6 filij samoistnych. Nato­
miast znamienny dla kilku ostatnich la t gwał­
tow ny-rozw ój p r y w a t n y c h  męskich gim- 
nazyów, zaznaczył się powstaniem dalszych 8 
zakładów, tak  iż w roku 1912/18 było już 34 
prywatnych gimnazyów z prawem publiczności, 
z rych 22 gimnazyów klasycznych, 12 gimna­
zyów realnych Również liczba żeńskich gimna­
zyów zwiększyła się znacznie, bo o 7 szkół, 
a na ogólną liczbę zorganizowanych 28 żeńskich 
gimnazyów, było 12 o typie klasycznym, 15 o 
typie gimnazyalno-realnym, jedno o typie gim- 
nazyum realnego zreformowanego.

Liczba szkół realnych i liceów żeńskich po­
została bez zmiany.

Zorganizowanie ośmioklasowych szkół real 
nych, w myśl ustawy krajowej, i  dnia 4 marca 
1912, d o z n a ł o  z w ł o k i  z powodu trudno­
ści natu ry  prawnej i finansowej, które wyni­
kają  stąd, że Rada szkolna krajow a w intere­
sie szkolnictwa dąży do równoczesnego prze­
kształcenia w s z y s t k i c h  szkół realnych w 
kra ju  równocześnie, a nie tylko dwóch, jak  
żądało ministerstwo oświaty.

Frekw encya we wszystkich szkołach śred­
nich Galicyi w reku  szk. 1912/13 wynosiła 
45.777 uczniów względnie uczenie. Z tej liczby 
uczęszczało: 

do gimnazyów męskich 37294, 
do gimnazyów żeńskich 3396, 
do szkół realnych 4148, 
do liceów 919.
We frekwencyi gimnazyów męskich, w po­

równaniu z rokiem poprzednim, jest wprawdzie 
przyrost, ale o p o ł o w ę  m'n i e j s z  y  niż w 
roku poprzednim, k iedy  bowiem w roku 
1911/12 zwiększyła się liczba uczniów gimna 
zyalnych w Galicyi o 2188, to w roku szkol­
nych 1912/ 13 przyrost wynosi 1041 uczniów. 
Uwagi godnym jest fakt, od szeregu la t nieby­
wały, że w r z ą d o w y c h  gimazyach w roku 
szk. 1912/13 m a l e j e  liczba uczniów o 427, 
natom iast w p r y w a t n y c h  męskich gimna- 
zyach, w porównaniu z poprzednim rokiem, 
zwiększa o olbrzymią liczbę 1478 uczniów. Do 
egzaminów wstępnych do k lasy  I. gimnazyal- 
nej zgłosiło się w roku 1912/13 uczniów 7819, 
t. j. o 128 m n i e j ,  niż w roku ubiegłym. Uby­
tek  frekwencyi dotyczy znów tylko szkół rzą­
dowych, w kiórych zgłosiło się mniej o 434 ucz­
niów, podczas gdy w p r y w a t n y c h  gimna- 
zyach zgłosiło się do egzaminu wstępnego 805 
uczniów więcej, niż w roku poprzednim. Przy 
egzaminach wstępnych w r z ą d o w y c h  gim- 
nazyach reprobowano 18‘5% , w gimnazyach 

- p r y w a t n y c h  męskich 5‘4 % uczniów.
K lasyfikacya roczna dała w roku 1912/13 

pomyślny wynik dla 87‘23% utzniów, repro­
bowano 12‘76%. Na szczególniejszą uwagę za­
sługuje fakt, że od chwili worowa dzenia tak  
zwanych r e f o r m  M a r c h e t o w s k i c h  
wyni.ti kiasyfikacyi p o g o r s z y ł y  się, albo­
wiem nie otrzymało promoeyi

w roku 1912/13 . . . . . .  12‘76%
„ „  1911,12..................................  1204%
„ „ 1910/11 . . . . . .  12‘6%
„ „  1 9 0 0 /1 0 ............................. 12‘0 %
„ „ 1908/09..................................  10‘8 %
„ „ 1907/08..................................  10*5%
„ „ 1906/07.................................. l i ‘5%
„ „ 1905/06 11*6%

ogółu uczniów.

Z dat powyższych trudno orzec, czy klasy­
fikacya ostatnich trzech la t była rzeczywiście 
surowszą, czy też, mimo łagodniejszej klasy- 
fika :j i, wyniki są mniej p amyślne z powodu 
osłabienia pilności i obniżenia się wiedzy u o- 
gółu młodzieży, względnie z tego powodu, że 
wobec w zrastającej z każdym  rokiem  w na- 
tzych gimnazyach frekwencyi młodzieży, zwię­
ksza się n iestety  procent uczniów, nie mogą­
cych sprostać wymaganiom szkoły czy to dla 
nieudolności i braku pilności, czy też dla zu­
pełnego niejednokrotnie braku pewnych wa­
runków  kulturalnych, będących podstaw ą sku­
tecznej pracy umysłowej.

Odmiennie przedstaw ia się nieco spraw a, od­
nośnie do wyników e g z a m i n u  d o j r z a ­
ł o ś c i ,  w  których po wprowadzeniu t. zw. 
„reform 'larchetów skieh" liczba odznaczeń 
w z r o s ł a  a  liczba reprobowanych nieznacz­
n e  s p a d ł a .  Stanowczy, sąd o wpływie tych 
reform, o ich' ujem nych i dodatnich stronach, 
ni: jest jeszcze obecnie możliwy, ponieważ re­
formy te obowiązują dopiero od  la t czterech,

względnie pięciu, a podstaw ą wyczerpującego 
sądu może być dopiero conajmniej okres ośmio­
letni, w którym  młodzież od klasy I. do VIII. 
przejdzie studya na podstawie nowych spo­
sobów nauczania i egzaminowania.

Obfite m ateryaly dla oceny stosunków w o- 
becnej szkole średniej pozwalają na razie ty l­
ko stwierdzić fakt, że intenzywność pracy w 
szkole na ogól się zwiększyła, że umilkły po­
wszechne dawniej skargi i zarzuty, iż w szkole 
średniej przeważnie tylko się egzaminuje, u- 
czenie się zaś pozostawia pracy domowej, 
przy pomocy nauczycieli domowych, Wreszcie, 
na podstawie zebranych przez Radę szkolną 
m ateryałów stwierdzić można trzeci najważ­
niejszy fakt, że zupełnie umilkły tak  głośne 
niedawno skargi na przeciążenie młodzieży, z 
dotkliwym dla jej fizycznego rozwoju uszczerb­
kiem. Przeciwnie, coraz to częściej odzywają 
się głosy krytyczne, by szkoła średnia prze­
strzegała odpowiedniego, wychowawczemi 
względami podyktowanego stosunku pracy d o- 
m o w  e j uczniów do wspólnej pracy nauczy­
ciela i uczniów w s z k o l e ,  by zachowano 
właściwą miarę w ułatwieniach, w  redukcyi 
wymagań i  pobłażliwości w ocenie, szkoła bo­
wiem, nie dająca młodzieży dość sposobności 
do samodzielnego zmagania się z trudnościa- 

, do wyrabiania energii myśli i woli, niem i
wyrobi w młodzieży tych zasadniczych właści 
wości umysłu i charakteru, k tóre rozstrzygają 
zarówno o przyszłości społeczeństwa, jak  o po­
wodzeniu jednostek w życiu.

Rada szkolna krajow a w roku 1912/13 miała 
wielokrotnie powód do głębszego wniknięcia 
w istotę tych krytycznych sądów o dzisiejszej 
szkole średniej i do poczynienia wielu zarzą­
dzeń, celem usunięcia objawów niepożądanych 
lub naw et szkodliwych. Zarządzenia te odno­
siły się do pewnych, stwierdzonych niewłaści­
wości, albo też do pewnych zakładów, prze­
ważnie w związku z przedkładanem i Radzie 
szkolnej krajowej okresowo co sześć tygodni 
sprawozdaniami konferencyjnemu, o stanie 
nauki i wychowaniu. Oprócz tego jecinak Rada 
szkolna krajow a, jak  w pewnych kołach wia­
domo, w licznych okólnikach zwróciła uwagę 
n a  niedomagania i niewłaściwości, oraz na 
środki, mogące je usunąć. 1 tak  w obszernych 
okólnikach, odnoszących się do egzaminów 
prom ocyinyh i poprawczych, nadto w uwagach 
swoich dotyczących stopnia „na ogół uzdolnio­
ny", wymiaru pracy domowej uczniów, prze­
biegu i wyników egzaminów dojrzałości i t. p. 
R ada szkolna krajow a stanowczo i z naciskiem 
przypomniała zasadę, że tylko szkoła średnia, 
wszczepiająca w młodzież poważne pojecie o- 
bowiązków, w yrabiająca woię i energię a uni­
kająca wszystkiego, co może młodzież uczynić 
niesamodzielną, nieodporną i gnuśną, dostar­
czy społeczeństwu zdolnych do pracy mężów i 
pożytecznych obywateli.

W  obszernej dyskusyi, jaka nad  powyższem 
sprawozdaniem Rady szkolnej krajow ej za rok 
1912/13 rozwinęła się na  ostatniem posiedzeniu 
pełnej Rady, zwrócono szczególniejszą uwagę 
na coraz silniejsze oddziaływanie pryw atnych 
męskich g i mn a z y ó w na rozwój i  poziom nasze­
go szkolnictwa' średniego, oraz na konieczność 
otoczenia pryw atnych szkół życzliwą opieką, 
ale również ścisłym nadzorem, celem utrzym a­
nia tych szkół na  właściwy m poziomie naaiko- 
wym i wychowawczym, mimo notorycznie cięż­
kich i niekorzystnych warunków ich rozwoju.

W dy skusyi zwrócono dalej uwagę, że zarzu­
ty, k tóre w ostatnich miesiącach zwracają się 
przeciw szkole średniej z powodu rzekomego 
obniżenia się poziomu umysłowego i etycznego 
wychowanków tych szkół, są analogiczne a 
często naw et identyczne z nader pesymistycz­
nym poglądem na w ydatność pracy szkoły 
średniej, którem u dano już wyraz na ostatniej 

ankiecie w sprawie reform y szkół średnich, 
odbytej jeszcze w październiku 1898 pod prze­
wodnictwem ówczesnego M arszałka krajowego 
śp- Stanisława hr. Badeniego.

Wobec doniosłego znaczenia sprawy, obej­
mującej tak  wielki zakres zagadnień, poruczo- 
no sekcyi szkół średnich R ady szkolnej kra jo­
wej, szczegółowe rozpatrzenie krytycznych są­
dów oraz ewentualnych środków, mogących 
skutecznie wpłynąć na podniesienie się pozio­
mu szkoły średniej. W nioski sekcyi będą 
przedmiotem obrad najbliższego posiedzenia 
pełnej R ady szkolnej krajowej, k tó ra  też uło­
ży program  i porządek dzienny ankiety, k tórą 
R ada szkolna zwoła w  tej sprawie.

Głosy z Półsnu BMytóf&ie].
Wiadomość, że polski „Sokół" w Stanach 

Zjednoczonych ofiarował prezydentowa Wilso­
nowi swoje usługi w wojnie m eksykańskiej, wy­
wołała w naszej prasie zdziwienie i niezadowo­
lenie. Odezwały się też głosy ostrej k ry tyk i te ­
go kroku naszych rodaków  za oceanem, Nie 
zabieraliśmy dotąd w tej sprawie głosu, jak  
kolwiek i nas ta  w pierwszej chwili niewiary­
godna wiadomość niemile dotknęła. — Po cóż 
się ma krew  polska znowu marnowTać w cu­
dzych interesach, po cóż ma rycerski idealizm 
polski iść w służbę cudzego materyalizmu! Ale 
stosfijąc się do zasady: „audiatur et altera 
pars", wstrzymywaliśmy się jeszcze z wypowie­
dzeniem naszego zdania, zwłaszcza, gdy nasu­
wało się przypuszczenie, że nasi rodacy ame­
rykańscy mogą mieć w tej ofercie jakiś swój 
wdasny polityczny interes. Zresztą nie wierzy­
liśmy i nie wierzymy, żeby rząd Stanów Zje­
dnoczonych kiedykolwiek zechciał na  seryo 
przystąpić do zrealizowania tej oferty, gdyż 
ma dość własnych sił, by się uporać ze swojemi 
zadaniami w Meksyku. Z tych względów tedy 
nie uważaliśmy ani za stosowne, ani za potrze­
bne, wpadać w zbytni ferwor z powodu posta­
nowienia Sokołów am erykańskich i udzielać 
im wskazówek.

W ostatnich czasach otrzymaliśmy od wybi­
tnych Polaków am erykańskich k ilka listów, 
wcale dokładnie ilustrujących ów ferment, na 
którym sie zrodziła ta  gorsząca nas tu ta j ofer­
ta. Nietylko fak ty  w tych listach przytaczane 
są godne uwagi, lecz także stył i ton listów wy­
dają nam  się charakterystyczne dla nastroju, 
panującego w Polonii am erykańskiej.

W mdnym liście, pisanym  w maju z P ittsbur- 
ga, ubolewa au tor nad rozczarowaniami, k tó ­
rych doznali Polacy am erykańscy ze strony 
swojej ojczyzny europejskiej.Zawiódł ich Zwią­
zek Wychodźców Polskich w Europie, zawiodła 
Liga Polska, zawiodło stronnictw o narodowo- 
demokratyczne. Najnowsze rozczarowanie spo­
tkało  ich ze strony Komisyi Tymczasowej, k tó ­
ra  nie zdołała wśród Polonii am erykańskiej 0 - 
budzić ufności, że składki, zbierane w Ameryce 
na cele ogolno-narodowe, nie zostaną zużyte 
dla telów  partyjnych. Za inieyatyw ą Związku 
Narodowego Polskiego zebrano mianowicie 
trzydzieści k ilka tysięcy dolarów. Na cztery do 
pięciu milionów Pniaków w Ameryce jes t to 
drobnostka — pisze au to r listu — ale z łatw o­
ścią złożymy k ilka i kilkanaście milionów, je­
żeli będziemy wiedzieli, że w ojczyźnie nie 
pójdą one na marne, lecz właśnie na cel, k tóry  
przyświecał ofiarodawcom: — Rząd centralny 
Związku wysłał do kra ju  osobną delegacyę, że­
by na  miejscu porozum iała się ze stronnictwam i 
co do utworzenia jakiejś innej orgamzacyi dla 
tych zadań, k tóre miała Komisya Tymczasowa. 
Gdyby sięń iisya tej delegacyi nie udała, „w ten­
czas —  pisze au tor listu — będziemy musieli 
chyba wydać hasło: America fara da se, zbierać 
bedziemy sami na  fundusz bojowy, lecz ani cent 
nie odpłynie do k ra ju  aż do chwili, k iedy sami 
z bagnetem  w ręku  go zawieziemy". Przyznaje 
jednak  autor, że w takim  razie wyłoni się to 
niebezpieczeństwo, iż „Sokół" będzie zbierał 
składki na własną rękę, Związek Narodowy Pol 
ski na  własną, a  tam tejsi reprezentanci Komi­
syi Tymczasowej również osobno.

Drugi list omawia szczegółowo ten ruch wo- 
j :nny wśród Polonii am erykańskiej, w k tóiym  
dziwnie patryotyzm  am erykański mięsza się z 
patryotyzm em  polskim. W liście tym. przepla­
tanym  gęsto dygresyami poetyckiemi, stw ier­
dza autoi naprzód, że pod Veracruz polała się 
już krew  polska. Zginął m arynarz Ludwik 
Kwapich, a  ciężko ranni są Polaćy: Nagórski, 
Biskup, Pankow ski i rinkow ski. Na czele obec­
nego ruchu wojennego stoi Związek Narodowy 
Polski i „Sokół", w którego łonie w ostatnich 
czasach dokonał się piękny a k t zjednoczenia 
dwóch zwalczających się dotąd obozów. Dziś 
ten „Sokół" przeobraził się- kosztem 100.000 
dolarów w Sokoła wojennego. Utworzył się Ko- 
mitot Obrony Narodowej. Odbywają się kursa, 
byli podoficerowie armii pruskiej i austryackiej 
kształcą się na dowódców oddziałów. Liczba 
członków „Sokoła" z 9.000 w dwóch ostatnich 
latach  wzrosła na 30.000. Prezesem Związku 
Sokolego jest d r  Starzyński, k tó ry  bawił w K ra­
kowie i Lwowie, naczelnym kom endantem  druh 
Rylski. Po zajęciu Vcracruz przez flotę am ery­
kańską, poprosili oni sekretarza wojny przez 
posła pensylwańskiego, Baclifielda, o audyen-

cyę, celem ofiarowania rządowi 6.000 legionu 
polskiego. Legion ten miał nosić nazwę 1J1, na 
pam iątkę dwócn pierwszych legionów Dąbrow­
skiego.

Na tę ofertę otrzym ał dr Starzyński list te­
legraficzny od posła Bachfielda, zawiadam iają­
cy, że sekretarz wojny, Garrison, odesłał go w 
tej sprawie do szefa sztabu, generała Wliiters- 
poona. „Sam sekretarz — pisze Bachfield — 
nie ma teraz dla was czasu, ofiarność wasza je ­
dnak zostanie troskliwie rozważona, gdy dzia­
łalność kongiesu to  umożliwi i gdy stosunki 
pozwolą powołać was w pole. Zresztą sekre­
tarz jest peien uwielbienia dla waszej szlache­
tn e j organizacyi". Generał W hiterspoon znowu 
napisał do d ra  Starzyńskiego list, w którym  
żałuje, iż nadm iar pracy  nie pozwala sekreta­
rzowi wojny na wyznaczenie prezesowi Soko­
łów audyencyi.

„Życzenia Polaków -— kończy — będą zre­
sztą rozważone chyba wtedy, gdyby nieszczę­
śliwe w ypadki nas do tego zniewoliły".

„ T ik  więc — pisze au tor listu — kiepskie 
są dla naszej, żądnej wojny młodzieży, wido­
ki, chyba, że H uerta weźmie znowu na kieł i 
Bryanowi wywinie koz>ołka“ Uprzedzając zaś 
zarzut, że wojnaby to była niezaszczytna, pisze 
au tor listu drastycznie: „A bierz dziś licho za­
szczyty. W yćwiczyć się dziś, psiakość, wyrobić 
sobie ducha wojenego — to nasz zaszczyt. — 
A kiedy Meksykanin nadstaw ia swe plecy, 
ćwicz oko w strzelaniu do niego, jak  do zająca, 
po co naraża się na kulę z karabinu żołnierza- 
Sokoła, gdy ten w zadawaniu śmierci clice się 
ćwiczyć".

Przypuszczamy, że ten pozytywizm okrucień­
stwa, w dziwny sposób łączący się z idealizmem 
patryotycznym , nie jest chyba powszechnym 
wśród sokolich k ad r am erykańskich i że nic 
wszyscy po i/ta rza ją  z autorem  listu słowa z 
przesłanej nam  przezeń piosenki:

„M eksykanin ryknął dziko:
B iaaa tobie Ameryko!
Na to wuj Sam wyrzekł drwiąco:
Smyku, będzie ci gorąco".

_ W innym bowiem liście, k tó ry  również mu­
simy uważać za wyraz opinii pewnego odłamu 
tam tejszej Polonii, czytam y potępienie całej 
imprezy am erykańskiej w Meksyku, jako m ają­
cej tylko cele kapitalistyczne na  oku. Do tej 
imprezy wojennej parł głównie ogromny trust 
gazeciarski H earsta, spekulanta, k tóry  sam po­
siada w Meksyku rozległe tereeny. Autor listu 
w imieniu wielu Polaków protestuje przeciw 
samozwańczemu narzucaniu się dowódców pol­
skiego „Sokoła," na  kondotierów dla Ameryki. 
„Polskie Sokolstwo — pisze — do całego naro­
du należy i tylko cały naród lub jego prawowi­
te przedstawicielstwo może takie rozkazy wy­
dawać. Być może, że owe ambitne jednostki li­
czyły na to, że do rzeczywistej wojny nie przyj­
dzie, a  miały tylko zamiar urządzić czysto aro c- 
rykański „bluff". Ale gdyby przyszło na p ra­
wdę do wojny, to ogół sokolski nie taki znów 
naiwny, aby się poświęcał na żer arm atni dla 
miłości kilku milionowych trustowców. Niech 
to brzydkie dzieło spełni najem na arm ia fede­
ralna — Sokoli krw ią m eksykańskich O D y w a - 
teli rąk  swoich nie splam ią".

Mamy nadzieję, że rozsądny kierunek, repre­
zentowany przez autora tego ostatniego listu, 
weźmie górę. Nie możemy jednak  wierzyć, by 
ruch obecny w Polonii am erykańskiej byl 
dzieiem tylno kilku am oitnych jednostek. Am- 
bieye dowódzców mogą wszelki ruch tylko pro­
wadzić, naw et wypaczać, ale go nie stw arza­
ją. Widzimy, ze ferm ent patryotyczno-bojowy, 
wrący od kilku la t w tej Polonii, znalazł sobie 
chwilowy upust w nadziei wyprawy n a  Meksyk. 
Rozumiemy dobrze, ile się z tak ą  nadzieją łą­
czy historycznych wspomnień, jak  się rwie du­
sza tam tejszych wolnych Polaków do sposo­
bności zaznaczenia, że oto istniejem y. Ale, nie­
stety , minęły czasy Kościuszków i Pułaskich, 
a prezydent Wilson nie jest Napoleonem. Niech 
nasze Sokolstwo am erykańskie nadal podtrzy­
muje w sobie znicz świętego zapału, ale niech 
nie m arnuje go — pod fałszywym adresem.

Polityczne cło no idtjżKl.
Do licznych osobliwości państw a rosyjskiego 

należy także cło, nałożone na książki, przywo­
żone z zagranicy. Im port d ruków do Rosyi z 
państwa austro - węgierskiego uregulowany 
jest przepisami § 178 trak ta tu  handlowego, za­

wartego pomiędzy Ausfero-Węgrami a Rosyą' 
w r. 1906. Wedle artykułu  II wolną jest od cła 
każda książka, drukowana za granicą Rosyi 
w „języku obcym"; zaś na mocy artykułu  III 
książki, drukowane w języku rosyjskim ulega­
ją prócz słowników opłacie cłowej po 17 rubli 
od puda. Ponieważ 1 pud wynosi 17 kilogra­
mów, więc oplata cłowa od książek rosyjskich 
drukowanych za granicą, wynosi 1 rubel od k i­
lograma.

Ja k  widzimy, tylko książki, drukowane w 
języku rosyjskim, za granicą, ulegają opłacie 
cłowej przy imporcie do Rosyi, książki we 
wszystkich językach obcych wolne są od cła. 
Zdawałoby się, że książki drukowane w języku 
ukraińskim są wolne od cla, tymczasem tak  
nie jest, gdyż rząd rosyjski orzekł, że język u- 
kraiński nie stanowi odrębnego, samoistnego 
języka, lecz jest narzeczem języka rosyjskiego. 
Przeciwko temu podnieśli ukraińscy posłowie 
do Rady państwa, Lewicki i Wasilko, protest 
w tegorocznych delegacyach, k tóre obradowały 
w Wiedniu, żądając od hr. Berelrtolda interwen- 
cyi dyplomatycznej w tym  kierunku, ażeby 
książki w języku ukraińskim, k tóry  nie jest 
narzeczem rosyjskiego, byiy wolne od cła przy­
wozowego w Rosyi po myśli artykułu  II trak  
ta tu handlowego z r. 1906.

Sprawą tą  zajęła się prasa po obu stronach 
Litawy i szeroko omawia stanowisko języka 
ukraińskiego wobec rosyjskiego, podnosząc, że 
oba te języki są odrębne i samoistne. W ywody 
filologiczne i historyczne tej prasy pomijamy 
tutaj, są one bowiem dostatecznie znane każde­
mu z naszych czytelników i niewątpliwie świad­
czą o kulturalnej i językowej odrębności Ukra­
ińców od Rosyan.

Drakoński ukaz z r. 1876, usuwający język 
ukraiński z cerkwi, szkoły i prasy, nie przy­
niósł pożądanego dla Rosyi rezultatu, Ruch u- 
kraiński istnieje w stanie utajonym, a w r. 1905 
wzmógł się znacznie. W tedy to rząd rosyjski 
wezwał petersburską Akademię umiejętności, 
ażeby, jako najwyższe i bezstronne ciało nau­
kowe, w ydala orzeczenie w tej sprawie. A ka­
demia orzekła w memoryale drukowanym, że 
język ukraiński jest samoistny.

Rząd rosyjsk4 zawiódł się i wyciągnął konse- 
kweneye z owego orzeczenia, a mianowicie 
wrzucił je do kosza i szedł dalej u tartym  szla­
kiem, na którym  dotąd pozostaje. Ale prześla­
dując język i ruch ukraiński, w ydaje rozporzą­
dzenia, w których wprost i otwarcie uznaje u- 
kraiński język za odrębny.

Świadczą o tem  przedewszystkiem tym cza­
sowe przepisy prasowe z dnia 24 listopada 
1905 r. Wedle tych przepisów osoby, wnoszące 
podania o zezwolenie na wydawanie pism pe 
ryodycznycli w języku rosyjskim, muszą cze­
kać na  wynik miesiąc od chwili wniesienia po­
dania; natom iast osoby, chcące w yaaw ac pi­
sma w językach obcych (nierosyjskich) czekają 
na wynik 2 miesiące. Jeżeli w ciągu tego term i­
nu nie nastąpi zakaz, wydawnictwo może wejść 
w życie. Otóż władze adm inistracyjne stale 
stosują do wydawnictw ukraińskich term in 2 
miesięczny.

Tę praktykę rozszerzył Siolypin rozporządze­
niem z d. 20 stycznia 1910 r. Wedle rozporzą- 
d zen ia , tego gubernatorowie m ają zabraniać 
tw orzenia obcych towarzystw  (ukraińskich i 
żydowskich), bez względu na cel, jakiem u ślu­
zą. A więc rząd, który  język ukraiński zalicza 
do narzeczy języka rosyjskiego, równocześnie 
Ukraińców uważa za obcyTch.

Polityka wynaradaw iania zawsze pozbawio­
na jest logiki. Ostatecznie rozstrzyga jeden 
fakt: Ukraińcy nie chcą być Rosyanami, chcą 
dalej snuć przędzę swych dziejów i swojej kul­
tury , a wobec tego wszelkie środki są bezsku­
teczne. Nie ma takiej siły, k tóraby zdołała 25 
milionów Ukraińców przerobić wbrew ich wol 
na  Rusyan.

W racając do cla na książki ukraińskie, za­
znaczamy, że wedle źródeł rosyjskich, hr. 
Berchtold upomniał się o to, ażeby rząd rosyj­
ski przestrzegał przepisów trak ta tu  handlowe­
go z r. 1906 i me pobierał ceł od książek, dru­
kowanych w  języku ukraińskim  za granicą* 
Rząd rosyjski podobno ustąpił, co byłoby mię- 
dzynarodowem uznaniem, że język ukraiński 
jest samoistnym.

Przy grach I zabawach, składkach I zapisach
pamiętajmy

u Tg w iM  Szkoły Lutfwi.
Wbrew wszelkim zmianom' form. Zachowa się 
Jakże list, -&ko forma poufnego porozumienia 
duchowego, k tó ra  uży wana będzie w coraz 
bardziej w yjątkow ych okolicznościach, a  to 
'dlatego, że rozwój form k u ltu ry  —  zdaje się — 
zdegraduje z czasem wymianę listów do zna­
czenia jedynie środka kom unikacyi w zawil­
szych interesach pryw atnych. Intym nych sto­
sunków duchowych drogą listów — ogół u trzy­
mywać nie zecnce. Coraz bowiem liczniejsze są 
sposobności do osobistego stykania się ludzi 
rozmaitych zawodów, krajów , ras. Tylko sto­
sunki osobiste, bardzo pogłębione, nie będą 
mogły i w przyszłości obejść się bez owych 
szczególnych i niesłychanie subtelnych środ­
ków  wypowiadania się, jakie daje list pisany, 
zwłaszcza, jeśi’ się wie napewno, że będzie on 
po przeczytaniu zniszczony.

Puszczając wodze wyobraźni, można z obec­
nego stanu piśmienniczej produkcyi wysnuć 
inną jeszcze możliwość. Piśmiennictwo ma wi­
doczną dążność do hyperprodnkcj i. Nadmiar 
gazet i publikacyj, d la wszystkich dostępnych, 
może wywołać przesyt lek turą drukowanego 
słuwa; pracowników umysłowych zaś i pisarzy 
skłonić do oddziaływania jeaynie na  pewne je ­
dnostki i to drogą poufnych listów. W szak mo­
że kiedyś pisarze zastosują zasadę, iż wszyst­
kiego wszystkim mówić nie trzeba. Metoda na­
przód przez kilku stosowana, rozpowszechni­
łaby się rychło i przerodziłaby się w modę. — 
Kunszt pisania listów, przeznaczonych do od­
czytywania w ścisłych kółkach, >vszedłby w o- 
kres swego renesansu.

Nieukontentowanie popędza Iuclia ludzkie­
go w kierunku prądu coraz szybszych zraian, 
a le  mimo to  — wszystko, co ludzkie, nie oddala 
się ani na krok  od swego fundamentu. D late­
go spostrzega się co pewien czas, zo najdaw ­
niejsze sprawy y c iąż  wracają...

Jan U tim er. 
m u l ił  . »«»■>

dacie] Wierzbiński.

S z a lo n y  r o t e
Ponieść, historyczna z  roku 1«48.

(Ciąg dalszy.)

—  I cóż dalej?. —  zachęca pana T ytusa 
Adolf Zawistowski, a  inni z oczyma wlepione- 
mi weń, palą go ciekawością.

—  I ona spoziera na mnie słodko, dużem, 
niebieskiem wieloryba okiem, m uska mnie, do 
koperczaków i ich następstw  zachęcając uprzej­
mie. W ięc jak  nasz dyliżans na prawo i lewo, 
kołyszę się , oscyluję między Scyllą i Charyb­
dą, gd zic cnota moja zginąć musi... Stracona. 
Niema co, stracona... Noc zapada, latarnie kop­
cą, przygasają powoli. Woźnica drzemie, szka­
py stukają kopytam i o tyle tylko, ile potrzeba 
do uśpienia ich pana z czerwonym nosem i roz­
kołysania nas do reszty, niby w hamaku.

— Chuda Niemkini wzdycha melancholijnie, 
odpowiada jej po chwili gruba Silena córa sap­
nięciem miecha kowalskiego, aż m arkotność 
wzbiera we mie i podsyca sprośne ciągoty, k tó ­
re j w  tę  i w drugą sźarpią mnie stronę. Co po­
cząć? Czyliż, n a  nagniotki narażając się pewne, 
pochwycić w ramiona ek strak t chudzizny, czy­
li, bogom powierzywszy się nabożnie, paść w 
niewieścich kształtów  wzdęte bałw any na. dno 
porubstwa?... Co wybrać: kości czy mięso? 
Post, czy mięsopusty?..

— Coś w ybrał, panie T ytusie? —• w trącił 
rozciekawiony A nastazy Drzewalski, sam na 
kobiety łasy.

— Zgadnijcie waszmoście!
— Chudą! a* huknął Zawistowski z przeko­

naniem.
Bo cię nowości nęciła czarami*

—  Nie, tłustą! —  zawołał Drzewaiski. —  
Bo jednak milsza.

Młody i gładki kaw aler, Żocńowsk:', zębami 
łysnąwszy, zarżał, jak  źrebice i wpadł śmie­
chem:

—  Najpierw post, potem mięsopusty!
A pan Tytus ryknął:
—  Obie!
Parsknęli śmiechem i, głusi na  okrzyki, wy­

dzierające się z okien salki bilardowej, ze zdwo­
joną ciekawością przylgnęli wzrokiem do obli­
cza pana Tytusa, k tó ry  ciągnął:

—- W padam na myśl... W ydobywam z sakwy 
fez, przez Turczynów używany, k tó ry  zawsze 
z sobą wożę i w świetle przygasającej latarni 
wkładam  go na głowę, zaczem przedstawiam 
się im jako basza możny, „incognito" do P ary ­
ża jadący... po brylanty  dla swych odalisek i 
po żony... Niemkinie zamieniły się w obraz ra ­
dosnego zdumienia. Okazało się, iz obie wzięły 
mnie za dygnitarza zagranicznego, szlachetne­
go rodu. Twierdziły, że rysów mych dostojeń­
stwo większi m jest od dostojeństwa ministrów 
niemieckich. Pięknem płacąc za nadobne, o- 
świadczam się o obie... z tym  warunkiem wszak­
że, iż ślubne prelim inarya skonsumujemy bez­
zwłocznie. Gwoli zabawie, sadzam oblubienice, 
zachęcone widokiem błyskotek, jakie przedtem 
im pokazałem, jednę na jednem, drugą na dru- 
giem kolanie. Byliśmy gotowi do dalszej po­
ufnej gawędy, k tó ra  w otaczających nas ciem­
nościach...

W tem opowieść pana Delit K obyłki przery­
wa brutalnie rw ący potok wiecowników, z szu­
mem i zgiełkiem w ypadający na rynek z Ba­
zaru.

— Psiakrew , przeszkadzają! — klnie Zawi­
stowski, z-ywa sie na nogi i bierze Kobyłkę pod 
ramiona, by  dźwignąć objedzonego n a  nogi. —  
Chodźmy! W mej kw aterze znajdzie się gąsio- 
rek. Dokończy pan tam  swej his tory ii

Nie było mu sądzonem wszakże posłyszeć

zaraz końca opowieści, gd^ż Orłowicz, wieco­
waniem strasznie podniecony, poczyna wyle­
wać przed oanem Tytusem  w rzątek swycli w ra­
żeń.

Gdy tak  stoją przed ścianą Bazaru, a  stru ­
mień ludzi częścią rozprzęga się w różne strony, 
a  częścią towarzyszy deputacyi do Mierosław­
skiego, uliczką, z północy w padającą na rynek, 
wkracza garść bosego chłopstwa z błyszczące- 
mi w słońcu kosami.

N ikt nie zwróciłby uwagi na ten w obozie 
zwykły widok, ale na czele kosynierów jedzie 
na kasztanie dziewczyna w błękitnej roga­
tywce.

Pan K ajetan i jego towarzysz zamieniają się 
w słupy zuziwienia, gawronieją.

— Ewusia!... — szept spada z rozwartych 
warg laskonogiego kaw alera i skokami wielko­
luda sadzi on przez rynek do amazonki, k tó ra 
widokiem znajomej twarzy ucieszona, zatrzy­
muje konia

—  Ach, jak  dobrze, że pana tu spotykam!... 
K to dowodzi kosynieram i? Gdzie kw atera  do­
wódcy?...

Olśniony niespodziewanem zjawiskiem umiło­
wanej Ewusi, Orłowicz nie odpowiada na p y ta ­
nia, lecz jakby wniebowzięty, wyrzuca śpiew­
nie, z patosem  Taimy:

—  Pani!...
Gama tonów uroczystych drży w tym okrzy­

ku. Radość i zachwyt uderzają mu do głowy, 
nagłym ruchem poryw a almawiwę przewieszo­
ną przez ramię, roztacza Ją na bruku purpu- 
rowem podbiciem i z wzniesionemi w górę ra­
mionami pada na kolana.

— Bądź pozdrowiona Joanno d ‘Arc! Nie­
ba cię tu  zesłały! Ciebie w ybrały na  wodza 
naszego, pod którym  pragniem y walczyć i 
zwyciężyć!-

migła, g ładka dziewczyna n a  koniu, k lę­
czący przed nią kaw aler, cały ten obrazek

chw yta uwagę wszystkich po rynku rozizuco- 
nych osób, a rycerz deklamuje.

— Jutrzenko W iktoryi! Zwiaistmnko szczę- 
ścia! Ubóstwiona pani moja! J a  pierwszy wi­
tam Cię i hołd oddaję Oi należny... 1

Tymczasem przed skamieniałą w szerokim 
uśmiechu statuę dziewczyny przytacza się o 
szybkości beczki kulanej pan Tytus. Za nim 
biegną przyjaciele jego od kufla i wiecownicy 
i mieszczanie nadciągają zewsząd. Rubaszny 
głos basowy przecina niegodziwie złotą przę­
dzę trubadura:

— Tam do kata , Ewusia! Skąd się tu  wzię­
łaś... z kosynierami?

—  I wuj tu?! To doskonale.
Uczucie bezpieczeństwa ogarnia dziewczynę 

i, prowadząc kosynierów do kw atery komen­
danta piechoty Kazimierza Koszutskiego, opo­
wiada na głos:

—  Przejeżdżając przez Murzynowe Kościel­
ne zatrzymałam się na  chwilę przed chatą by 
napić się wody, bo wielce byłam rozgrzana... 
Obiegli mnie tam chłopi i nuże prosić, bym po­
prowadziła ich do dziedzica Boguckiego, k tó ry  
lubo podpułkownik z r. 31, nie chciał ich do 
obozu Miłosławskiego puścić. Byliby z pew­
nością ruszyli bez jego zezwolenia, ale nie 
mieli gotowych kos. Chodziło o to, by p. Bo­
gucki kazał je kowalowi wyprostować i na 
drzewcach osadzić. Pojechałam  tedy do dworu
i wymogłam to na tym nieużytym  dziadzie, 
k tó ry  naw et obiadem mnie poczęstował. Za­
czem chłopi, którzy  tymczasem wyszli z ku ­
źni, ujrzeli mnie odjeżdżającą i zawołali: „Kiej 
panienka taka, to niech powiedzie nas do obo­
zu, ab o zara prościutko na Prusaka!..."

—  Wiwat! — krzyczy Orłowicz na cale gar­
dło i pow tarza za nim kilka wesołycłi głosów, 
a Ewusia dodaje zuchowato:

—  I  oto jestem!... (C. d. n.)
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E d m u n d  b ie d e r .,

Pozdrowieni 2. ,
Leć!... płyń piosenko do jej stóp 

‘ ŚW miesięcznej nocy jaśni
I mów jej, że cnoć w sercu grób,

1 E u  zmarłej tęsknię baśni!..,

T I  powiedz jej, piosenko ma,
&o tęsknię jako wprzódy... ̂
I  to, co było, ciągle trwa 

•7 W błękitnym świecie Złudy..,

I  powiedz jej, piosenko ma,
- _ Ze  żal mi jest ogromnie 

„jTych puchów kwietnych, które gna 
* Majowy powiew do mnie..,

Li ć!.. płyń piosenko do jej stóp 
- I  zanieś jej orędzie,

2e choć zawarłem z smutkiem ślub 
Snów zmarłych szukam wszędzie,

I  powiedz jej, że chociaż wiem,.
Że szczęście jest niczyje 

'.Upajam się o szczęściu snem,
'  I  snem o szczęściu żyję...

I  powiedz jej, żc choć mi źle, 
v Na los mój nie narzekam 
t 1 dawny sen dziecięcy śnię.., 
f  1 cudu czekam... czekam...

Leć!.. płyni piosenko w siną dal 
J 1 nieś skroś noc majową 
i Tęsknotę moją i mój żal..,

I jedno dobre... słowo!...

w
t

K rak ó w , ld  czerwca. 
R a d a  t r  K rak o w a  odbędzie, jak donieśliśmy, 

posiedzenie w poniedziałek, 15 b. m. o godzinie 
p iątej po południu. Porządek dzienny obejmu­
je. między innemi, sprawozdanie i wnioski sek- 
cyi skarbowej Rady m. w sprawie zaciągnięcia
3 pożyczek inwestycyjnych krótkoterm inowych 
w kwocie łącznej 5,000.000 K na inwestycye 
miejskie, tudzież na inwestycye gazowni i elek­
trow ni miejskiej, oraz pożyczki krótkoterm ino­
wej 5,000.000 K na budowę nowych linij tram ­
wajowych.

\Y y staw a  te a tra ln a . Na wystawę teatralną 
otrzym ał Związek artystów  za pośrednictwem 
a rt. mai. Stanisława Niesiołowskiego dwa prze­
piękne gwasze ze zbiorów po pułkowniku W in­
centym  Poradowskim, przedstawiające wnętrza 
dawnych salonów polskich do komedyj F re­
drowskich. Nadmienić należy, że wnętrza te 
są dziełami dużego talentu  i dają nader zajmu­
jący  obraz, w ykonany z niesłychaną preeyzyą, 
ja k  urządzano salony polskie w połowie zeszłe­
go wieku, służyć więc mogą za doskonały wzór 
d la dzisiejszej insccnizacyi sztuk Fredrowskich.

i W y s t a w a  o b r a z ó w  w p a w i l o n i e  
p a r k u  s p o r t o w e g o  potrwa w obecnym 
składzie jeszcze przez dzień dzisiejszy. W przy­
szłym tygodniu zostanie 'wystawa ta  zmienioną 
i zastąpioną nowemi dziełami.

D zieci po lsk ie  ze Ś ląska  w K rak o w ie . W naszem 
bieście bawią bardzo mili goście. O to wczoraj w 
południe przybyła do Krakowa dziatwa polskiej 
szkoły wydziałowej imienia Hassewicza w  Cieszy­
nie w liczbie około 100. Wraz z dziatwą przybyli: 
dyr. szkoły, p. Przepiliński, ks. katecheta, Sznuro- 
.waeki, nauczyciele pp. Marek i Bohaczek i nau­
czycielka, p. Majowna. Dziatwę ulokowano w bu­
dynkach na Wawelu.

Wieczorem urządziła młodziez śląska w sali przy 
“k Rajskiej wieczorek szkolny ku czci Tadeusza 
Kościuszki na dochód Macierzy szkolnej Księstwa 
Cieszyńskiego. Na tę miłą uroczystość narodową 
I rzj była publiczność krakowska, tutejsza kolonia 
kląska, oraz krakowskie dzieci szkolne. Na ob­
szerny program złożyły się: pieśni śląskie i na­
rodowe, odśpiewane przez chór mieszany, dekla­
macja uczenie Przepihńskiej i Gwoździewiczównej, 
śpiew solowy, oraz ćwiczenia maczugami w 5 o- 
1‘razacli i piramidy, wykonane sprawnie przez 
chłopców. Publiczność, która zgotowała dzieciom 
PO wyjściu na scenę serdeczną owacyę, oklaski­
wała gorąfo prześliczny śpiew cieszyńskiej dzia- 
twy. śpiewami kierował prof. W. Marek, zasłużo- 
DJ nauczyciel śpiewu w Cieszynie.

Fast opnie przemawiał p. Przepiliński, dyrektor 
Polskiej szkoły w Cieszynie, informując zebranych 
gości o ciężkich stosunkach, wśród jakich żyją ślą- 
6cy rolacy i o doniosłej misy i narodowej, jaką 
EPełnia na zagrożonej ziemi piastowskiej szkoła
Polska.
i Sympatyczny wieczorek zakończył się udatnem 
odegraniem scenicznego obrazku patryoty cznego p. 
W't.: „Dla Ojczy zny“ pióra p. Strokowej. Dzia­
twa wywiązała się wprost znakomicie ze swvch 
małych ról. Wieczór wczorajszy pozostanie bar­
dzo miłeni wspomnieniem dla wszystkich, którzy

li obecni na niem i w ten sposob zaznaczyli swo- 
Ją sympatyę dla polskiej dziatwy z Cieszyma. -Dzi­
siaj będą dzieci katolickie na nabożeństwie w ko­
ściele ks. Kapucynów, ewangelickie p rzy  ul. Grodz- 
kiej, następnie będą zwiedzać pamiątki krakow­
skie. W poniedziałek uda się dziatwa cieszyńska 
do Wieliczki. Powrót do Cieszyna nastąpi we wto­
rek.

V' yeieczką zajęło się grono pań krakowskich z 
Panią drową Kainową na czele. — Malownicze 
Wąskie stroje dziewcząt zwracają ogólną uwagę.

Z te a t ru  ludow egc. Wczoraj po południu za­
d a n o  po raz czternasty „Panieńskie Skały" w o- 
kec zapełnionej widowni. Tym razem prześli- 
Czńa bajka T. K om zyńskiego roztaczała swą 
tępzową przędzę rojeń poetyckich przed widza- 
^  najwdzięczniejszymi, bo przed dziećmi. Ta 
l̂a jńdodsza i najmilsza publiczność Krakuwa 
śledziła, akcyę z zapartym  tchem, z nieustan­
nym zachwytem, serdeczny w niej biorąc u- 

zial. Losy Lilijki rozczulały serca dziecięce; 
blaącn A\’artogłów, Mróz, Głód, Opój Magda 
rozśmieszali wszystkich do łez.

Dziś po południu , Panieńskie Skały" będą 
odegrane p 0 raz piętnasty’.

Z K o n se rw a to ry u m . Doroczne popisy uczniów 
odbędą się w dniach 1”, 19 i 20 b. m. w malej 
sali, dnia 23 j 24 w sali koncertowej Starego 
Teatru. Program, pierwszych trzech popisów obej­
muje produkeye uczniów kłus prof. Świerzyńskie- 
P0, Brandysa, Lipskiego, Krzysztalowirza, Droz­
dowskiego, Barabasza, Wicrzuchowsldego, Klo- 
sóickiogo i Skarżyńskiego. Bilety na te popisy w 
cenie 50 hal. za krzesło na sali, sprzedaje księ- 
B;L-nim Krzyżanowskiego.

Ka programie IV. i V popisu znajdują się pro­

dukeye klas prof. dyf. Żeleńskiego, Lalewicza, 
Ebella, Barabasza, Ludwiga, Wierzuchowskiego i 
Skarżyńskiego. Bilety na dwa ostatnie popisy 
do nabycia również w księgarni Krzyżanowskie­
go po 1 koronie za krzesło na sali, 00 halerzy na 
galeryi. \ -■< • " --

W y sta w a  e le k iro te c h n ic z a  w  K rak o w ie , urzą­
dzona z okazyi zjazdu czlonkuw Związku austrya- 
ckich i  węgierskich elektrowni w dawnem muze­
um techniczno-przemysłowem przy ul. Franciszkań­
skiej, cieszy się liczną frekwencyą zwiedzającej 
publiczności. W ostatnich dniach zwiedzali wy­
stawę uczniowie szkoły przemysłowej i kilku kra­
kowskich szkół średnich poci kierownictwem swo­
ich profesorów. Wczoraj po południu zwiedził wy­
stawę prezydent dr Leo wraz z rodziną. Objaśnień 
udzielał dyr. Bieliński.

Wystawa będzie otwartą jeszcze Ula publiczno­
ści przez cały dzień dzisiejszy. Należy więc sko­
rzystać z czasu i interesującą wystawę zwiedzić. 
W poniedziałek zwiedzą wystawione przedmioty 
członkowie miejskiej komisyi gazowo-elektrycznej.

W wystawie bierze udział ogółem 22 firmy, w 
tern kilka światowych zakładów elektrotechnicz­
nych, m. i. firma Ganz z Wiednia. Z firm krajo­
wych zasługuje na wzmiankę jesżeze akc. Tow. 
elektryczne, które nadesłało na wystawę bardzo 
ciekawą maszynę do wytwarzania lodu, połączo­
ną z chłodnią. Aparat powyższy jest wynalazkiem 
tej lirmy, odznacza się bardzo prostą koiktruk- 
cyą i nadaje się wybornie do użytku domowego, 
dla masarń, mleczarń i t. d. Spotrzebowanie siły 
popędowej przy tym aparacie jest minimalne; wy­
starczy już motor o sile 1 kp., by chłodnię taką 
o średniej wielkości w ruchu utrzymać.

Zamknięcie wystawy, która będzie doskonałą re­
klamą elektryczności dla drobnego przemysłu i go­
spodarstwa domowego, nastąpi dzisiaj wieczorem.

Egzamin dojrzałości w prywatnem gimnazyum 
żenskiem H. Strażyńskiej w Krakowie odbył się 
pod przewodnictwem radcy Tomasza S o ł t y s i ­
k a  w d. 8—10 b. m. Zgłosiło się do egzaminu 28 
abituryentek, Świadectwa dojrzałości otrzymały 
wszystkie, a mianowicie: Bachłedzianka Natalia 
(z ^odznaczeniem), Bartikówna Janina, Bilwinów- 
na Janina (z odznaczeniem), Feillówna Kamilla, 
ColdclionoYska Janina, Górkówna Marya, Jaku­
bowska Jadwiga (z odznacz.), Jentysówna Jani­
na (z odznaczeniem), Kellerówna Marya (z odzna­
czeni ?m), Koniuszecka Zofia (z odznaczeniem), 
Kurnalówna Zofia (z odznaczeniem), Kutrzebian- 
ka Kazimiera, Kwiecińska Marya (z odznacze­
niem), Magońska Klara (z odznaczeniem), Maza- 
nowska Janina (z odznaczeniem), Miczuiska Jani­
na (z odznaczeniem), Mrazkówna Marya (z odzna­
czeniem), Narzymska Janina (z odznaczeniem), 
Reichanówna Marya, Remerówna Janina (z od­
znaczeniem), Rożnowska Zofia (z odznaczeniem), 
Rubczyńska Zofia (z odznaczeniem), Stawarska 
Helena (z odznaczeniem), Szurmiakówna Marya (z 
odznaczeniem), Tokarska Janina (z odznaczeniem), 
Zabłocka Stefania (z odznaczeniem), Zaeharaanka 
Antonina (z odznaczeniem).

D onrow olna germ an izacy a . Język niemiecki 
jest w stosunkach pocztowych dalej językiem 
urzędowym naw et odnośnie do polskiej pu­
bliczności w Galicyi. Oto doręczono nam  ko­
perty listów poleconych ze znaczkami poczto­
wymi: „N eum arkt“, „Lcmberg 6", „K rakau 3“, 
„Rzeszów, Rekkom andierte Briefe". Należy 
nareszcie położyć kres tej dobrowolnej germ a­
n izacji.

Wycieczka statkami do Mogiły, przygotowywa­
na na dzisiaj przez akad. Związek sportowy, nie od­
będzie się z powodu niskiego stanu wody.

II Z jazd po lsk ich  esp e ran ly stó w  odbędzie się w 
Bochni w dniach 28 i 29 b. m. Celem zjazdu bę­
dzie założenie „Ligi polskich esperantystów“, któ- 
raby w połączeniu z podobnemi instytucyami in­
nych narodowości Austryi, reprezentowała ideę 
neutralnego, pomocniczego języka międzynarodo­
wego wobec państwa i  rządu. Na czele komitetu 
miejscowego urządzającego zjazd, stanął; profe­
sor gimnazyum p. Zdzisław Wilusz, sekretarzem 
jest p. Leopold Kronenberg.

Urozmaiceniem zjazdu będzie wycieczka do Wi­
śnicza Nowego pod Bochnią, celem zwiedzenia 
starożytnego zamku książąt Lubomirskich, oraz 
raut w Okocimiu.

Przygotowaniem zjazdu zajmujo się wspólnie z 
komitetem bocheńskim Towarzystwo „Esperanto11 
w Krakowie (Wiślna 41), do którego naleźj kiero­
wać wszelkie korespondeneye. ' * -if

Echa zajść w  Krajowicach, 1; Komunikują nam: 
Red. Dąbski, który w ubiegłą niedzielę padł ofia­
rą napadu w Krajowicach, przewieziony został we 
środę po południu z Jasła do Krakowa. Prof. Rut­
kowski zbadawszy go, orzekł, iż red. Dąbski ma 
na głowie kilka ran, z których jedna, 7 ctm. dłu­
ga, jest ciężka; nos poprzecinały, ciężkie pora­
nienie na lewej ręce. We czwartek zbadano red. 
Dąbskiego za pomocą promieni Roentgena i stwier­
dzono, żo kość ramieniowa jest odłupaną O ile 
rany na głowie i nosie dadzą się wyleczyć dość 
szybko, bo w' ciągu trzech tygodni, o tyle lecze­
nie ręki potrwra najmniej sześć tygodni.

R uch  w ychodźczy  w K rakow ie . Wczoraj przy-

Także samobójca! Do Stow. „Samopomocy do- 
raźnej11, które nawet w razie śmierci samobójczej 
wypłaca zapomogę pośmiertna (około 1.300 koron), 
zgłosił się dziś jeden z członków, zawiadamiając, 
że musi sobie życie odebrać, a z zapomogi po­
śmiertnej 200 koron przeznacza dla syna po doj­
ściu do pełnoletności, a co do reszty to się musi jesz 
cze namyśleć. A gdy mu sekretarz oświadczył, 
że powinien się pospieszyć, gdyż dziś właśnie u- 
chwala się wysokość zapomogi po ś. p. Adamie 
Rydlu, oburzył się, że te sprawy.... idą‘ tak po­
spiesznie i  roznyślil się.

Włamanie. Od pewnego czasu grasuje po Kra­
kowie szajka włamywaczy, której specyalnością 
jest okradanie cukierń i sklepów ze słodyczami. 
Wczorajszej nocy włamali się przy pomocy wytry­
chów członkowie tej szajki do sklepu Estery Kauf- 
man przy ul. Starowiślnej, zabrali ciastka i czeko­
ladę wartości 100 K, poczem się ulotnili. Polieya 
rozpoczęła w tej sprawie dochodzenia.

Na pomnik Tadeusza Kościuszki złożono w ad­
ministracji „Nowej Reformy11 23 K 40 hal. zebrano 
w restauracyi p. Litwaka w Makowie. \ u ?

i k la d ii: -" ') ^ : ' Ł
Dla Toi arzystwr Szkoły Ludowet złożyła p, Holena 

Smolarska 2 korony, : m iast telegram u z życzeniami w 
dzień ślubr p. Haliny Lewandowskiej t  p. Stanisławem 
M arkowskiin.

Z kalendarza. W  n :edzielę dnia 14 czerwca: Bazylego 
bwuk.

Wschód słońca dnia 14 czerwca o gouzinie 3 min. 33; 
zachód o godz. 7 m. 47; długość d r; i godzin 16 m. 14.

R e p e rtu a r  o p e ry  lw ow sk ie j w  K rak o w ie .
W  niedziele: po -ohidniu: r Krysi? Leśniczanka", ope 

retka w 8 antach i .  Jarno; wieczór: „Dama pikowa" 
opera w 3 aktach Czajkowskiego.

R e p e rtu a r  te a tru  ludow ego  w  P a rk u  krakow sk im ,
W niedzielę: po połndnm; „Panieńskie Skały"; • 

ozór: „Lola z Lndwinowa" (p< raz 25).

Z krata.

trzymała polieya tutejsza na krakowskim dworcu 
towarowym 10 emigrantów’ w wieku popisowym i 
odesłała ich z powrotem do domu; 14 osób zaś zo­
stało aresztowanych, ponieważ jechało do Amery­
ki za fałszywymi paszportami

Na ekspozyturę policyjną na dworcu kolejowym 
zgłasza się znowu od kilku dni po kilku obieżysa- 
sów o zapomogę i wolne karty jazdy. Biedacy ci 
nie znalazłszy w Prusieek zarobku, wracają pieszo 
do Krakowa. Niestety, obecnie ekspozytura po- 
licyi nie może ich odesłać knieją do miejsca zamie­
szkania, ponieważ od tygodnia dyrekeya kolejowa 
przestała wydawać wolne karty jazdy.

Z sali sądow ej. Wczoraj odbyła się przed kra­
kowską ławą przysięgłych rozprawa przeciwko Jó­
zefów i Ry-ncarzowi z Krzeczowa i Wojciechowi 
Gorczycy z Bochni, oskarżonym o obrabowanie 
kupca Rottera na drodze w Krzeczowie. Rozpra­
wa została na wniosek obrony odroczoną celem 
zbadania stanu umysłowego Ryncarza,

Nieszczęśliwy wypadek. Mieczysław Strąg, 3R> 
letni synek kolejarza w Podgórzu, przez nieostro­
żność napił się wczoraj po południu benzyny. 
Chłopca po opatrzeniu go przez lekarza pogotowia 
odwieziono do szpitala św. Ludwika, Stan cho­
rego jest groźny. *■-'*/

M atac tw a  asen terun lcow e. W krakowskim 
sądzie karnym  toczy się obecnie śledztwro prze­
ciw ko trzem szajkom, podejrzanym  o m atactw a 
asenterunkowe. W ładze aresztowały w tej spra­
wie aż 12 osób z Krakowa. Podgórza i prowin- 
cyi. Miedzy aresztowanymi znajduje się parę 
kobiet. Szczegóły śledztwa, które prowadzi 
sędzia dr Wacławowdez, trzym ane są w ścisłej 
tajem nicy urzędowej.

Nowy Targ, 12 czerwca. (CzwartY zjazd Pod­
halan. — Matura. Towrarzystwo muzyczno-dra- 
matyczne im Szopena. •— Pod kolami pociągu) 
Czwarty doroczny zjazd inteligencja podhalań 
skiej odbędzie się w tym roku w niedzielę dnia 2 
sierpnia w Nowym Targu. Wyjaśnień udziela se 
kretarz Komitetu wykonawczego, redaktor „Ga­
zeta Podhalańskiej" Feliks Gwiżdż w Nowym 
Targu.

Matura w gimnazyum nowotarskiem odbyła się 
w dniach 8, 9 i 10 czerwca, pod przewodnictwem 
p. Pelczara, kierownika II gimnazyum w Nowym 
Sączu. Egzamin dojrzałości złożyli: Chmielak
Ignacy, Ciążyński Bolesław, Daniec Zdzisław 
odznaczeniem), Halota Wiktor (z odznaczeniem) 
Goldner Ilenrj-k. Hyc Jan (z odznaczeniem). Ko 
cylowski Aleksander, Kuraś Franciszek, Leśny 
Ludwik, Latko Jan, Łazarski Maryan (z odzna­
czeniem), Łucki Jan (z odznaczeniem), Mendler 
Feiwei, Nowotny Bogumił (z odznaczeniem), 01- 
brychtowicz Adam (z odznaczeniem), Patia Ta­
deusz (z odznaczeniem), Radecki Aleksander (z 
odznaczeniem), Sala Michał (z odznaczeniem), Sil- 
berring Jonasz, Szlachet Herman, Staszel Józef, 
Ścisłowicz Andrzej, Szeliga Wojciech, Wieselberg 
Stanisław, Wolski Ludwik, Zarembo Stanisławy 
oraz eksternistka ŁaJzińska Stanisława.

Zawiązane niedawno Towarzystwo muzjmzno- 
dramatyczne im. Szopena rozwója coraz bardziej 
artystyczna działalność na ospałym gruncie nowo­
tarskim. Staraniem tego Towarzystwa odbyło się 
w sobotę dnia 6 b. m, przedstawienie dwu kome­
dyj, Madejskiego „Cioci Femci“ i Gawalewieza 
„Po drodze". Gra amatorów była bardzo doora. 
W szczególności wszj^stkich zachwycała swą grą 
p. Gołębska w roli cioci Femci. Państwo Czajowde, 
p. Ossowska i Ustupska grał' w Cioci Femci" toż 
bez zarzutu. W drugiej sztuce „Po drodze" p. So­
wiński oddał bardzo dobrze typ starego szlachci­
ca wiejskiego. Dobrze też grali p. Staszel, Czaja 
i Lgocki. Sztuki reżyserował p. Jastrzębski. Mię 
dzy obiema sztukami chór mieszany Towarzystwa 
pod batutą prof. Iriabka odśpiewmł pięknie k:lka 
pieśni. Wogóle publiczność z przedstawienia była 
zadowolona.

Z Lasku donoszą: koło Nowego Targu, w po­
niedziałek dnia 8 czerwca zabił się chłop niezna­
nego nazwiska podczas wjrsiadania z pociągu na 
przystanku Lasek za Nowjun Targiem o godzinie 
6.30 wieczolem. Mieszkańcy Lasku twierdzą, że 
zabity pochodź, z Leśnicy.

G im nazyum  n iem ieck ie , prywatne, m a powstać, 
jak donoszą pisma lwowskie, od września w Sta­
nisławowie. Powstanie swe zawdzięczy pastorowi 
Zoeeklerowi, znanemu działaczowi wszechniemiec- 
kiemu. Funduszów dostarczyć ma ,.Schułvorein“.

K ołom yja , 11 czerwca. (Z „Sokoła". — Agresy­
wność Rusinów. — Kolonie wakacyjne — Z oko­
licy). Dla naradzenia się nad niezmiernie trudnem 
położeniem finansowem tutejszego „Sokoła" odby­
ło się dnia 9 b. m. nadzwyczajne walne zgroma­
dzenie jego członków. Uchwalono zaciągnąć po­
życzkę 24A00 koron. Miejska Kasa oszczędności 
daje tę pożyczkę, ale pod warunkiem, żo eo mie­
siąc wydział „Sokoła" winien złożyć do Kasy o- 
szczędności 500 koron jako wkładkę oszczędnościo­
wą dla wykazania, żc ma z czego dług płacić. 
„Sokół" zmuszony był zgodzić się na ten waru­
nek. Jest nadzieja, że kino „Sokoła", które daje 
dobre dochody, wybawi ostatecznie tak ważną 
narodową iustytucyę ze smutnej sytuacyi finan­
sowej.

Na oddział sokołów’ i skautów ze Śniatyaa i Ko- 
łornyi odbywający ćwiczenia we wsi Beb łui, usi- 
łowmli wykonać napad Rusiąi z tej wsi, nie ma­
jąc do lego żadnego zgoła powodu. Zdołano je­
dnak w czas zapobiedz krwawemu starciu; podo­
bny wypadek zdarzył się strzelcom z kolomyj- 
skiego „Związku strzeleckiego" we wsi Rińcach.

Kolonia wakacyjna uczniów gimnazyum pol­
skiego będzie tego roku miała siedzibę w mia­
steczku Pistyniu, obok Kosowa, wr okolicy bardzo 
zdrowej. Fundusze kolonii zasilił urządzony 1 
czerwca „Kiermasz", który przyniósł około 1200 
koron czystego dochodu.

Nakoniec zdarzenie, któro dla Kołomyi i całej 
okolicy stanowń sensacyę. Oto w Pec-zeniżynie po­
wstał w jednem z biur urzędu podatkowego po­
żar, w skutek którego spaliło się przeszło^ 12.000 
koron w banknotach. Okoliczności rozmaite wy­
dały się podejrzanemi; zjechały więc na miejsce 
komisya sądowa i komisya władzy podatkowej 
i wpadły na trop defraudacyi, którą chciano osło­
nić pożarem. Śledztwo energiczne jest w toku.

Nerwowość, ta  choroba naszego wieku, po 
garsza się jeszcze bardziej przez obstrukcję, 
wywołane bowiem przez nią dolegliwości dają 
się uczuć,dotkliw ie w całem ciele i wywołują 
niepokój. N aturalną wodą gorzką „Franciszka 
Józefa" osiąga się przy wiciu chorobach tra  
wienia znakomite wyniki. Tę znaną wodę mi 
neralną pije bardzo chętnie wiele pacyentow. 
a nawet przy dluższem stosowaniu dobrze się 
ją  znosi. Radca dwmru prof, Obersteiner, pre 
zj’denf Związku wiedeńskich lekarzy dla cno 
rób nerwowych, pisze w swern sprawozdaniu 
żc już od wiciu la t miał sposobność przekonać 
się o znakomitym działaniu wody „Franciszka 
Józefa". Nabyó ją można w aptekach drogue- 
lyacn i składach wód mineralnych. 29 7 9

B. G X £s i? Y E L' S K A, P a ł a c  S p i s k i ,  
KR KÓW. W ynajmuje i sprzedaje pierwszo­
rzędnych fabryk fortepiany, pianina, harmonie 
i nianole za gotówkę lub na spłaty nawet dwu- 
dziasfom esięczne. Instrum enty używane od cen 
najniższych. W ystawa obrazów. W stęp wolny.

I C r o s i s f c a  l w o w s k a .
L w ów , 14 czarwea. 

Namiestnik d r Korytowski wyjechał do Wiednia 
w sprawach urzędowych.

Po ucieczce G ierow skich . Pisma lwowskie do­
noszą. iż całą sprawę oddano sądowi lwowskiemu. 
Z ramienia sądu lwowskiego przybyli do Czernio- 
wiec st. radca Mierzwiński i prowadzący śledztwo 
radca Fida, którzy przesłuchiwali matkę Gierow­
skich, siostrę i żonę dr Gierowskiego, oraz redakto­
ra Curkanowieza.

..Frikarpatskaja Ruś" donosi, że przeciw uwię- 
zionjun krewnym Gierowskich i redaktorowi Cur- 
kanowiczuwi toczą się dochodzenia w kierunku 
zbrodni zdrady stanu, o co obwinieni bjdi i obaj 
zbiegli bracia Gierowscy. Co do aresztowanjmh w 
związku z tą sprawą dozorców więziennych i in­
nych osób, większość ich. wedle informaeyj tego 
pisma, będzie w tych dniach wjrpuszczona na wol­
ność, a między nimi i gimnazjalista Kowalow, ob­
winiony o to, że zamawiał automobil którjun Gie- 
rowsey uciekli i wręczył zadatek szoferowi. Resz­
ta aresztowanych w dniach najbliższych zostanie 
odstawiona do Lwowa. „Prikarpatskaja Ruś" dono­
si dalej, że onegdaj przybył do Czerniewice poseł 
dr Marków, który odwiedził uwięzionych i ich o- 
brońców, dr Hakmana i dr Bolianczia i .nformo- 
wal się o losie aresztowanjmh.

O szustw a a sen te ru n k o w e . Ze Lwo^a donoszą: 
Przed kilku tygodniami aresztowano niejakiego 
Fussa, podejrzanego o dokonj^wanie oszustw asen- 
tcrunkowych. Obecnie; śledztwo y ' tej sprawie 
prowadzone, wykryło całą szajkę, trudniącą się u- 
walnianiem od wojaka przy poborze. W ostatnich 
dniach aresztowano we Lwowie w związku s tą 
sprawą Izraela Summora, szynkarza i  właściciela 
dwóch kamienic. Poza tem prowadzi sąd wojsko­
wy energiczne dochodzenia. W wojsku aresztowa­
no dotychczas jednego lekarza sztabowego, a w 
ślad za tem mają pójść dalsze aresztowania Na­
zwiska winnych utrzymuje wojskowość w tajem­
nicy.

W łam an ie  do k a sy  w d y r. ru sk ieg o  g im nazyum .
Ze Lwowa donoszą: Ubiegłej nocy włamali s;ę
nieznani sprawcy do lokalu dyrekcyjnego gimna­
zyum ruskiego przy ul. Leona Sapiehy i po wyła­
maniu ściany kasy ogniotrwałej skradli *>00 kor. 
gotówki. Jest to już szósty z rzędu wypadek wła­
mania do kas dyrekeyi gimnazjalnych i pomniej­
szych instytucyj finansowych, co świadczyłoby o 
ustalonym systemie, jakim posługują się włamj-wa- 
cze.

R e p e rtu a r  te a t ru  lw ow sk iego . ■£
W  niedzielę: „Wycieczka do raju".

Z m arli:
Władysław P a d e r e w s k i ,  aptekarz, przeżyw­

szy lat 48, umarł w Krakowie 13 b. m.
Ks. Jan  K o b i e l a ,  emer. proboszcz w Tro- 

piu, umarł wczoraj w K rakow ie  w 63 roku żj'cia.

Mianowania i przenies'enia. Minister kolei że­
laznych zamianował starszego inżyniera Zygmunta 
Peszkowskiego, radcą budownictwa w minister­
stwie kolei, a starszego komisarza Stanisława Sta- 
rzewskiego inspektorem generalnej hispekcy, ko­
lei austryackich. Kazimierz Żegestowski, rewi­
dent, mianowany kontrolerem ruchu w dyrekeyi 
kolei krakowskiej; Stefania Kubala, manipulantka, 
przyjęta do Mielca; Zdzisław Turek, asystent, prze­
niesiony z Rzeszowa do oddziału V dyrekeyi ko­
lei w Krakowie; Mieczysław Witowski, koncepista, 
ze Stróża, do urzędu ruchu w Krakowie.

Namiestnik przeniósł koncepistów policji Karo­
la Falkiewicza ze Lwowa do Sokala, a Mieczysła- 

i wa Lisewskiego z Jarosławia do Lwowa, kanceli­
stę policyi, Józefa Kiezka ze Lwowa do Jaro­
sławia,

I t o d e s t a n e .

(Artyki !y w tym dziale nie pochodzę od 
redakcyi.)

M ^ e w ln n y
pozornie puder k r jje  w sobie Często Truci 
zny, niszczące przedwcześnie świeżość cery, 
Jfd^ną rękojmię nieszkodliwości daje nie­
zrównany pod każdym względsm puder, wy- 
rabiany podług przepisu Dra Lustra. J&Bfi

Pudełko 3 korony. 4733 1 ? 
CHEMICZNA FABRYKA „TLEN".

Sm u k  iii ptlen-u
o te nrjsdcSnleJsze, nieszMiine ? 

ztowto tułKl cySG-etowp

, v ' Tp e f f t ie f c F « n
wyrobu fabryki

fodolfc KsflicrHi u Krm ie
zawierają składniki, które przy paleniu usi 
wają szkodliwe działanie nikotyny.

Binułka „WREGUDRON" jest jedynym teg  
rodzaju produktem, wytworzonym z czystyd. 
włókien roślinnych. ^

Do nabycia w trafikach.

„o, ■, . >, ^ Nr 226 . 8 ,

D r  W  ł a d y s ł a w  K Luge*
B. Asystent klinia:' chorób wewnętrznych Uniwef 
sytetu Jagiellońskiego ordynuje jak lat ubiegłyc. 

w M a  r y e n b a  d z i e 
dom „Stadt Honower" Ki^chenplatz.

miejsce Dra F. Eicbhorna z Krakowa ot 
(iynn;'e w  U t r y e n b a d z i e

D r  M . K im e lm a n
b. iraktynant kiiniki prof. Noordona w Wiedn!
również w domu „MOZART". 3944 7 i

Wszech nauk lekarskich

D f f  S t a n i s ł a w  Ł a p i ń s k i
b. asystent kliniki wewn. U. J . w Krakowm, 
kiorovuiik oddziału wewnętrznego szpitala W ił 
helminy tv Al iedniu, ordynuje w chorobach we­
wnętrznych ul. Floryańska 31, I. p. Teł. 3353.

Franzensbad
Dr Stanisfaw Ł rzybyśski

b. asystent klin. chirurg, i polożn. ginek. Uniw Jag. 
w Krakowie, ordynujo jak lat ubiegłych, Talace-Hotel, 

wejście od Rirchnnstrasco, 3U20

POMPY wszelkiego rodzaju, rRivIhTUPiY woune 
I parowe, WODOCIĄGI dla miast, gmin I folwar­
ki h , TUSBIfiY najlepszej kor.strukcyl, buduje

I n ż y n i e r  J ó i © !  S c h l e l i
Fabryka porr.j 1 wodociągów 
J fo w y  B y d ż e w  (C z e c h y )  

Prospekty I kesziorysy darmo i opłatnie. 
Filia: Kraków, ul. Pawia L. 10,

3810 9 16

m m m  orJyuuje, jak  zwykle,

*  w i l l a  „ G w i a z d a 11.
B p  J a n  S e l m e M e r

b. 1. Sekundyaryusz szpitala św. Ludwika w 
Krakowie ordynuje od 1. m aja 1914 w Grudo 
(via Francesco Giuseppe 6). 3314.

D z H a ł  t s f c i h U f f f r a ' £ Z n u .
* Projekt prawnego uregulowania parcelacji.

Krajowa komisya dla spraw rolniczych zajmo­
wała się na dwudniowych posiedzeniach, odbyr'" '1' 
w gmachu sejmowym, nader ważną dla kraj,: k- e- 
styą prawnego uregulowania parcelacji. _,u 
podstawę obrad służył obszerny i wszech-, 
stronie opracowany referat dra Tadeusza Brze-, 
skiego, traktujący o prawnem uregulowaniu par-, 
celacji i organizacyi pośrednictwa parcelacyjnego 
Zgodnie z referentem, krajowa komisya rolnicza 
uznała za wskazane wydanie noweli do ustawy hi­
potecznej w tym kierunku, że pewne znaczniejszo 
wydzielania, z cijł tabularnych, przedsięwzięte w 
celach pareelacyi, wymagać mają dla ważności po­
przedniego zezwolenia władz administracj’jnych.—i 
Zezwolenie władzy n.a bjrć wymagane wówczas, 
gdy z posiadłości tabularnej, wyłączonej ze związ 
ku gminnego, wydzielone być mają osobne ciała hi­
poteczne, zapisane w księgach grantowych dla po­
siadłości wiejskich i jeśli z gramów, wydzielić się 
mających, onlaca się co najmniej 50 kor. państwo­
wych podatków realnych, oraz, jeśli przestrzeń ta 
podzieloną być ma co najmniej na pięć nowych 
ciał hipotecznych Jeżeli od jakiegokolwiek wy­
dzielenia z posiadłości tabularnej, wyłączanej ze 
związku gminego, upłynęło mniej, niz trzy lata, 

owezas wymagane być ma zezwolenie władzy 
do każdego nowego wydzielenia, o ile wskutek 
tego wydzielenia nie powstaną posiadłości, opłaca­
jące więcej, niż 50 koron państwowych podatków 
realnych. Zezwolenie władzy potrzebnem ma być 
także wówczas, gdy utworzone być mają ciała lii- 
poteczne nietabularne z grantów, należących do 
posiadłości nietabularnej, która powstała wskutek 

ydzielenia z posiadłości tabularnych i opłacała w 
chwili wydzielenia więcej, niż 50 koron podatków 
realnych rocznie. ■

Na drugiem posiedzeniu zajmowała się' krajowa 
komisya dla spraw rolniczych kwestyą o rg  a n i -  

a c y i  k r e d y t u  p a r c e l a c y j n e g o .  Ko­
misya zaaprobowała stanowisko zajęte w refera­
cie dra Brzeskiego, wyrażając zapatrywanie, że nie 
byłoby wsKazanem tworzenie krajowej instytu­
c ji parcelacyjnej, lecz, że kraj powinien tak, jak 
się to w pewnej mierze i dzisiaj dzieje, oddziaływać 
na prywatne instytucje pośrednictwa parcelacyj 
nego, za pomceą kredytu udzielonego przez Bank 
krajowy. W sprawio kredytu dla nabywców par- 
celacyjnych oświadczono się za tem, że kredyt ten 
powinien opierać się na podstawach już Linieją­
cych i, że w szczególności celowi temu najlepiej 
służyć może kredyt włości rentowych Peradto 
przyjęto rezolucję prof. dra B u j a k a  z Krakowa, 
wyrażającą pod adresem Tuwaizystwa kredytowe­
go ziemskiego we Lwowie życzenie, aby Towa­
rzystwo to rozpatrzyło sprawę pozostawiania na 
posiadłościach powstałych przy parcelacjach p-- 
życzki Towarzystwa, obciążającej rozparcelowa­
ny majątek Krajowa komisya dla spraw rolni­
czych jest organem doradczym Wydziału krajowe­
go, zatem Wydział krajowy poweźmie dopiero o- 
stateczną decyzyę, w jakim kierunku i w j‘ 'fi spo­
sób {Regulowaną być ma prawnie pareclacya i or­
ganizacja pośrednictwa parcelacyjnego.

* Budżet miasta Wiednia. Niedawno podaliśmy 
najważniejsze cyfry z budżetu miasta Wiednia na 
rok 1914/15 zarówno z działu dochodów, jak i wy­
datków. Podnieśliśmy także naówczas, żc na wzór 
budżetu państwowego, również budżet miasta AVie 
dnia od tego roku będzio obejmować nie rok kalen 
darzowy, lecz czas od 1 lipca jednego roku do 30 
czerwca następnego roku. Obecny budżet obejmuje 
więc czas od 1 lipca 1914 r. do 30 czerwca 1915. 
Onegdaj rozpoczęła się w Radzie miejskiej rozpra­
wa budżetowa. Wiceprezydent Hoss wygłosił ex- 
posó finansowe, w któreir podniósł, że po raz pier­
wszy zaszedł wypadek, iż zamknięcia rachunkowe 
za przedostatni rok nie zostały jeszcze ukończone, 
skutkiem czego cyfry budżetu na rok 1914/15 mo­
gą być porównane z cyframi roku 1912. Deficyt 
wynosi 6 milionów kor., opozycya atoli oblicza go 
na 8 milionów.

Z „expose“ podnieść należy dalej, że magistrat 
wypracował projekt ustawy podatku od przyro­
stu wartości. Będzie rzeczą Rady gminnej roz­
strzygnąć, czy i w jakim terminie ów projeLt stanie 
na porządku dziennym obrad. AYreszcie podniósł re­
ferent len szczegół, że nadzwyczajne dochody gmi

Program od czwartku 11 czerwca 1914  r. począwszy: DZIECI K A PITA N A  GRAPTA (dramat w 7 częściach —  według Juliusza Verne’go). Akt. 1: Siad £0% ,
zaginionej ekspedycji naukowej. Akt 2: Trzęsienie ziemi w  Kordylierach. Akt 3: Porwanie Roberta przez konaora. Akt 4 Powódź. W ręku piratów morskich.
Akt 5: Straszna katastrof a kolejowa. Akt 6: Szalony czyn Roberta. Napad dzikich plemion. Akt 7: Odnalezienie statku „Dunkan" Epilog. 2 ) Tygodnik Patkćgo. jś
3) Miłość twórczynią wynalazków (komedya). 4) Młodzieńcza miłość Snoba (komiczne). 5) Fabryka elektryczna Landis i Gyr w Zug w Szwajcaryi (z natury). 1  ^
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ty  powiększają się rocznie mniej więcej o 2 mi­
liony kor., natomiast nadzwyczajne wydatki prze­
ciętnie o 10 milionów 'Wobec tesro należy docnody 
twyczajne preliminować co najmniej o 10 milio­
nów wyżej, niż wydatki zwyczajne, ażeby utrzy­
mać równowagę budżetu.

Wiedeń, 13 czerwca. Przy zamknięciu dzisleiszej gieGy 
popołudniowej notowano: A tcre : Austryaekiego Zakłada 
kredytowego 600 25, węgierskiego Zakładu kredytowego 
777*50, Aaglobanku 327-50, Umonbanku 579-50, Lander- 
banku 480 25, Bankvereino 505-25, Bodencredit 1141*—, 
Galicyjsk. banku hipotecznego 635-—, A kcje praskieg., 
Eanku kredyt. 645-75, Kolei państwowych 682*75, kolei 
południowej 86-25, kolei północne i 49**t5, „olei czer- 
niowieckiej 499-—, Alpiny 779’—, Rima Muranyi 610-—, 
Praskiego I W . żelaznego 24-53, Fabryki broni 978’—, 
Akcye tureckie tyt. 417-—, Gal, Karp. Tow. nart. 9-20-—, 
Obi. węg. indemniz. —•—, R enta majowa 8115, Austr. 
renta koron. 81-55, Węgier, renta ko.on. 79-85, 56-letnie 
Listy Towarzystwa Kredytowego ziemskiego 81-30, 1%  
Listy Banku hipotecznego 82-50, Listy zastawne —•—. 
4’!,%  Listy B»nku hipmceznego 89-50, 5u/„ Listy Bankn 
hip. —’—, 4°/n Listy Eanki kraj. S-roó, 41/a°/0 listy 
B arkn sraj. 89-75, 4%  Gal. Ob), propiń. 98-20, 4 proo. 
Gal. pożyczka kraj. z r. 1893 88-—, 4°/0 pożyczka m. Lwowa 
79-75, 4 /0 pożyczka m Krakowa 80-50, Losy tureckie 
208*50, Marki 117-85, Ruble 251-75, Rosyjska pozyczka 
—*- , Skodo 716-—, Powsz. B. depoz. — -—.

Usposobienie: cicne.
Berlin, 13 czerwca. — (Zamfcmęcie giełdy). Nowy Jork 

418 75, W arszawa krótkie —•—, Wiedeń krótkie 84-75, 
Anstryackie noty 84-85. Rosyjskie noty 21405, Amery­
kańskie noty 418-25, 3-prc. pruskie konsole 77-20, wło­
skie —•—, 4^2 prc polskie listy zastawne —•—, Nie­
miecki brnk państwowy 139-—, Anstryackie akcye kre­
dytowe 189-75, Berlińskie Towarzystwo handlowe 150-50. 
Diskonto Komandit 186-75. Austry^okie koleje państw 
—•— , Lombardy 18 50, Kanad? Pacific 197-37, Losy 
tnreeaie 162-50; Hohenlohe 103*50, Pnonix 235-87, Gel- 
senkirehner 183"—, Hambarg-Ameryka Packetf. 127-—, 
Hansa 249 50, Półnoony Lloyd 110 25.

'.Vieden, 13 czerwca. Cukier sp. 21 50—60; 21 90—22.00. 
Spirytus i nafta niezmienione.

Paryż. 13 czerwca. Renta 3 prc. 36 35, Mska 85 55.
Frankfurt, 13 czerwca. Austr. kred. 189-90, Kojeje pań­

stwowe 150-25, Discomo 187-—, Laura — — . Uspusobie- 
aie:

Berlin. 13 czerwca. Austryackie banknoty 84-85, Spiry­
tus — .

Wiedeń, 13 czerwca. Losy: a> procentowe: Austr. Zakł. 
tredy t. obi. prc. z r. 1880 3-prc. 279-—, Austr. Zakładu 
kredyt, z obl„ prc. z r. 1889 3-prc. 238 50, Uregul. Du- 
oaju z 1870 r. 100 złr. 5-prc. 269-—, W ęg. Bankn bip. 
po 100 złr. 4-prc. 225-75, Pożyczka serb. prem. po 100fr. 
5-prc. 103-—, b) bezprocentowe: Budapeszteńskie (Basilica) 
4 złr. 24-25, Zakł. kred. dla h. i p. po 100 złr 481-—, 
Pożyczka m. Lubiany 20 złr. 57-75, Czerwonego krzyża 
łustryacK. tow. 100 złr. 50-—, Czerwonego krzyża węg 
Tow. 5 zir. 28-50, Losy fun i. arcyksięcia Rudolfa 10 
złr. 207'— TnrecKie oblig. prem. kolei po 100 fr. 2C8-—, 
1 ureckie oblig. prom. kolei prc. •—, Losy kom. m. 
W iednia z 1374 r. 467-—.

Budapeszt. 13 czerwca. (Targ zbożowy). Pszenica na pa­
ździernik od 12 95 do 13 14; żyto na październik od 932
do —•— ; owies na  pa idziemik od 7*85 do* ; kuku
rudza na lipiec od 7-63 do 7-77; kukurudza na sierpień 
ad 7-38 do — ; rzepak na sierpień od 15-20 do —•—. 
Ofcrtv: mierne. Chęć kupna mierna. — Usposobienie: 
Rabę; pogoda deszcz.

S p s r a  l w f § w s f £ g .

Halevy: „Żydówka*4.
Je Jn a  z nielicznych oper przeszłości, w iodą­

ca trw ały  żywot na scenie i m ająca w arunki ży­
wotności na przyszłość dość długą, należy za­
razem w repertuarze lwowskim do szeregu n a j­
lepiej wykonywanych. Przedstawienie wczo­
rajsze byłoby więc bez zarzutu, gdyby nie zbyt 
gwałtowne wybuchy tem peram entu w orkie­
strze, przytłum iającej najgłośniejsze wysiłki so­
listów (im ał II aktu!). Główne zainteresowa­
nie publiczności skupiło się około osoby dwóch 
solistów, którzy wyszli z K rakow a i m iastu na­
szemu zaw.dzięczają swoje wykształcenie mu­
zyczne: są to uczniowie p. Adama L u d w i-
g a, którego praca pedagogiczna znalazła wy­
mowne stwierdzenie swych owocnych rezulta­
tów: p. Ignacy M a n n ,  śpiewający Eleazara 
i p. Karol U r b a n o w i c z  w roli kardynała 
sprawili nam  prawdziwie n iłą  niespodziankę. 
Już po zeszłorocznym debiucie w „Pajacach" 
można było p. Mannowi wyw-rózyo świetną, ka- 
ryerę sceniczną; po wczorajszej roli w „Żydów- 
ce“ jestem  przekonany, że z jego nazwiskiem 
spotkam y sic niebawem w rzędzie pierwszorzę­
dnych nazwisk operowych; kto ma taki skarb 
głosowy, tak  nieskazitelnie czysty, tak  uczu­
ciowo podatny, jędrny  i świeży — do tego na­
leży królowanie na scenie. Kulm inacyjny punkt 
party i Eleazara: ,.Tlachelo!“ był też kulm ina­
cyjnym  punktem  powodzenia dla śpiewaka: 
długo rozlegały się niemilknące oklaski naj­
szczerszego zachwytu.

Życzę młodemu śpiewakowi, by to niepo­
wszednie powodzenie dodało mu zapału i pod 
niety do dalszej pracy, wiodącej do niepowsze­
dnich sukcesów.

P. U r b a n o w i c z  jako kandydat przed­
stawił się nam niezmiernie dodatnio; postęp wi­
doczny: głos się pogłębił, dojrzał, ma wyraz, 

ę i blask. Zalety wykonawcze podnosi wy­
tną muzykalność. Bardzo dobrze wywiązała 

ię ze swej roli p. Z a c li a r s k a jako Rache­
la; śpiewała pewnie, uwzględniając akcenty 
dram atyczne, grała z ru tyną i swobodą. Nowe 
uznania wyrazić należy p. D o b o s z o w i (w 
party i Leopolda) i p. B r z e s k i e j ,  k tóra, z 
precyzyą wykonywa swoją, niełatwą koloratu- 
turową partyę ks. Eudoksyi. W obecnej ob­
sadzie powinna „Żydówka" utrzym a6 stę w re ­
pertuarze. Dr Józef Rei"S.

XU3. Międzynarodouy Kongres 
prasij (o Kopenhadze.
(K orespondencja „Nowei R efo rm y .)

Kopenhaga, 12 czerwca.
Uczestnicy kongresu, których przeważna część 

przybyła wczoraj wieczorem do Kopenhagi, 
doznali wspaniałego przyjęcia już na dworcu 
gdzie tłumnie zgromadzona piitliczność zgoto­
wała im serdeczną owacyę.

Stolica duńska żywo interesuje się kongre­
sem, a wszystkie pisma duńskie powitały go 
artykułam i, tchnącymi wielką serdecznością 
Podczas kongresu wychodzić ma specyalna ga­
zeta, zawierająca telegram y o najważniejszych 
zdarzeniach świata.

W kongresie uczestniczy oprócz Duńczyków 
374 osób. w tem 74 kobiet. Z Austryi przybyło 
30 osób (w tem dwóch Polaków: dr. Doboszyń- 
skł (Nowa Reforma) i Zawadzki (Gazeta Naro­
dowa), z W ęgier 32, z Niemiec GO, z Francy! 
9G. Reszta uczestników przybyła z innych k ra­
jów.

W  piątek 12 b. m. odbyło się uroczyste otwar­
cie kongresu w najozdobniejszej sali uniwersy­
tetu . Prócz około 400 członków międzynarodo­

wej Unii prasowej, ty li  obecni poseł austro- 
węgierski hr. Szechenyi, niemiecki poseł Brock- 
dorff Rantzau, duńscy ministrowie* spraw ze­
wnętrznych Seavenius i spraw wewnętrznych 
Ove Rode.

Po zagajeniu kongresu przez przewodniczą­
cego red. Wilhelma Singera, zabrał głos mi­
nister O v e R o d e  i powitał kongres w języ­
ku francuskim. Wspomniał o tem, że sam był 
k itd y ś dziennikarzem i przeto tem większe 
sprawia mu zadowolenie, gdy widzi przedsta­
wicieli prasy światowej w Kopenhadze. Prze­
mowę swą zakończył minister życzeniem, aby 
uczestnicy kongresu poznali szczególną indy­
widualność narodu duńskiego.

Po ministrze R oJe‘m przemawiał jeszcze 
pizewodniczący duńskiego związku prasy, po- 
czem red. Yć i 1 h e 1 m S i n g e r  wygłosił ofi- 
cyalną mowę na otwarcie kongresu.

Złożywszy ofieyalne rewereneye w stronę 
rodziny królewskiej i rządu duńskiego, prze­
wodniczący Kongresu uderzył w ton swobodnej 
fejletonowej gawędy, przeplatanej zręcznie 
akcentam i silniejszgo,. serdeczniejszego uczu­
cia. Osnuł on swą gawędę na dwócn zapyta­
niach: „czem jesteśm y?" i „jaki nasz cel?"

Otóż dziennikarze — to zjawisko zagadko­
we: bo choć są urodzonymi indywidualistę mi, 
których zawodem jest niejako walczyć i ście­
rać się ze sobą — jednak współżyją, ze sobą 
już od dwudziestu lat. Co więcej, dziennikarze 
zamierzają jeszcze nadal żyć razem, jako do­
brzy obywatele idealnej krainy, k tó rą sobie 
stworzj li obok swej ojczyzny. Tę krainę wspól­
ności dziennikarskiej zaludniają ci wszyscy 
co stwarzają zwierciadło dnia, sędziowie i hi­
storycy pośpieszni, lotnicy bujający na wyży­
nach illuzyi, wszyscy, co są aw angardą w 
sprawmch innych ludzi, a ariergardą, pozostałą 
daleko w tyle, we wszelkich sprawmch wła-t 
snych.

Celem zaś dziennikarskiego zrzeszania się 
jest obrona m ateryalnych i idealnych intere­
sów pracowników dziennikarskich — aby ich 
praca nie była przedmiotem wyzysku, Ale mię- 
dztmarodowe zrzeszenie się dziennikarskie nie 
ma bynajmniej na celu niwelowania różnic 
narodowych lub innych.

Wreszcie zakończył red. Singer mowę swą 
apelem do uczestników kongresu, by wpły- 
waJr na złagodzenie nienawiści narodowościo­
wych.

Po mowie przewodniczącego sala rozbrzmia­
ła owacyjnymi oklaskami.

W iceprezydent ‘ kongresu, S c h  w e : z e i, 
przemawiający z kolei, wskazał na potężny roz­
wój Unii prasowej, k tu ra  łączy prasę 21 państw  
i liczy 18.000 członków.

W zastępstw ie generalnego sekretarza Unii, 
Taunaya z Paryża, który nie przybył z powo­
du choroby, odczytał sprawozdanie za rok u- 
bicgly E e n a y.

Na tem skończyła się uroczystość otwarcia 
kongresu.

Na popołudniowem posiedzeniu rozprawiano 
nad kw estyą tajem nicy redakcyjnej.

Po południu odbył się też na cześć kongresu 
koncert w muzeum Narodowem. Na koncercie 
wzbudziły ogromne zainteresowanie produkeye 
na staroduńskich instrum entach dętych.

Wieczorem urządziła przyjęcie uroczyste dla 
członków kongresu rada miasta Kopenhagi w 
ratuszu.

Z j a z d  w  d o n s t a i i z y *
(T e le g r . „N. R ef.“)

Bukareszt, 14 czerwca.
Dzisiaj rano o godz. 8 przybywa do Con- 

stanzy car z rodziną na jachcie „S tandard", 
którem u towarzyszyć będzie flotyla torpedow­
ców i krążowników. W porcie oczekiwać bę­
dzie gości królewska para rum uńska i inni 
członkowie rodziny królewskiej. Po powitaniu 
w nawilonie portowym Wszyscy udadzą się do 
katedry  na nabożeństwo. O godz. 1 po połud­
niu odbędzie się śniadanie dworskie.

Prozy dent ministrów B r a t i a n u wyda o- 
biad na cześć Sazonowa.

O godz. 4 po południu rum uńska rodzina kró­
lewska uda się na pokład jachtu „Standard" 
ńa herbatę. Wieczorem o godz. 6 odbędzie się 
parada wojskowa, a o godz. 8 obiad w pałacu 
królewskim, gdzie prawdopodobnie wymienione 
będą toasty. Następnie odjedzie rodzina carska 
do Odessy.

Przybył tu z Berlina książę Karol, syn ru­
muńskiego następcy tronu, z powodu czego 
mówią ponownie o bliskich jego zaręczynach z 
najstarszą córką cara, Tatjaną.

W ładze rumuńskie poczyniły z powodu wi­
zyty carskiej w Constanzy nadzwyczajne środ­
ki ostrożności. W szyscy obcy, przybywający w 
ostatnich aniach do Rumunii, stoją pod ścisłein 
dozorem. W Bukareszcie znajduje się mnóstwo 
dedektywów rosyjskich.

Sazonow, który już przybył do Rumunii, uda 
się po wyjeździe cara do Bukaresztu, gdzie od­
będzie konferencyę z ministrem spraw zagra­
nicznych.

Constanza, 14 czerwca.
Rosyjski minister spraw zagranicznych Sa­

zonow onegdaj wieczorem przybył do Ungeni, 
gdzie przenocował. Wczoraj przed południem 
zwiedził miasto Jassy , poczen. specyalnym po­
ciągiem uclał się do Constanzy.

Walona. 14 czerwca. 
Miejscowość Łusinia znajduje się w rękach 

powstańców i wywiesiła chorągiew turecką. 
Armia południowa rządowa maszeruje dc Fieri. 
Sytuacya w Epirze jest znowu bardzo groźna.

Zaburzenia w e  W łoszech .
(T e 1 e g r. „N o w e j R e f o r my“.)

Rzym, 14 czerwca
Agencya-Stefan!ego donosi: Mimo kilkakrot­

nych wezwań syndykatu kolejarzy w Anconie 
do strajku, persona! kolejowy prawie w całych 
Włoszech pracował. Częściowy strajk  był tylko 
w Bolonii, Mantui, Florencyi, Neapolu i kilku 
innych miastach. W Neapolu, Parmie i Ferra- 
rze ruch strajkowy ustał.

W miasteczku Sengalia spalono kościoły i 
przecięto wodociągi. W wsi Fabiano demon­
stranci zajęli magazyny zbożowe i poczęli 
sprzedawać zboże po tanich cenach. Przyszło 
do starcia z karabinieram i i z wojskiem. Jedne­
go karabiniera raniono. S trajkujący strzelali z 
rewolwerów, na co wojsko odpowiedziało o- 
gnipm. Przy starciu iedna osoba zabita, kilka 
raniono.

W prowincyi Forli ruch strajkow y miał cha­
rakter anarchistyczny, niszczono tam kościo­
ły, domy gminne, koszary i mienie prywatne. 
Także w kilku miejscowościach prowincyonal- 
nycli istniał podobny ruch.

* Rzym, 14 czerwca.
Korespondent „Giornale d‘Ita lia "# donosi z 

Rawenny, żo w poniedziałek demonstranci zde­
molowali cale urządzenie „konsytucyjnego zje­
dnoczenia". Miasto przedstawia smutny widok. 
W szystkie sklepy zamknięte. Ruch zupełnie u- 
stał. Wieczorem przedsięwzięto wiele areszto­
wań. Deputowany republikański Pirolini stara 
się nak , onić robotników7 do powrotu do pracy. 
K ilku robotników jest rannych.

Rzym, 14 czerwca.
Na końcu wczorajszego posiedzenia Izby de­

putowanych, prezydent ministrów S a l a  n- 
d r a  odpowiedział na in terpelację  w sprawie 
rozruchów w  miastach włoskich, szczególnie w 
prowincyi Romania. Oświadczył on, że widzi 
w tam tejszych rozruchach może przedwczesne 
oznaki 6pisku. Przerwano tam połączen.a te­
legraficzne, telefoniczne i kolejowe i, zdaje się, 
postępowano według pewnego z góry ułożone­
go planu. Szef policyi w Rawennie został 
smierfelnie raniony. W kilku miejscowościach 
demonstranci podpalili kościoły i inne gma­
chy, atakowano również oficerów7. Prezydent 
ministrów zapewnił, że będzie nadal postępował 
z największą stanowczością.

Sytuacya w Albanii.
(Telegr. „N. Reformy")

Wiedeń, 14 czerwca.
Jak  donoszą z Durazza, sytuacya jest tam 

wciąż niesłychanie zawikłana, Ks. Prenk Bib 
Doda zamierza dzisiaj rozpocząć marsz prze­
ciw powTstańcom.

Wczoraj słyszano strzały na granicy czarno­
górskiej. Przypuszczają, że przyszło tam  m;ę- 
dzy poszczególnymi szczepami albańskim: do 
starcia.

Durazzo, 14 czerwca.
Uwięziono tu burmistrza Durazza. Giurkowi-

cza po rewizyi, dokonanej w jego mieszkaniu. 
Z powodu przerwy w połączeniu z krajem  brak 
wiarygodnych informacyj. Wedle niektórych 
wiadomości wojska rządowe znajdują się już 
przed Tiranę i zataczają pierścień dokoła mia­
sta, zajętego przez powstańców.

powiadają, ze okręt powietrzny „Z. I."  został 
prawie zupełnie zniszczony.

Bunt więźniów. —*
Paryż. Wedle wiadomości z Cerbere strajku­

jący więźniowie w Figueras zabili dyrektora 
więzienia i 5 żołnierzy. Jest rzeczą niewyjaśnio­
ną, skąd więźniowie dostali rewolwery. Bunt 
trw a dalej. Więźniowie zabarykadowali, się w 
kazamacie i strzelają do każdego, kto  się 
zbliży.

Konferencye w Niagara Falls.
Niagara Falls. Pośrednicy pokojowi i dele­

gaci Stanów Zjednoczonych zredagowali na pa­
pierze projekt planu pokojowego zgodnie z o- 
siągniętem onegdaj porozumieniem.

Waszyngton. Prezydent Wilson oświadczył, 
że zdaniem jego przebieg konferencyj pośred­
niczących w Niagara Falls zapowiada się jak 
najlepiej. r_________

Nadanie prawa publiczności. Minister oświa­
ty  nadał realnemu gim nazjum  w Leżajsku 
prawo publiczności na rok 1914/15, tak  samo 
I. do III. klasie prywatnego gimazynum w 
Nisku.

Przeniesienia. „Gazeta Lwowska" ogłasza: Na­
miestnik przeniósł Rtarszego komisarza policyjne­
go, Stefana Pziewińskiego, ze Szczucina da Kra­
kowa, a koneepistę policyi, Edwarda Wnęka, z 
Krakowa do Szczucina i powierzył mu kiarownic- 
two tamtejszej ekspozytury policyi.

„Wiener Ztg.“ ogłasza: Minister Sprawiedliwo­
ści przeniósł zastępcę prokuratora, Waieryana 
Marszalika, z Rzeszowa do Nowego Sącza, a dr Eu­
geniusza Józefa Podobińskiego z Nowego Sącza do 
Rzeszowa.

Odpowiedzialny redaktor 1 wydawca:

h ich a ł ECanop^skl.

(Artykuły w tym dziale nie poebouzą od 
redaKcyl). 

W K n n H H B H B tam

mim tuz Jelita mm
ap lekarz

przeżywszy la t 48, po długiej i  ciężkiej chorobie, 
opatrzouy św. Sakramentami, musnął w Panu dnia 

13 czerwca 1914 roku.
W ypn wadzenie zwłok z domu żałoby L. 4 przy 
nlicj Niecałej wprost na cmentarz nastąpi w po­
niedziałek dnia 15 b m. o godzinie 6 popołnani1. 
Na ten smutny obrzęd stroskana zona wraz z ro­
dziną zaprasza Krewnych, Znajomych i Przyjaciół.

Telefoniczne I telegraficzne
®!nM ci Re W

14 czerw cu.

Marszałek Niezabitowski w Wiedniu. 
Wiedeń. Marszałek N i e z a b i t o w s k i  kon- 

ferowł wczoraj przed południem z prezyden­
tem ministrów hr. S t u e r g k l i i e m  i mini­
strem spraw wewnętrznych II e i n o 1 d e m, o- 
raz z kierownikiem ministerstwa galicyjskiego 
M o r a w s k i m ,  poczem złożył wizytę innym 
ministrom.

Cesarz Wilhelm gościem następcy tronu.
Zamek Konopiszt. Przy pięknej pogodzie 

zwiedzał wczoraj cesarz Wilhelm w dalszym 
ciągu dobra arcyksięcia. O pół do 1-szej w wiel­
kiej sali dano śniadanie na 27 nakryć.

Wiedeń. „N. W. T agblatt"  dowiaduje się, że 
hr. Berchtold wyjechał wczoraj rano do Kono­
piszt. W politycznych kołach przywiązują do 
tego faktu wielkie znaczenie ze wrzględu na po­
byt cesarza Wilhelma na zamku następcy tronu.

Konopiszt. Cesarz niemiecki odjechał o godz. 
10 min. 40 w nocy po sercleczncm pożegnaniu 
się z księżną Hohenberg, w towarzystwie arcy­
księcia do stacyi Beneszów, i stam tąd pc ser- 
decznem pożegnaniu się z arcyksięciem do 
W ildparku, Przedtem  arcyks. Franciszek F er­
dynand wyraził podziękowanie także admirało­
wi Tirpitzowi za jego odwiedziny.

Hr. Tisza na posłuchaniu u cesa-za.
Wiedeń. Hr. Tisza był wczoraj na jednogo- 

dzinnem posłuchaniu u cesarza. Tisza oświad­
czył następnie, że audyeneya ta  była wskaza­
na ze względu na to, że cesarz zamierza w tym 
roku wcześniej udać się na pobyt letni do 
Ischlu.

Konferencye ugodowe.
Praga. Radykalne stronnictwa czeskie zapo­

wiedziały abstyncncyę na konferencjach ugo­
dowych, które rozpoczynają się tu w ponie­
działek w pałacu hr. Nostitza.

Echa afery Sviny,
Praga. „Nar Listy" ogłaszają list otw arty do 

nam iestnika i . m inistra SDraw wewnętrznych, 
aby położył kres obecnym stosunkom w policyi 
państwowej w Pradze.

Śledztwo w sprawie Gerowskich
Budapeszt. Przybył tu sędzia śledczy z Czer- 

niowiec, dr. Lehman, k tó ry  prowadzi śledztwo 
w sprawie Gerowskich.

Zajście w Sofii.
Budapeszt. Nadeszła tu  wiadomość z Sofii o 

zajściu, k tóre może wywołać dyplomatyczny 
konflikt między Austro-W ęgrami a Bułgaryą. 
W Sofii znajdował się kinoteatr, utrzymywany 
przez poddanego austryaekiego. W skutek po­
głosek. że włościciel kina jest szpiegiem au- 
stry7ackimr podniecony tłum zdemolował gmach 
wraz z urządzeiiiem wewnętrznem. Poszkodo­
wany wniósł zażalenie do m inisterstwa spraw 
zagranicznych w Wiedniu. Szkoda, jaką po­
niósł, wynosi 80.000 kor.

Napad na posła.
Serajewo. Wczoraj rano na drodze między 

Bihaczem a Krupą napadli kmetowie na  po­
jazd, w którym  jechał poseł sejmowy dr. E  a- 
t  i c i c wraz ze swoim zarządcą. * Zarządca i 
woźnica zostali zabici strzałami, Katicicowi 
nic się nie stało. Sprawcy uciekli. Dzienniki 
donoszą, że powodem napadu był dług. pro­
ces o las między zarządcą jako zastępcą K at! 
cica a jego kmetami,

Nowa katastrofa Zeppelina.
Metz. Pryw atne doniesienia z Didenhofen o­

Nabożeństwo żałobne
odprawione zostanie we wtorek dnia 16 czerwca 
b. t . o godzinie ‘>'1, przed południem w kościule 

0 0 . Reformatów.

Sanatocyam dra Uitsel femmering.
Leczenie wadliwej przem iany m ateryi, chorób nerw o­
w ych, leczenie dyetetyczue, leczenie w celu nabrania 
tuszy, odtluszczeuie. W spaniale położenie wśród lasów.

Ceny ryczałtow e. 2125 ?

D r  Józef 2E I71T E Z
ordynuje 4 i02  1,0 23

w  F ra rc e n s b a ć fie  „ B e r lin e r  H o f” .
KAZIMIERZ O SSO W SKI

Inżyn ier:

OBROŃCA PATENTOWY
Petersburp-WozniesiensKij Prospekt Nr 20  

Berlin-Poisd3merstr. No 5.

Początek sezonu 31 maja.

Łomnica Pałace-Hotel
Wysokie Tatry, Węgry. Miejscowość klim ityczn t. 
Szczególnie godna polecenia w czerwcu przeciw 

febrze. 3624 5 5

H o te l Ł o m n ic a  i
od 1 lipca otwarte. Pensya począwszy od 10 50 K 
W miesiącach czerwcu i wrześniu pensya cało­
tygodniowa (mieszkanie z utrzymaniem) w ho ­

telu Pałace 77 K.
W spaniałe wycieczki automobilowe. W yścigi 
konne. Międzynarodowe strzelanie do gołębi. 
Tennij i golf. Kolej. Garaż. Poczta. Telefon. 
Nowoczesne sanatoryum. Prospekty za darmo.

Arpad A. Lang, dyrektor.

Stctfienpfsnf̂  mvdłp liliotoe
firmy B ergjiann e t Co. Dććin nad Lab?

nadal, jak  przedtem niezbędne do rozsądnego 
pielęgnowani;; skóry i piękności. Coazieri oisma 
z uznaniami. Po 80 bal. wszędzie na skiauzie.

S t r z e ź C L ©  s i ę
stosowania szkodliwych mydeł do twarzy, 
zwłaszcza u  dzieci, ponieważ wczesny debor 
doorego m ydła jest zadatkiem  dobrej cery na 
przyszłość. Najlepszem z istniejących jest nie­
zawodnie mydło „BIA.ŁE LILIE TLEN".

4743

Pensyonat i Zakład leczniczy

ra E . Z a r z y c k i e g o
od m aja do października. Wodolecznictwo na miejscu. — 

Żądać prospektów. 3669 4 4

Krynica *
Zycie młodziutkiego boba wisi na włosku, 

jeśli źle trawi. Nie omieszkajcie zatem zawcza­
su dawać mu Nestlego mączkę dla dzieci, o- 
szczędzicie sobie w tedy wiele przykrych wyrzu­
tów w przyszłości. —  Próbną puszkę tejże 
mączki i pouczającą broszurę o pielęgnowaniu 
dziecka w ysyła darmo Henri Nestle, .Wiedeń, 
I. B iberstrasse 3 w. 2796

• S T A i Ł Y  K O N K U R S U *

INAGRO 0 DlA PAŁAC YCH
“A " r E l A  D c l  ?E!..

Ztiie a jc ie .M c k i  rek lam ’o .ve)vz p 3 s z y c h p  p e łe 1 
od tu tek  i o k ład  ki oj Su te k  d y g a  ra to ., ^ e b

1. Palący tutki ’, 
t.00n wygranych "  

u kwocie 35.000 R.

ó  L A

2 Palący bibnUi cygar 
6.000 .ygraDych 

.1 i w kwocie 50.000 1 
E  VL 2.30 Tjnr. 17 nń. reklam. lub oUaaek u  bibołel 3.00!1 wjgr. RL Tl
■ ™v- Ł!!! ■ H * ■ » ■ . io » . f
„ Ił. 500 „ JS ,  - ?  » » V  .  600 ,  ,  ił.
” i" " * " * * " 150 „ „ I1L
» k I? ” 122 * * " * » » to » » il» t 2. „ 200 „ n n n ti „ 12 „ ,  L

N agrody rozdaje się 6/1, 6/4, 6/7 i 6/10.
K ażdy palaey może kilkakrotnie premie otrz.yrm.ć, jo- 

dnrkże nic dostanie nigdy tego samego przedmiotu.
Bliższe informacye:

Socićle Abadie, Wiedeń X. Davidgass? 92.

)o yyna^cia
w domu przy ul. BLch Ł 4 mieszkania złożone: 

z 3  pokoi, przedpokoju, kuchni, łazienki itd; 
z 1 pokoju, kuchni, przednokcju; 
z pokoju z piecem kuchennym i nyżą.
Zaraz łub od 1 lipca. 4580

Sanatoryum Cutenbrunn i miejski zakład le­
czniczy, Baden poć Wiedniem.

K ąpiel świetlne i powietrzne, słoneczne, Kar- 
djografia, leczenie radyowe. (Dr Eryk Kunnelt).
Lekarze kier.: Dr Otto V. Aufsohnaiter i  radci. cej. 
Dr D. Podzahralsky. Prospekty za darmo.

ftaine Zgromadzenie
członków ,t

K asy kupieckibj
Stowarzyszenia zarejestr. z ogr. odpow. 

odbędzie się w sobotę 27 czerwca b. r. o go­
dzinie 8 wieczór w lokalu K asy przy iibcy 
Szewskiej 1. 20.

P o 7ządek dzienny:
1) Odczytanie protokołu z ostatniego Wal­

nego zgromadzenia;
2) Sprawozdanie bilansowe Dyrekcyi i ko- 

misyi kontrolującej za rok 1913 i udziele­
nie Dyrekcyi absolutoryum;

3) W ybór prezesa i 12 członków R ady Nad­
zorczej, oraz 3 członków komisyi kon­
trolującej;

4) W nioski członków. 49L4

naturalna
szc£wa

PENSYONAT LECZNICZY

ora P-
od 20 maja do końca w rześn ia . 

Prospekty I bliższe w.adomaó'* b*>d-.__

D r  H e n r y k
po specyam ych stadyacb  w szp ita la  iw. Laiarza 
w K rakow ie, w k lin ice proŁ F in g e r r  i t  p to ie ió jS , 
E h rm ana  w  powszechnym szp ita lu  w  W e n  la, # ?
djnnje w chorobach skórnych I wenerycznych 
w Krakowie, ulica Straszewskiego L. 2 (róg 

ulicy Podzamcze). 6660

AKŁAD Wodoleczniczy
Dra Zygmunta CZOPA

W l f ) \A 4 n t '7 l l  na austr.,
J a w  Ol L \ otwarty z d.1 czerw

i£a
Kraków 13 czerwca.

HOTEL Na RODOWY: Sędzia W ojciech Ju rasz  z 
Ja s ła ; Zofia D w orzakćvna z Nowego Sącza; sędzia 
M ieczysław K aczanow ski z Tarnow a; Karolin; Itie- 
gel z W arszawy; Michał M iszczak z synem z S ano­
ka; Jadw iga  U rubacka z Jarosław ia; Grzegorz Mi- 
OhftfeB z Czerniawy; Aniela Saw czyńska z Moskwy; 
Daniel H irsehberg z W rocław ia; E rnest Grobler z 
Jabłonkow a; Emila Święcicka z Łaz (Królestwo P o l­
skie); W ikt jr  Samek z W iednia.

GRAND HOTEL: Hr. Stanisławow ie Droliojowscy 
z Czorsztyna; Adam Kozłowiecki z M ajdanu; Hen­
ryk Bławdzicwiez z Zakouanego; Jadw iga  Homero­
wa z W iednia; Stanisławow ie Wcsslowie z W arsza­
wy; dr Ludwik Reewis z Nowego Jo rku , T. Schnei­
der z Berlina; RoocU Langer z Zwittau; Yv dWefrrt
E ttl z Zwittau; M. E ttl z Zwittau; Franciszek Langer
z Oiomuńca.

HOTEL BE W ED ER E: K ap. Ju liusz Heller z W ie­
dnia; m ajor Edw ard Miinzer z Pragi: insp. W incenty 
Krowieki z Tarnow a; d r Maksymilian Guth z Wro 
cławia; pro Alfred Baum z Berlina Leon Lichtwitz 
z P rag i; W aleryan Górski z rodziną z Radomia; 
Ę stazya Maehiewitz 7. rodziną z Lodzi; Phuidouse 
O rangeljw iisch z Paryża; M. Mcrmelslcin ze Lwo­
wa; A. Filier z rodziną z Staro K onstantvnow a; M. 
Scnenkor G ottesm ann ze Lwowa; Leopold Bitzer z 
W iednia; Andrzej Dąbrowski z Ulanowa; Edward 
Baehner z W iednia; Oskar K clscn z W iednia; Michał 
GoUmann ze Lwowa.

hOTEL FRaNCUSKI: JsTm Onpeln B ronikow ska 
z Zakopanego; Marya Jund/.illow a z W ilna; Ewelina 
K rzyszkow ska ze Strzylcz; Zofia Sawicka z W aisza- 
w y; Mieczysław Bieliński Brzostka; Stefan S ikor­
ski z Dziemierzye; Mieczysław i Jerzy  Niemojo? ski 
/. Miedzieniowa (W. Ks Poznańskie); dr Stanisiaw  
W ęckow ski ze Lwowa; drowie M a u r y c o w i e  Orlińscy 
z Radom yśla; A leksander W chncr z K atow ic; J u ­
liusz Schlesinger z W iednia; Paweł 'Tomecki z Kato 
wic; Stefan Plew iński z Lublina; Józef Przedpełski 
z K alisza; drowie Leonowie Mr:nh ftmcYowie z No-] 
wego Sącza; a r  K arol K utrzeba z Jordanow a; Alions 
K assel z W iednia.

najinz>citsxzj 
i  n a jr r io d L n J ^ s c ą j

(D o  r ic iź r y < jia . w q ., m c x y s t& L :A . jy te r r o s x c r r ^ .id r u jc f '> . 
mxxig<2tzĄjrzcLch, txieXj/zruj i curb̂ ujuŁarD 7rix>dnĄj<si. dla. męKCztfzn*

^  } r .

ś w ia lo w r i .
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LeźnKi - Hmnod
SANDAŁY

Lawn-Tennis. Krokiet. Ryóolow- 
stwo. Piłki nożne. Kręgle 1 kn^ . 
Przybory do kąpieli i artykuły' ta-’ 
rystrczne najtaniej tylko n firmy

S p o r o  i  s ^ a  -  - Krakom, FloryansKa 14.
4797 3 5

SZCZAWNICAPBISYOSil W WILLI
pod Kraszewskim

w centrum Zakłada górnego, śliczny widok na góry, przyjmuje gości 
■ ci odzieniem utrzymaniem. Ceuy umiarkowane. W  nierwszym i trze­
cim sezonie odpowiedni opust. Wykwintna kuchni i troskliwa opieka, 
potoje z piecami, balkony, ieżalnia. 4240 4 4

Prawdziwe strusie pióra
k tó rem i sam em  U m ożna ozdabiać kapelu  
sze d am sk ie , nadzw yczaj eiegancko  i d o ­
sto jn ie . K a p e l u s z  d a m  k i  z  p r a w d z i ­
w e  m l  s t r u s i e m !  p i ó r a m i  is t najele­
g an tszy m  i zaw sze m odnym . P raw dziw e 
s tru s ie  p ió ra  w  c z a r n y m  1 b i a ł y m  k o  

l o r z e  k o sz tu ją  
40 cm. dl. 16 cm szer. K 3 '—
46 B „ 20 „ „ .  4 50
45 „ „ 22 „ „ „ 7‘60
50 • „ 2 2  „ „ » li
50 „ „ 25 „ „ , 2 0 -

S tru s .e  g łów ki czarne  i biate po K 1, 2, 4 G, S, 10. 
N ieodpow iednie p rz y jm u je  si napow ró t K ape 
lusze d am sk ie  tagalow e od K 4. W ysyła za p o ­
b ran iem  pocztoi im , H u rto w n y  sk ład  s tru s ich  
p ió r  i kapelu szy  d am sk ich  A , G g ib ą  w  K i a -  
k o w i e ,  R y n e k  g ł  17 . x x  W - 4908 1 10

Kto na reumatyzm
podrgrę, kolki, neuralgię cierpi, może się cieszyć, żo znalazł środek, 
który cierpienia jego trwale leczy. Rhenmon przynosi, skoro wszelkie 
inne środki nie odpowiadają, z pewnością skutek pożądany. Przykłada 
się gotowe plastry, z których 6 szt. kosztuje K 1'50. Generalna Repre­
zentacja Jan Dębski, Kraków, Podzamcze 20. — Sprzedaż wszędzie 
w drogneryach i aptekach. Scaraoit, nieoceniony środek na wygubienie 
azw abów, pluskiew i owadów, p. K 1 3607 3 3

Wiedeńska Akademia handlowa
dla dziewcząt.&

1. Publiczna Akadem a handlowa. 2. Kurs abituryentek dla. absol 
wentek szkół średnich. 3. Publiczny kurs handlowy dla absol­
wentek liceum, zakładów kształcących na naaczycieli i t. d. 
4. Publiczna twuklasowa szkolą handlowa dla dziewcząt. 5. Jedno­
roczny kurs dzienny dla dziewcząt. Bliższo wiadomości w pro­
spektach, które możra otrzymać zadarmo, 4790 1 6
W ied eń , II., S te p h a n ie s tr a s s e  Nr 4 .

Telefon 12842. Dyrekcya Akademii:
Knratorya. Dr Olga Ehrenhaft-Steindler,

500 kor.
brodawek, stwardnień skóry
balsam Ria nie neonie w 3 dniach 
bez bolu, wraz z korzeniem. Cent; 
słoika z pismem poręczającem 1 K, 
3 słoików 2'50 H. Setki pis a z po­
dziękowaniem i uznaniem. Kemeny, 
Koszyce (Kassa), I. Skrytka poczio- 
wa 12/739, Węgry. 4489 2 18

Ifecepta
na cudownie działające kuracyjne mleko bułgarskie JogLnrt. 
Szczególnie polecenia godne dla nieaokrewnych, nerwowych 
dzieci i na świeże powietrze. Rezultat pod gwarancyą wi­
doczny po wypiciu kilku szklanek. Łatwe do przyrządzenia 
w każdym domu. Wieiki dochód dla mleczarń i pensyonatów. 
Recepta do nabycia u Im. Bm W ien., 12., B e r g g a sse  6/2.

4489 a 6

„ L A D A 1
« m -a s  Podtrzymywacz b iu stu « pul świat
Prawoziwy tylko z z:elonym wrobionym znakiem „LADA“. — Dostać 
możni w odnośnych lepszych handlach jeśli gdzie niema, to udać się 
tylko do wyłącznego fabrykanta G. Brucknera, Wifdeń, III., fia‘umotsxy- 
gasse 24, Abt. 2 . Zażądać broszurki! 4784 2 6

Hcworćl Eaż. Emil Plewa liowośćl
W ied e ń , XVII., W a ttg a s se  7 8 - 8 0 .

MOTORY CO ROPY. Syst. DIESLA
od 4 BP. począwszy. 2835 7 10

M otory parow e, benzynow e, ssąco -gazo w e i św ietlno -gazow e.
Maszyny piekarskie i budowa pieców piekarskich.

759/14. 4944

Wystawa wzorów towarów 1914
I. Wiedeńska messa 

nrządzona przez państwową orgairzacyę kupców austryackich, z okazyi 
m ędzynarodowego dnia kupieckiego

Ogłoszenie ttonkursu.
Urząd miejski w Nisku ogłasza konkurs na oddanie 

w przedsiębiorstwo brdowy ratusza w Nisku.
Bliższe szczegóły, kosztorys, szczegółowe plany prze­

glądać można w kancelaryi Urzędu miejskiego w godzinach 
urzędowych.

Oferty należycie ostemplowane należy wnosić do dn ia  
2 8 -g o  cz erw ca  b. r. z dołączeniem wadyum w wysokości 
5"/, oferowanej ceny.

Po rozprawie ofertowej, w każdym zaś razie do dnia 
3o czerwca 1914 r., zwrócone będą wadya ofert nieuwzglę- 
dmonych.

Koszta budowy obliczono na kwotę około 70.000 koron.
U rząd  m ie jsk i w  N isk u ,

dnia 12 czerwca 1914,
Naczelnik gminy 

B is.

Swój dzienny wpływ
można zabezpieczyć tylko przy pomocy je­
dnej ze znanych w świecie znakomitych

kas regestru jących  
National.

MAGAZYN FIRMY L. FADEN
Krakowie - - Floryańska 26, 0 p.

poieea t
okrycia damskie, ubrania turystyczne i sportowe dla Pań, Panów 
i chłopców. — Peleryny i ubrania nieDrzemnhaine plecaki i alamininm 
po najtańszych cenach. Sprzedaż hartowna i częściowa. 1028 8 10

„ F in a a * " .  Pierwszy auutro-węg

Związek finansowy i wyrównawczy
zatwierdzony Dr^ez władzę. 4700

Wiedeń, 12., Mariannengasse Nr 28.
Zupełnie dyskretne przeprowadzi tie -kładów i moratoryow dla wszyst­
kich krajów K iedfty  wszelkiego rodzaju, eskont jawnych wierzy cel­
ności księgowych i rymes. — Poszukiwani wszędzie honc-owi zastępcy.

K raków , O rodzku 44
poleca w wielkim wyborze: kufry 
trzcinowe kufry w kształcie szafy, 
torby podróżne, necesery. pudła na 
kapelusze, oraz kufry d!a P. T. 
Podróżnych i wszelkie roooty skór­

kowe w zakres ten wchodzące, po najtańszych cenach 3453 12 12

* ■ ' t u  . a* m & m  ~ .

4810 1 i  N ow e p o ls k ie
S A N A T O R Y t Iłl w  ST-. B L A S IE N

wśród pięknych gór Czarnolesia badeńskiego 800 mtr.)
przyjmuje specjalnie chorych na żołądek, kiszki, oraz prze­
mianę materyi — tudziez niedok.wistych, nerkowych, reko: 
walescentów i chorych na serce, infekcyjnie chorzy wykluczeni.
D r  m e d .  M i e c a .  H e d l n ę ,  e r

były pryw atni asystent profesora SohmidU,

liloda. inteligentna pana
mów.ąca doskonale po niemiecko:, 
wyjechałaby na lipiec do to warzy 
stwa panny mb starszej pani. Zgło 
szenia pod „Wyjazd" posie restante 
Kraków, za okazaniem kwitu ins 

4690 2 2

un włtkścltiell
domów i folwarków w Krakowie i 
Podgórzu, przyjmę adninistracyę 
za znaczniejszą kaucyą. Zgłoszenia 
Rosner, Podgórze, ulice Kulwaryi- 
ska 40. 4910 9 3

Żadon inny p o d o b n y  typ kasy kontrolnej 
nie może dać równie wybornej ochrony za­
robionym pieniądzom. 4760

Kontrolne kasy National (używane)

począwszy już od 40 koron.
Dwuletnie pisemne poręczenie także za kasy 

używane.

Posiadacze kas kontrolnych
zechcą, jeżeli zachodzi potrzeba, dać usku­
tecznić naprawę przez praktycznie doświad­
czonych mechaników Towarzystwa, ponieważ 
tylko n niego można nabyć o r y g i n a l n e  

części składowe do naszych kas. 
National Cash Register, Tow. z ogr. por., 

Wiedeń, VII., Siebensterngasse 31. 
Kraków, ulica Zyblikiewicza 15.

K rem  n a  tw a rz  fo k o  p u d e r ! !
Precz z każdym pudrem, który tylko pory zasklepia i nie 
odzowniez czasem tworzy zmarszczki. Używać Dra A. Rlxa 
perłowego kremu białego, różoweg", żółtego, specjal­
nego bron'■ow^go dla cery opalonej Ten puder kremowy 
przez władzę hadany, z poręczeniem nieszkodliwy, nie 
jest to szminka. — Tanie mają zaraz matową, deli­
katną cerę. Do pielęgnowania skory i piękności niedo- 
ścigalnie dobry i wydatny w użyciu. Dawka na próbę 

• V50 K, wielkt dawka, wystarczająca ns, 4 mies., 3 K. 
Wysyłka ściśle dyskretna, f c e m .  S r a  A. R ix a  la b o r a to r y u m , 
W ied eń , IX., B e rg g asfie  I7 /V . Składy w Krakowie: Apteka Wi­
szniewskiego, ulica FloryausŁa 15; Perfumerya Heima i SU, Rynek 37; 
we Lwuw e: Anteka S. Rnckera pod „Erebrnym orłem", ul Krakow­
ska 1. Perfamerya Śladowskiego; w Białej: Próg, Polaczka, ul. Kole­
jowa; w Cieszynie: Drognerya pod „Czarnym psem" i Drogncrya pod 
„Kotwicą". 4445 3 5

cd 27 czerwca do 5 lipca 
1814

c . L. Towarzystwo zakładania 
op-odow  

I. Haiscr Wiihclmring 12. 
Odczyty. 4616 2 3

Otwarta od 9 rano do 9 wieczór 
dla pegawędek do 12 -ej w nocy 

codzien  
Koncert wojskowej muzyki.

W stęp 60 hal.
Bezpłatne rozdawanie próbek.

Tan: e pierza!
Najlepsze czeskie źródło.

1  kg. szarych, dobrych, dar|ych 2 K, 
lepszych 2 K 40 h., I. na pół ulałych
2 K 80 b., hiiłych, 4 K niałyoh, „u 
szystych 5 K 10 h. 1 kg dobrych, 
białych jak śnieg, dartych -> K 40 h„
8 K i  kg. puenu, szarego fi S - a ,

uiałego, wybornego l(j K, najlepszego puchu z piersi 12 K, 
Przy odbiorze _ kg. opłatUe. L j.o w  » p o ś c ie l  z gęstego, czi r- 
wonego, niebieskiego, białego Inb żółtego nankingn, pierzyna 180 
cm długa, 1 2 C szeroka, wraz z 2 poduszkami po 80 cn£ długiemi, 
6n cm. szerokiemi, ze świeżych, szarych bardzo trwałych, puszy­
stych pierzy 16 K, z półpuchu 20 K, z puchu 24 K, osobne pie- 
rzvnypo 10 K, 12  Z , 1 E . 16 K, ^udi rki 3 K, 3 K fi h, 4 K 
Pierz n> 200 cm. długib, 1*0 szerokie, 13 K, 14 K 70 h, 17 K
80 hy 21 K; poduszki 90 cm. długie, TO cm. szerokie, 4 K 50 h,
6 K, 20 h, 5 K 70 h: piernaty z m» :nej dymki r  prążki, 180 
cm. długi", 116 om. szerokie, 12 K 80 h. 14 K 80 h. W ysyłka 
za zaliczką wyżej 12 K opłatnie Wymiant. dozwolona. Za nie- 
stosowi e zurot Pieniędzy. 5 ,  1 ' e r . t s c l i  w  U e s z c n l c a t h  
( l ł e s c i r e n l t z )  Nr. 8 0 3 .  Ciechy. Obficie ilustrowany cennik 
wdarmo, opiacony* 162 22 0

lO S ff l (Siąskaustr.). Najsilniejsze kąnielejo-
Ió jS. i Ł  -S 1 i ł  J w  dowobromowo-solankowe pierwszego 

rzędu, jedyne kąpiele, gdz>e się można aąpać r czystej solance jodowej. 
Wskazania: skrofuły, przymiot, wysięki, zwapnienie tętnic, choroby kości 
i stawów, cierpienie kobiece, reumatyzm i t. d. Najnowsza pomc inicze 
środki lecznicze. Stary park. Wspaniałe pomieszczenie. Pensys ula dzieci 
(bez towarzystwa). Wudociąg ze źródeł wysoko położonych. Telefon. Poczta, 
telegraf i stacya kolejowa. Sezon od połowy majr aż do końca września. 
Lekarz kąpielowy: Dr Edm. Beck. Wyjaśnień idziela i prospekty wysyła 

Z a rz ą d  k g p ie lo w y  h ra b ie g o  Ł a r is c h -M o n n ic h a , D ark ó w .
3329 8 10

H(ih.epi?to$raf
znakomicie prosperujący, bez kon- 
kurencyi, w mieście około 3(\000 
mieszkańców, zaraz Je sprzedania 
albo do wydzierżawienia. Zgłoszę 
nia listowne pod B. Ł . przyjmuje 
Adrainistracya „Nowej Reformy". 

4770 3 3 .

i w y ,  lOnlHy Metowier
potrzebny zaraz. Zgłoszenia F ran­
ciszek iksam it. Rzeszów. Bar A n ir 
rykański, 4890 3 3

Mottu benzynowy
o she 12  koni, 2-cylindrowy, bar 
dzo mało używany, całkiem nowy, 
tanio do sprzedania, kiożna go » j 
dzieć w mchu w młynie Franciszka 
Głowni w Zatorze koło Oświęcimr 

4707 2 fi

6 6  g la zu ra  bu rsz tynow o-o le jna , d c  sa- 
m o lak ierow an ia  p o d łóg  i sp rzę tów  
dom ow ych szy b k o  sch n ąca , trw ała , 
z połyokiein  d c  nabycfa u  f i rm : F r .  

k r a k o w s k ie j  fa b ry k i L en ert i  R clm  i S p  r 3986 9 o

B a ra ro w sk i, Sk ład  fabryczny* pi. Matejki 5 .

Najsilniejsza szczawa ziemno-ielazisia. .
Wody silnie radioczynne....................
Kąpiele mineralne najobfitsze w kwas węglowy. Kąpiele ho- \iC C ;
rowinowe, hydropatyczne, popradewe i słoneczne. Znako- ^  *>
m ita górska stacya klimatyczna. — Mleko, ientyca. —
Stacya kolei, poczta i te leg ra ' w miejscu. —
Wyborny skutek leczniczy, w chorobach 
kobiecych i nerwowych i t. p. —• A
Prospekty z a d a r m o  — 
opłatnie............................ ^ Spzoo od 15 ibaja 

do końca września. - -
■ - L e k a rz  zakładowy-* 

Dr Ludwik Doboszyńskl. . . . . .
W 1 i i  -onle tańsze mieszkania, w III mieszkania i kąpiele 

o 30°/o* Wszystkie wille odnowiono i na nowo nmeblowaro, za­
prowadzono kanalizacyę spławną, wodociągi, oraz elektr. oświetl. 

- - Dwie nowe resianracye i pen^ycna pod nowym zarz^aem. 
Ceny Lardzc niskie. 4301 5 10 Ceny bardzo niskie.

• |  •

iS  6 10 2 6 1  o iu r
A R B O R *luim. v v

przewyższające co do jakości i przystępnej 
ceny absolutnie każdy towar kongurencyjny 

dostarcza
na dogodnych warunkach fabryczny skład 

147  j S . H L  2 1  o

Eraliów , F lo ry a śsk a  4 7 . T el. Nr. 1408

Fabryka Slegel i Ska, W iedeń, XX/2.
Ôtrzsga sie przed naśladounicluem!!!

iCałkietn se d a m ^
otrzymuje każdy wspaniały zegarek z czystego złota 
double, kto zamówi nasz modny ze złota double łańcu­
szek do zegarka z pięknym wisiorkiem za 2 K. — 
3 łańc. 6 K. Za nieodpowiednie iwracam pieniądze. 
W ysyłka za pobraniem (porto 70 h). — Skład zegarów: 

Henryk Welsz, Nagysalló Kom. darscb (Wągry). 4439 3 6

S z y b k ie  w y le c z e n ie  
zapewnione i bez niebezpieczeństwa, raw e t pr«.y zaniedbanych cierpie­
niach dróg moczowych. — Skutek już po 1- do 2-dniowem stosowaniu 

In jek cy ) C oitin  4614 3 0
T / y t w ó r a :  IW. ]W a rv ilIe , a p t e k a r z ,  P a r y ż ,

Lepsze n il Santal i Coiii.va, które zupełnie rujnują żołądek, fla n k i 
(z op. użycia) K 4. Do nabyci* w główn. m składzie:

Józef v. Tordk, aptekarz, bodapeszt, VI., KSnigsgasse \2.t

Cenniki, prospekty i koszto­
rysy na żądanie.

Ułpłdczne znsispstiiio na zcthońnia rinllcye
iro torow  w y b u ca rv ’y cn

Austr. Towarzystwa motorowego z og" odp.

BEHM0IEDEI)
L I B M A N N I M  j C H A U F

BIURO TECHNICZNE , oB26 8 12

Rrtsim) - - - Jul. Diinnjsujtoo £.
Filia  w  T arn ow ie.

Apieku pod OBiuzdu
w  Wadou/icach

posznknje a sy s te n ta  lub  
asysten tk *  i  u czn ia . Zgło­
szenia do Władysława Hom- 
mego. Nieprzyjęte oferty bez 
oapowieazi. 4896 2 o

Mam do w ydzierżawienia
wyszynk piws’ podawania kawy i 
herbaty, — Ulica MUołajska 14 
Ba-ański 4719 3 3

PidKlsta-Moi
słuchacz filozofii, poszukuje od 
Dowiedniego zajęcia na waka 
cye. Adres: Łukasiewicz, n 
Drr Chramca, Zakopane.

4797 2 2

O k a z y j n i e
do sprzedania kilki oryg. obrazów, 
kilka dzieł polskich z XVI w., orar 
cm ne drobiazgi, monety i t. d. — 
Handlarzr wyłączeni. — Floryań- 
ska 65, III p., od 12—1 i od 4 —5. 

4721

Czereśnie wielkie
lub wiśnie hiszpańskie, b. piękne, 
wielkie, świeżo rwane w 5-kg. ko­
szykach za 3 K wysyła J. Muller, wła­
ściciel winnic, Kisknnhalas, W ęgr" 

1758 4 10

qg mmm
od 1 lipce lab zaraz mieszkania <
4 lub 5 pokojach z przynależnością 
mi, ulica Sobieskiego 16. Wiado­
mość w ninrze erchn^ktonicznem,
K a ro l K o rn , piar Matejki 1. 6.

4774 3 3

i  l i i i
otrzymują osoby każdego stanu 
(także panie), n r 4—6"/0. tak ie  be* 
poręczycieli, na spłaty miesięczne 
po 4 korony, — „Diadal" Escompte- 
Bnrean, Bndapest, VIII., RikJozi 
nt. 71. 4529 9 10

Wszelka iiieiiznc
wykonuje sie tanio i "ta ran nie, 
Kraków, Stradoni 8, I  p.

3520 19 0

Wynaimuję automobile
po cenach umiarkowanych.—  
Rudolf Waniek', Kraków, Auto 
Palaia, Smoleńsk 31. TeleL 
Nr 107. • 2419 2 2

Skład części do 3410 10 10

-OWEfc L.W
i naprawy najtaniej n

H .  N i e m e t z i a
Kraków, Karmelicka 15. Telef. 31/5

i s t i e l r
nawiąże knresp. z wykszt. mężczy 
zną (choćby i w starsz. wieku, 1 
„•ejo matrymon. Zgłoszenia: K. K ? n 
Hanptpostl Poien. 494t> 1 2

Ponad średnią miarę,
Właściciel fabryki z dochodem 

10.030 marek, zamieszkał" t  pięk­
nem miasteczku, w spaniałej willi 
la t niespełna 30, okazałej postaci, 
Stlacheinego charakteru, mający za­
miłowanie do sztuk pięknych, z ser­
cem peinem gorącej tęsknoty za do­
skonale harmonijaem szczęściem 
małzeńskiem, szuka powabnej żony, 
szlachetnej natury. — Smukłe, leci 
pełnej fieury, typy ciemne, mają 
pierwszeństwo. Większy posag po­
żądany, jednak nie decydujący. Ko­
respondencję, ew. fotografię zwró­
ci się na żądanie. Dyskrecja r/.e :zą 
honoru, to też uprasza się możliwie 
nieano-iimowe zgłoszenia przesyłać 
pod S. 13®78, Invnlidendank. Wro­
cław V (Breslau VI 4922

nwNuct Jdizład Lckrojowo-kapielpy/y i kijmalyczm
( S t a c y a  k o le j o w a  IW O N I C Z  w  G a l lcyi) .  P o c z ta ,  t e l e g r a f  i t a l e f o n  w  Z a k ł a d z i e  

N a js iln ie jsz a  sz c z a w a  s lo n o -jo d o w a -b ro m o w a .
Od dawna stwierdzono jej sknteczność we wszystkich postaciach zołzów w chorobach kości, jamy nosowej, 
uszu, skóry i wogólo we wszystkich chorobach wymagających przyspieszenie odnowy materyi. Lecz mi" orto­
pedyczne i masażowe. Inhala- ya systemu „Clara". Kąpiele w gorącem powietrzu systemu „Polana", tu d i.jż  

-t-.czne kąpiele gazowe. Lekarze zakładowi Docent Dr Antoni Gabry„zewski ze Lwowa i Dr Grzegorz Tu­
rzański z Jarosławia, tudzież 6 lekarzy wolni praktykujących. W  sezon.e od 1 ma,,a do 15 czerwcami w III 
od 2o sierpnia do 15 października mieszkania znacznie tańsze. — Uwolnienia od taasj n t podsta e świa­
dectw ubć 'w a udziela się tylke w I  i III sezonie. Urządzenie zakładu wzorowe, oświetleni' elektryczno, 
wodociągi, kaplica zakładowa, w której odprawia się codziennie Mszł św. Zamówienie na mieszkania, wodę 
mineralną, nói i muł, tudz.eż ług przyjmuje 1 wszelkich wyjaśnień udziela, oraz prospekty wysyła bezpłatnie.

2648 4 6 D y r e k c y a  Z a k ła d u  Z d r o jo w o -k ą p ie lo w c g o  w  Iw o n ic z u .

Grand Prlx, Powszechna Wystawa Paryska 1890.

Kwfzdy płyn restytucyiny
woda do mycia koni. Cena Laszki K 2'80
Przeszło od 60 la t używany w stajniach nadwornych i utaj-
ńiach wyścigowych do wzmacnianie przed wielkiemi n a tężen iam i__
i do przywrócenia sił po wielkich natężeniach, przy BztywLośc: ścię- ^£, 
gien itp. uzdalnia konia do nadzwycząinycl czynności w treringn.

Kwizdy płyn restyiufujny
(hrznitenie słów,winieta i opakowanie ochronione) prawdziwy 
tylko 1 -bok znajdującym Bię arakiem  chronnym. — Do naby- V

cia v wszystkie)* aptekach i drogneryach — IllustiowaiiD katalogi g ratis i 
Główny Skład Franciszek Jan F izt a, o. i  k. rnstr.-węg., k. rum nrsw  i

Samodzielna, pięknej powierzch . 20- 
letn is panna z posagiem 200.000 

mk., radaby wyjść za mąi za praw 
dziwie uczciwego mężczyznę na­
w et niezamożnego. „Fides* Berlin, 
Elisabethstr. 66. 4889 1 5

® ■' cj— t

ii

dostawca nadw. aptekarz obwodowy w Korneuburgc pod Wiedniem. 152
franao. 

k. bułg. 
18  0

leczy bez 
wstrzykanla •  
mężczyzn i ko- 

bief choroby 
przewodu mo- 
czowegc, pły- 
nienie (rzeżą- 
czka), nieaoma- 
gani 1 pęcherza, 
gdzie wszelkie 
inne środkiokae 
zały się bezsku­

teczne,

hernia(-dr?gees
1 pudełko (100 sztuk) koron 5‘—.
2 pudełko na 1 knracyę. Wyrabia

J e h a “ Laiiorafoire tle fero- 
duits ChimitioES a Paris.

Do nabycia tylko przez skład cen­
tralny dla Anstro-Węgier: Erwin 
Lederor. aptekarz, ,-dup.asit. 
IV., Idazeum- Rórut 21. Za za­
liczką lnb nadesłei iem należytości, 

1980 28 0
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H a f ty  i k o r o n k i  k lo c k o w e  B R E I T  1 N O W O M I A S T
F a b r y c z n y  s k ł a d  p o ń c z o c b ,  r ę k a w i c z e k  i skarpetek.

4950 Garnitury sweaterowe dziecince w różDjch kolorach. 2 o 
N o w o ś c i  w przybraniach do sukien, oraz wszelkie przybory do 

fkO w y p r a w  ś l a t m y c h  p o lecają  W w ielH m  w y b o rz e  K r a k ó w ,  S I  r a d o  mi 2 3  - - - - - -  T e l e f o n  2 2 2 2 .  krawieczyzny. Zamówienia z prowincyi załatwia się odwrotnie pocztą

Ia polecenia

R o czn a  p ro d u k c y a  p rz e s z ło  2 0 0 0  lo k o m o h il

z  w e m t y l o w e m  r o z d z i a ł e m  p a r y .

Zastępstw o: M a k s y m i l i a n  H s u m a n n ,  K r a k ó w ,  ul. W ielop ole 2(
N a jw y żs z a  eko n o m ia ,Ł a iw a  o b s łu g iL okom obila w en ty low a o parze  p rzeg rzanej 

z dynam o bczpośred io  pofączoncm .

O a w ie a z in y  in żyn iersk ie  i oferty bezpłam ie .

Biidinltsr-Misnsistii
oraz korespondent polsko-niemiecki, 
z długoletnią praktyką jako samo­
dzielny kicrownfb kombrcyal-
ny w większych fabrykach krajo­
wych i zag-an^znych, pierwszorzę­
dna siła z wszechstronną rutyną 
organizacyjno-administracyjną, szn- 
ka posady Chlubne świadecawa i 
poważne refereneye. Ewent. większa 
kaucya. — Zgłoszenia pod „ E n e r-  
j ic ia y “ przyjmuje Administracya 
„Nowej Reformy 4179 8 10

L it r  nafty saiono w a j , . 2 6  h. 
L it r  s p irytu s u  do palenia 5 6  h.
Pudełko czerwone duże „Pasty do 
4284 bucików 24 hai.“ 5 5

F .  A o j l u w s k a
ul. Zwierzyniecka 7.

Pensyonat
i wyższy żeński zakiad wychowaw­
czo naukowy, także gospodarstwa 
domowego, przyjmajo d z ie w c z ę ta  
1 p a n i  j a k i  od 6—22 lat. Prospekt 
bezpłatnie. Dyrektorowa P Adam­
ska, Wrocław-Bresiau e., Hohen- 
zollemstr. 40. 4416 3 0

09 zdrojowisk
/ysyła najnowsze powieści 

Wypożyczalnia książek 
V Gumpiowicza w Krakowie

i r a c l t  j  S .
4306 3 0

W i s t s i
6ląsk austr. Pensyonat Swo­
boda. Pokoje z utrzymaniem, 
od 5 koron. 4597 3 6

LAWH-TENlflS
.-rakiety, prasy, piłki, siatki. — Obu­
wie tennisowe. — Naprawa rakiet.

P i« .k i N O Ż N E
B U T Y  F 9Q T & A L G W £
4247 poleca najtaniej 4 5

1 . W E 3N D IIN G
skład farb i perfnmeryi

P rak ' w. Grailzka 25,
Telefon 1396.

Cenniki na życzenie darmo i opłałnie

je s t p ra w d z iw y  ty lk o  w pu­
dełkach czerwonych jak  cynober
z postać.a klęczącej ko1, ’ty. 
Jest chem iezre czysty, osobli­
wie b ia łf i delikatny miękczy 
wodę i z powodu swych anty- 
septycznycłi własności nadaje 
się szczególnie do toalety, opa­
trywania ran, czyszczenia ust 
i zębów; jest przeto wielostron­
nym, niezbędnym śrolkieim Ja ­
mowy" 2551 7 20

Naśladownictw, które nie po­
siadają tych własności i wodę 
macą, nie przyjmować, ponie­
waż zawierają' .anie domieszki 
(ałun, sodę) i mają na :.obie 
pa części mylne wskazówki.

Dostać można wszędzie! Nigdy luźno!

F a b r .:  G otłłfeb  V oIth , 
Wiedeń, III/n

Pensyonat

Obrochtówka
Leśniewiczówien

w  Zakopanem
ul. Chałubińskiego.

Ceny od 6—10 kor. dziennie. 
4367 4 6

I ł a w e r y „ J a n u s
(3-ch lotnie poręczenie), zttedOŁCi- 
gcionn co Jo jauoścl i taniości.
Maszyny do szycia, przyW y, pneu­
m atyki i t. d., po cenach *>oRczno- 
śoiowych W spaniały VIII katalog 
zadarmo, opłatnie. — M ass Sku- 
tetzky, Wiedeń, I,, S tubenringN r 6. 

".083 5 10

Ś wieże m asło naturalne, netto 
4 1/, kg., brutto 5 kg., wysyła 

oplamię do każdej poczty ze. zaliczką 
i  11 Salomon Braunfeld, eksport 
masła i jaj w Bochni (Galicya). — 
Kupcy zechcą żądać oferty spe- 
oyalnej. 4440 10 15

Niezwykła soosobność!
W Mielcu jest pięk ia realność, skła­
dająca się i doma drewnianego na 
sposób pruski budowanego, w bardzo 
dobrym stanie, o 6 ubikaoyach, otaj- 
nia, stodoła, drewutnia, blisko dw i 
morgi sadu najszlachetniejszych 
drzewek owocowych i ] arce!' bu­
dowlanej, vis-a-vis c. k. gimnazyum, 
bursy i kaplicy, z powodu wyjazdu 
właściciela poa przystępnemi w a­
runkam i do sprzedania. W yjaśnień 
udziela z grzeczności Maksymilian 
Me3sing, em naucz, lad, w Mielca.

4504 4 4

B fo tt& iyśM a
we wszelkich wykonaniach, loberty  
i wiatrówki, rewolwery, pistolety, 
przybory myśliwskie, wabiki dzi­
czyzny, rlowem wszystko, co do po­
l e  arna należy, tanie a dobre, w 
bardzo rzetelnej fabryce broni: Ant. 
Antonitsch, Wadbrownicze (Fer 'ach) 
Nr 99, Kryantya. Cennik zaaarmn 
opłacony. 3148 7 10

Koncesyonowany p /zez wysokie c.k. 
Namiestnictwo (dom)

m i stan
Filipa a h U ił

IX., fllsentrawe 18.
Udziela pożyczek:

a) Bez obciążania pensy 1: 
oficerom, u—ę nikon państwowym 
i krajowym, autonomicznym, prefe- 

srrom  i urzędnikom bankowym, 
zwrotnych w małych ratach niie- 

sięcznycn.
b. P o ż y c z k i  na uporząukowanie

długów 4037 4 m
dla oficerów (począwszy od lapitana, 
dla urzędników wojskowych, profe­
sorów, nauczycieli, pensyonlstów) 
urzędników krajowych i autono­
micznych. Bez poręczenia!!
Zwrotne w 10 .15  lub 20 latach, r a  

życzenie dożywotne. 
Zaliczki a  conto tych pożyczek bez 

kosztów i natychm iast, 
c) Własny oddział lombai dowyl I dla 

uzupełnienia wojskowych kaucyi mał­
żeńskich aż do najwyższych kw ot 
Bez policy I Bezobciażania! Wyjaśnie­
nia bezpłatnie! Bez wydatków naprzód! 

Rozmówić się można codzicń 
cd 9—11 i od 3—7.

Telefon 17838. Telefon 17838. 
Adres dla telegramów: Bankreich.

posiada na składzie
A U T O  -  T E C H N I C Z N Y  D O M  H A F D L O W Y

„ S T A J * . * ,  W i ś l n a  4 .
OilriofT i BroHafr wzmacnia siłę popędową, oraz oszczędza 60»/, na 

ltUnUuu. 11 I ul t 'J .  £  smarach. — Przybory automobilowe poleca pc ce­
nach fabrycznych. — Łosztorysy, cenniki i opisy darmo i opłatnie. 4163 8 8

S I
Faferyka metalsuwch f akiifcjibaforów

lioóii), ul. Pańska 1.P . Nr telefonu 411.
ODDZIAŁ A. ODDZIAŁ A.
' i n i m M l a N  aM m A m ilfliH  n o  Śruby I knntrr żelazne. 1 metalowe, wr ■ 0  Ojf S l l B i f i l © « •  Nity. Wyroby tokarskie rewolwerowe. 
Obucia metalowe. Odlewy m osiężne, broniow e, alum iniowe etc. Niklowanie.

ODDZIAŁ B. ODDZIAŁ B.

Wyroby ołowiane Plom by ołow iane. Bury ołowiane.

ODDZIAŁ C. ODDZIAŁ C.

A k u m u l a t o r y  sysi* Dra S M u g t:  i K S K s
śne. Latarki górnicze, dom ow e i kieszonkowe. 258 52 0

W yłączne a r s M w o  nn Zach. Galicve:..TeDegp“  Kraków. u U ag ie lion sk D  5.

G ładk ie  i karbow ane, praw ie  b ia łe  4— 5 m m . g ru b e  do okien w ar­
sz ta tow ych , 6—7, 8 ł 10 m m . g ru b e  do okien dachow ych w szel­
k iego g atunku , 15—30 m m . g ru b e  na p o d ło g i. W szędz ie  w ypró ­

bow ane jako  najlepsze i najw yższej w ytrzym ałości. 
Paten tow ane — d ę t e  I d ą t o  p r a s o w a n e ,  d o  w y m i e n i a n i a  
s z k l a n e  k a m i e n i e  b u d u l .  do okien , ścian, do  krycia w erand ,, 
o g ro d ó w  zim ow ych, k iosków , poddaszy^ łaz ienek , szpitali, fabryk 
lodu , lodow ni, p iw nic , rzeźn i, budynków  stacyinych, rem iz kole­

jow ych, zak ładów  fabrycznych ita .
D achów ki szklane g ładk ie  i falcow ane w e w szystk ich  kszta łtach .
— P ły ty  do  p o d łó g  z w kładkam i drucianem i Inb bez n ich , w  naj­
rozm aitszych  w zorach  i w ielkościach oraz  g rubościach  15—40 mm.
— P ły ty  szklane karbow ane i  g ład k ie . — M iseczki do celów  fo to ­
g raficznych, ta rcze  sygnałow e d la kolei, szk ie łk a  ochronne dla 
w o d o w sk azó w / lite ry  szklane do  szyldów’ i o g ło szeń  w szelkiego

rodzaju  itd .

3477 4 12

EPOKOWY WYIAJUEK.
■w leczeniu padaczki (epilepsji), choroby św. Wita, 
przypadłości na tle nerwowem i ogólnej neurastenii.

Doktorowi R. Weilowi z Frankfurtu udało się wynalciśó przeciw powyższym chorobom
pod nazwa

„EPILEPTICON
„Epilepticon“ systematycznie użyty jest wedle orzeczeń największych powag lekar­
skich całego świata najlepszym dotychczas znan] m środkiem do usunięcia chorób

a w szczególności ___
3 E 3  .g M *  Y f  a  " m - o  j p p ń  g S ż  * ^ S T

Leczenie trwa około 6 mierięcy. —  Pudełko z 60 pastylkami, wysta.czającemi na 
1-miesięczne leczenie wraz z pouczeniem Nr 62 kosztuje wraz z  ̂ opłatą pocztową 
8 koron. Wysyła: Główny snlad na Galicję, Bukowinę i Śląsk: Apteka Edelmana

w Samborze. 673 14 26

iiiinitini
f n a p i k s i

długoletn iego dosła w ny do c. k. K lin ik i C h iru rc ic zn e j w  K rakow ie 
K r a k ó w ,  u l k a  S z la K  1. 24.

Wyrabia obuwie na chore nogi, z podwyższeniem, ze stopą 
płaską, z różnego rodzaju skręceniami i t. p. 3392 8 10

!! L l i i i  a i t t t  i  I&iliw!!
Najlepszy i najpewniejszy środek prze­
ciw  nagnietkom  stwardnieniom  skóry
I ł. d . Do nabycia we wszystkich aptekach.

Skład główny: Apteka L. SchwenH, Wiedeń-Meidiing.
i tylko L U I E k A

Uważać na naśladownictwa. i m
3089 6 15

Wysz&d? z druku
1) Snmouczełr polsko -hebrajski.

2) Kiemiecko-hebrajski — Mojżesza liatha.
J r s t  to jedyny podręcznik w języku polskim, wzgl. niemieckim, przy po­
mocy którego można w krótkim czasie bez nauczyciela zawładnąć języ­
kiem hebrajskim w stówie i piśmie. W stęp do literatury. Książka wraz 
z kluczem i słownikiem zawiera 24 arkusze druku dużego formatu (okoto 
40u stron) i odznacza się piękną iormą. zewnętrzną. Cena egzemplarza 
opr. K 4 50, wraz z kluczem K 4 90. Odbiorcom większej ilości znaczny 
rabat. Nabyć możnu u autora: M. Rath, Kraków, ul. św. Sebaslyana 29, 

jakoteż w księgarniach. 3128 10 10

O łucolelni Imńhait&r
biegły w korespondencji niemie 
ckiej, poszukuje posady lub zajęcia 
na kilka godzin dziennie. Warun-k' 
skromne. Zgłoszenia: A. Sil^erstein 
Kraków. Grodzka 2. 4572 3 i

P o w o z y
półkryte, lekkie, nowe i używane 
na oliwnych i półoliwnycli o dach, 
na jednego lnb parę koni, wózzi 
resorowe z budą do zdjęc.a i 'mi 
budy, o jednem i dwóch siedzeniach 
lando używane i wolant, tanio do 
sprzedania w pracowni powozów w 
Podgórzu, ul. K aW aryjska 74-76, 

4634 6 8

tupie motocykl
silny, tylko w bardzo dobrym r ta  
Łio. Wiadomość z opisem Ceuns 
K. B., Radgoszcz, obok Tarnów* 

4677 ? !•

Sklep frontom
narożny; w Ryn ku giojm ym
(ióg R yrkn i Brackiej), Z trzem a  

km ni. wystawowem i 1 1 . przy­
ległym m jasynem o jednem  
oknie wy* iawowem, od l-go
października 1914 do wynajęcia. 
Wiedomosć: J . Iiwfc ńsiri, ul Du­
najewskiego 3. 4796 2 6

Boilndera ''oaiirzgslao
D A S Z Y N

Sp. z ogr. odp.

Wicaeń, IX, i .,  Pof-*Langasse 18.

Motory roone Bolindera
(patent Rundlofa) 

stojącej i leżącej budowy od 3 do 500 PS.

do celów przemyjJowyce, rolniczych i światła 
eleUii yczosgo. 2143 u o

Gwarancya dobrej, celowej konstrukcyi, prawidłowo ci ruchu, oraz 
ekonomiczności działania. — Zwyż 400U motorów Boiindera w ruchu

R eprezentaeya dla Galicyi i Bukowiny

i ó i e f  W ^ le n t a r r . . .  Ł u m  ul. ZygmuntowsKa 15.
Prospekty, uznania, oferty, porady, odwiedziny na ząaanie bezpłatnie.

Złoty medal Wiedeń 1912. . Złoty medal Wiedeń 1912.

M ężczyźn i o  s ła o y c h  n erw a ch
przywrócenie osłabionych sił uzyskują przez

ta b lic z k i Ev a to u . 203 41 o
Zażądać zbioru lekarskich orzeczeń.

Próba K 4'20, pół pudełka 10 K. ca,e pudełko 18 K, za za­
liczką lab po otrzymaniu należytcści przez St. Markus- 
Apotneke, fabrykę osobliwych przetw. farm., Wiedeń,, III., 
Bauptsłrasse 130. Skład w Krakowie: w aptece Konst. 
W iszniewskiego i apt. pod „Złotym orłem" W . Ehrlicha, ul. 
Krakowska 11. Można dostać w każdej aptece na receptę.

E m m d e l
towarów mieszanych z tra tiką i 
magią, w dobrem mi< js s f  ’ drbrra 
się rentujący, do sprzodanir. W ia­
domość: J . Klabr, K raków Czap­
skich 1 4655 3 3

Dowodnio urzędownie zebrane
w.-zelkicb stanów i kra- 

i l l l i f !  J  jów do przesyłania ofor: 
z poręczeniom porta w ln ic : r n a t .  
Aaressen i a eau & .sei Rosen- 
zw elg und Solinę, Wi .n, I., 
Sonuentelsg. 17. Telefon 16881 Bu- 
dapest, V., Arany Janos ut. 18. 
1’rospekty frapco. 4659 2 0

P o ż y c z e k
na uporządkowanie długów
bez poręczenie, i bez kosztów wstęp­
nych uuzielabank wza jemnych nbez 
pieczeń na 60 do 36Ó ra t miesię­
cznych dla urzędników państwo­
wych, wyższych oficerów, urzędników 
wojskowych i innych urzędników 
i podnrzęduików za dekretem (z pła­
cą najniższa 2200 lv) dla pensyoni- 
stów (także pań) z najniższą płacą 
] 350 K. W yjaśnień bez kosztów 
udziela Biuro oankowo i ubezpieczeń 
ArOLFA WEZJmDA. Ws ód eń, II., 

Botersterugasse 33.
Markr na odpowiedź! 4417 3 14

l najwyższego uwważpiiji jego & ces, i kroi, flpogjjei jjojil

30 c .  k ,  L o t e r y a  j i & ć s t w n u a
na wspólne wojskowe cele dobroczynne.

------------------------a --------------------------=

Ta loterya w gotówce
obejmuje 2 1 . 1 4 6  w y g r a n y r b  g o t ó w k ą  w ogólnej 

ilości 6 2 5 . 0 0 0  k o r o n .  G łów na w y g ra n a :

2 0 0 . 0 0 0  1 cc P o n *
Ciągnienie nastąpi jawnie w Wiedniu 2 hpca 1914. 

L o s  k o s z t u j e  4  k o r o n y .  U J
LoBy są da nabycia: w oddziale loteryj dobroczynaycb, W  deń 

IH., VordereZollamts?traSoO 5, w Kolekturach loteryjnych, tra ikach , 
w urzędach podatkowych, pocztowych telegraficznych i kolejowych, 
w kantorach wymiany itd. — D!ł kupujących losy piany gry sadarmo. 

t  rzesyłka losów wolna od opłaty pocztowej.

Z c. h. Seaer. Dyrekcji loteryj państwowych.
4151 5 10  ''Oddział loteryj na cele dobroczynne).

Na raty złote łańcuszki
dla mężczyzn i pań. 
Ważący 60 gramów 

l 140 K , miesięcznio 4 
|  K. Pierwszej jako ici 
iP zegarek srebrny z 3 
" srebrnemi kopertami 

14 K. — Rozsył- się 
wszędzie. Kto chce tanio Kupić ze­
garek z łańcuszkiem, niech napisze 
zaraz do firmy: F Lechner, Dom 
wyrobów złotych. Brzeclawa (i,un- 
denburg) Nr 704. 4415 3 O

Nie festeś 
m e ł a y z n a l
Nie możesz juz doznawać 
przyjemności życia? Nim sir 
wyrzaczesz najpiękniejszych 
chwil życia, kup sobie pudeł­
ko „Potin“ (6 koron). Jedyny 
na naukowej podstawie przy­
rządzony i przez powagi wy­
próbowany środek przeciw 
osłabieniu. — Zażvwszy ,2 
pudełka, jest się napow ót 
mężczyzną! Aż do 70 roku 
życia bezwarunkowy skutek. 
W yrabia: Delta Laboratoire 
de Produits Chimigue1* a Pa 
rjg, — Dostać mozua przez 
oktau główny na Austtr Wę­
gry: Erwin Lederer, apti karz, 
Budapeszt, IV., Muzeum-K irut 
21. — Ze zaliczką 'ub po 

otrzymaniu nalezytości.

222 44 O
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PERU ADRYATYKU
jest przewybornem winem deserowem

PERŁA ADRYATYKU
polecaną bywa jako wino wzma­
cniające i  chętniej używaną, 
aniżeli inne w in a  sto ło w e .

PERŁA ADRYATYKU
jest najlepszą marką dalmatyń- 
skiego czerwonego wina desero­
wego, a ponieważ nie jest ona 
droższa od innycn podobnie nazy­
wanych win deserowych, przeto 
należy bacznie uważać ns nazwę 
i na markę ocaronna. ,,Merkur“.

PERŁA ADRYATYKU
podlega stałej kontroli Zakładu 
rozpoznawczego Orem.dm Apte­
karzy w Wiedniu, IX., gdzib 
każdy może polecić bezpłatnie 
zbadanie je j p ra w d z iw o ść  .

PERŁA ADRYATYKU
jest do nabycia tylko w oryginal­
nych flaszkach w lepszych han­
dlach delikatesów i win, tudzież 
w restauracjach i drogueryach.

Hurtowna sprzedaż 167 9 o

W. bergel, c. k. Dosi nadworny, Wiedeń, XIX|1.

Nad Morze i w Góry
'jako też do wszelkich sportów niezbędne nasze znane z do- 
' roc i  elegancyi sweatery włóczkowe i  Mmalaja dla 
Pań, Panów i dzieci. —  Zamówienia f odnowienia
uskutecznia się w kilku godzinach Geny umiarkowane, 

ogromny wybór w najmodniejszych kolorach

F'ierwsza Krajowa Fabryka
im Kraków, Wielopole 15, parter a a

Skutek poręczony, inacze] zwrot pieniędzy.
- U i r t  a r l e c z e n ie  — < wybornej kutecznosol obok le i*  ty ■ 
®ące lictór- dziękczynnych do przeglądnięcia. Pełny, piękny, 
■ ilny  n i n n  otrzymuje sie przy użyciu

Dra mea. A. Rixr Eremn da piersi
prze. wUazę Daaanegc » poręczeniem nieszkod’iwegn 
w każdym w iek. szybu , mezawod.iy skutek ywoł™- 
jąćego. zewnętrznie st rsowonegc. Jedyny krem na binst, 
iM ry i  powodu swego znakomitego uziałania prowa­
dzony ięs przez apteki, perfumerye 'tc .  Dawka na 
próbę 3 1 , wielka dawku osiągająca skutek 8 K. W y­
syłka ściśled yskretna Kos. Li A. Riza Laborat., Wie­
deń. IX.. Serggas" 17/V. SkładT w Krakowie: apteka

 ___ Wiszniewskiego, ul. Floryańska 15; handel Keima i Ski,
Rynek 37; we Lwow ie apteka S. Kuckera pod „srebrnym orłem*, 
ńh Krakowska 1 ; pe-fumery» Śladowskiego: w  Bielaka; droguerya 

laczka ul. Kolejowa; w Cieszynie: dróg. pod „czarnym ibem“ 
■ drog pod „Kotwicą*. 1447 2 8

L  <31 4 6 8 3  3  3

K > r k u r S c
Celem obsadzenia z dniem 1 lipca b. r. posady rach- 

ń ń str z a  w dobrach Zatorskich rozpisuje się niniejszem 
‘O nkurs.

Podania udokumentowane metryką chrztn, świadectwami 
M ytych  studyów rachunkowości, oraz z dotychczas zsj my­
wanych posad, jak niemniej życiorysem, wnosić należy ao 
Podpiganej Administracji dóbr po dzlett 20 b. m.

Przyjętym będzie kandydat religii rzymsko-katolickiej 
polskie, narodowości który wykaże się znajomością i bie- 

fśMcu, w podwójnej rachunkowości, zastosowanej do go- 
Bęodarstwa rolnego, względnie stawowego.

Bliższe warunki podane będą ustnie.
Podania nieuwzględnrone zostaną bez odpowiedzi.

Aamimstracya dóbr hr. Potockich 
w Krzeszowicach.

tlgjfji 1895: 7 J, iftw honorowyti i 1.1

ZaKład budowy m aszyn

Glrchier l i;.
Towarzystwo akcyjne

Mpsn-bellerhauisen
Fili? we Wroeławhi, E rnststrasse 10 
tamże zawsze około 0 0  mes: yn wy­
stawionych. 1762 8 24
Kai większe fabryka w Europie dla

m aszyn  ta rta h G u y th , 
stolarskich

i  wszelkiego sadzają

maszyn fln obrabiania drzewa.
Przeszło 250.000 dostarczonych maszyn.

Ms ż ą d a n ie  c e n n ik i  t (zadarmu).

Ta mafti Kobieta
pełna je s t wieczystej, tajem nej zgryzoty z puwoun 
swej pięknej, ale mepokaźnoj figurk!, i na cóż się 
przydadzą je j duchowe zalety, dobroć serca, wykształ­
cenie , skoro znika niespostneźona na ulicy, w towa­
rzystwie, na b&iach wśród szczęśliwszych współple- 
mienniczek. Równie ja a  mężczyzny jest i kobiecą 
zaletą i najwyższą ozdobą piękny wzrost, smukłe fi­
gura i imponująca portal Mog; to osiągnąć przez 
używanie

GKa NDIR gellon.
lTrast»ją, nżywająo tego środka, w 90 dniach j  7 cm. 
Leczenie jest proste i nie przeszkadza codziennemu 
trybowi życia i az lo 40 la t wieka wywoływa nie­
zawodny sKutek. Pudełko na jedno leczenie 6 kor. 
Wytwórca 6. Falmler, farm acya, Paryż. Do nabycia 
we wszystkich większych aptekach. Sbłcd głóu ny dla 
Anstro- W ęgier: Józef von Torók, apt., Bumpeezt, VI., 
Konigsgąss' 12. 284f L I 0

Cierpienia M ci i 1H 1 wysięki, Ischias, choroby kobiece, go­
ściec, reumatyzm, skrofuły leczą

Zaraz do wy& ajęeia

12 m. długa, 8 m. szeroka, w Pałacu Spiskim. 
Wiadomość: „ G a f o t a “ ,  K r a k ó w .  P a ł a c  S p i s k i .

4090 8 O

Na długoletnie spłaty
dostarcza naitaniej ...___

maszyn motorów, parowych, ropnych i benzynowych, urzą­
dzeń fabryk i pracowni rzemieślniczych, oświetlenia elek- 
trycznego dworów, will, doinów mieszkalnych 3379 9 63

BIURO TEOHNT^ZNE

iiiŁ K. Czunka «i kraKOwie
BonerowsPa 6. Telefon 3462,

p o d  P n z c z y n ą  (Q. Śląsk), staoya kulei Wrocław—Dziedzice.

Naturalne zdroje solankowe, zawierające jod, onun I rad . 

Emunotoryum radyoue tna ochronka dla ^dzieci.
Lekarze kąpielowi: Tajny radca san. k .  a tz e r t  i radca san. 
D r L n sk e .’. Sez^n od 1 m r j i  a o  3 0  w r z e ś n ia .  W ysyłka wody, 
zgęszczonycb solanek, soli i  mydła solankowego. Prospekty za­
dumie przez wszystkie binra Rudolf? Mossegt. Międzynarodowe 
pnbi. biuro ruchu, Berlin W. 8, pod Lipami 14 i Zarząd kąpielowy.

J21o 1 2 *

S iw e  w f o s y
robią człowieka starszym co najmniej 

O 10  lat.

„]uvenon“-Champiun
jes t jedyną wodą do włosów przez pa- 
l  o e powagi lekarskie uznaną, która 
przywraca włosom na głuwie i brodzie 
natychm iast ich pierwotną barwę, 

przy myciu niepuszczającą. „ J n v e n o n H nie est środkiem do taroowa- 
nia, tylko płynem, sporządzonym z roślin. „ J u v e n o n “  wytwarza P e r -  
tn m e r y a  C h a m p io n  w P a r y ż a .  Nabyć można w głównym składzie 

dla Austrc W ęgier: 4509 2 O
EJ Leder er, aptekarz, Budapeszt, IV., Muzeumriny 21.

Cena flaszki 9 K ea pobraniem, lub po nadertaw u należytuści.

Kobiety i mężczyźni
.we Francyi są ostrożni i używają w cierpieniach dróg^ 

moczowych, nawet gdy są chroniczne

^ D r a g e ć s  C o t t i i n  ^ 4
Skutek już po kilku dniach jest zuamiewający. 

y  W y t w ó r c a :  M . M a r v l l l e ,  P a r y ż .  “V M  
Cena p idełka 6  kopon.

Do nabycia w głów. sklidzie:
J o z e f  v. ToHU , isptęhJU'/

Budapeszt, VI., Konigsgasse 12

a K P O T U s * -
i m m m m

f o w p m m

SALON KRAWIECKI 
.(■ZWRKH0WIGS

SP0N KRnWIECK! 
Ca\mRKHCMCZ
OBECUIE XYNF^. G tB  t/NY 9 S -U N IR  P i - I  

.uD RPTŁKfl ■ POD-. 8 fttćón

SPZ
OGŁ
POR.

303 19 O

Otwarty 21 maja 1914 roku.
7j komfortem urządzony i  odrestaurowany

H O 'E L  K R ‘  l.<  ,J fS K I
Kraków, ni. Dunajewskiego 9

otwarty został dnia 21 maja 1S14. —  W hotelu mieści sie,

wytwornie urządzona Ł A Ź H 1 A  P A R O W A
z wannami, tuszami i t. p. Bilety abonamentowe i zniżki, 
dotychczas Udzielane Towarzystwom, będą nadal po tychsa- 

mych cenach wydawane.
Poleca łasKu.wym wzglęaom P. T. Publiczności 

4203 b 5 Zarząd Hotelu.

L. 768Ó5/1914, 4888 3 3
B.

Ogłoszenie licytecyi.
Celem oddania w przedsiębiorstwo wykonanie sprzę­

tów szkolnych dla szkoły przemysłowej żeńskiej Magisirat 
rozpisuje Mcytacyę ofertową.

Warunki ogólne, jakoteż rysunki szczegółowe i mo­
dele przeglądać można w Budownictwie miejskiem, Od- 
dziai A.., IV piętro^ drzwi Nr 6, m ięd^ godziną 11 a 2 
z południa, gdzie również otrzymać można formularze ofer­
towa.

Oferty ostemplowane stemplem na 1 K i zaopatrzone 
kwitem ze złożonego w Kasie miejskiej wadymn w wyso­
kości 21/,°/o sumy ofeKowes wnoeić należy w temże biurze 
do dnia 25 czerwca 1914 r. do 12 godziny w po^ttote 
poczom nastąpi otwarcie oiert w sok posiedzeń Magistratu.

Magistrat stoi. król. miasta Krakowa,
dnia 9 czeirwca 1914.

Leo.

P R ^ ^ W R Ó T
w budowie motorów!

f e t o r y  d i  r o p y  , rP  V “
6—llifr HP

Bardzo mął« zuzycie mareryału opalowego! 
Bez dymu, bez woni, czystość. O b s łu g a  
p r o s h .  — Korzystne ceny i warunki!
■: Specyalna fabryka motorów ropnych. :: 

Towarzystwo komandytowe ,

C  B A C H R I C H  i  S K A
Wieaeń-Keiligenstadi 8 0 8  

jenera ł ny zLStępeŁ na i.alicyę i Bukowinę I c o p o ld  H e r r in a u n ,  
L w ów , u l.  Ki a s f c k ic  i  14 .'__________’ 2396 13 62

Eielfẑa i nMfinc
w wielkim wyborze u

S I Z A K i l
f i  r r d ^ m  5 .

Bieliznę w y so rto w a n ą  sp rzed aję  po zn a­
cznie zniżonej cenie. 4250 7 12

n
o
B

OB

B)w.
O

&
C

Nieprzemakalność
Odporność

b e t o n i r  i  w  j jM ^ a w j w a ­
p i e n n e } O s u s z e n u e w , i g o i n j c I i  m u r ó w  

1  l o k a l i
w y p r a w y  ś c i a n  I  b i e l o n y c h  f a s a d  n »  w p ł y w y  

-  a t m o s f e r y c z n e  —  o s i ą g a  s ie ,  p r z e z :

wyrobu chem. fabryki Lieblem i Sp. w Traiskirchen.
N iezb ęd n y  d la  k a ż d e )  n o u c j  b u d o w li!  Prospekty ^.ynyła o rłatn ie  Biurr sprzedaży na talicyę i Bukowinę. Ife n r y k  P e r , 
Przedsiębiorstwo techniczne i Zakład dostaw matcryałów budowlanych. L w ó w , uk. P o d le w s k le g o  IO. 178? 11 22

S. A. Krzyżanowskiego Księgarnia 
w Krakowie 

poleca dzieła D^dagogicznc Kei.ss- 
nera dc bardzo prędkiej i najła­
twiejszej nauki Oboych Języków w 
Szkole I w Domu, bezpłatnie, bo bez 
nauczyciela, z objaśnieniem ■wymo­
wy i kluczem p. t.:

AHOUCZEK
Polsko-Niemiecki kura wstę­
pny hai. 16, 36, 72 i kor. 
-•20, i-szy K 2'*0 -  kurs 
II-gi K 4-80. — Polska 
Francuski kur 11 -szy K 3-60 
ku rs ll-g i K 9'60. — Grama­
tykę Frair kor. 3-60 — 
Polsko-Angielski kur?' I-szy 

K 2-30 — kur- il-tri K 3 60. — Pol­
sko-Rosyjski ku rt wstępny hal. 16, 
36, 72 1 kor. 12 0  — I-szy E  4'20, 
n -g i kurs K  5.40. — imerykański 
Przewodnik z rozmówkami angiel- 
skiemi kor. 1‘30. 1512 9 26

V! Muszynie
nad Popradem, tuż koło Kry­
nicy położonej, są w dwóch 
willach ,£orza“ i , Ju­
trzenka" na .sezon letni ró­
żne pomieszkania kompletnie 
urządzone, z kuchnią lub bez, 
do wynajęcia. — Bliższe iu- 
formacye udziela właścicielka 
Ludmiła Schneidei, Jas!s, 
ul. Czackiego. 3920 10 10

biaiid Prii. Pwyj 1300, Lzudyum 1905. Medyolan 1903.

S a n d o r y u m
z wszclkiemi fizfkalno-dyę- 
tycznem i środkam. lerzni- 
r-eiiii, szczególnie d la cho­
rych na  nerwy, serce, żo­
łądek, choroby kobiece i wa- 
■*hwą przemianę materyi.

Specyalna ić:

T 0 P 0 L S Z C Z A
3431 6 5 Ki„ P ^ ^ Ł A  S T Y H Y I  P O Ł y D N B O W E l

Term y z kwasem węglowym (30°). — L tc s e n ie  s p o s o b e m  L a h m a n n a . — Niezwykłe kąpiele powietrzne. - -  
K u ra 'y a  tuczna i odtłuszczająca. Koszyki. Gry i sporty. Ceny ryczałtowe. Lekarz naczelny: D r W iu to r  B e c h t,

T l *> =ji. « • * > . . >  r u t H l w O i r /  * Y

iA fttA D Y jrrE R H ltdW E U U nW lK H A TSC H E K .Ł m ^ydC K lM ^^^

-i i 
-

O
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CromofMiy
pathefony i płyty
we wielkim wyborze poleca

L  K U T T R E R
HraKow, Grodzka 59.1 a.

Wykonuje wszelkie reperacye 
szvbko i tanio. 3343 8 10

Jak od słońca
n? trawniku tak  bieleje w 
kotle bielizna po pófgoazin- 
nem gotowaniu jej środkiem

n g g f n i

Mlekne pa w
o trzym ają kw itnącą cerę przez po' 
budzenie przemian m ateryi skóry, 
zapomocą niezrównanego działa­
nia patentowanego m yala „Proyi- 
dol“ , codziinuego m ydła toaletowe­
go i zarazem najtańszego środke 
piękności. Cena Losm. bO h, n a j­
lepszego K D20. — Do nabycia: 
W. Ehrlich, apteka, n i.ca Krakow­

ska 1 1 ;
Btrzecha i Kaliwoda. dnpue-ya, uli­

ca Lubicz 5; *
W  Oświęcimie' K. tar. Roman May- 

zel, droguerya. 4048 3 10

prawdziwe' amerykańskie
Ż a l u z j e  d e  o k i e n

1 poleca pc n aj przystęp. ■>
cenach fabryka roict

W .  P Ę D Z I W I A T R
Kłskow-dębniil, Barska 16/r. T»l. 3E37. 

Zamówienia na prowincje uskute­
cznia się odwrotnie. Oennniki na 
żądanie gratis i tranko. 3451 8 15

Z s k S & a

kamieniarski
tkhsiii, Stern i Fucht
Kraków, Starowiślna L 10

Tel. 2180.
Utrzymuje wielki wy­
bór gotowych pomni- 

kenr, i  granitu, marmuru i t. d. — 
Wyl muje wszelkie roboty marmuro­
we. Kosztorysy i projekt? bezpłatnie. 

2639 32 50

Lśniąco c ia ła  b ielizna!
Bez tarcia w rękach' Bez tarcia szczotka!
„Persil" mimo swego zdumiewają­
cego działania nie zawiera wcale 
chlorku, ani wogóle żadnych skła­
dników dla bielizny szkodliwych, 
na co daje się zupełne poręcze­
nie. * 255* l i  26
Fabryka G o ttlieb  Y p lih , \v ie -  

 ̂ d e n , I I ’ I. ^

— Dostać można wszedziel —

Bafncznlti tamc fro^c
instrumentów muzycznych

& .  T A F F E T A
K raków , Z w ie r z y n ie c k a  11/N .

m  ąjb~,
&  t j \  #

Gramofony od kor. 5C. P łyty ou K 
1‘50. Skrzypce, mandoliny i gitary,
tanio. — Wszelkie repetacye usku­
tecznia najtaniej. — Dla P  T. Stu­
dentów znaczny opust. 8+54 8 10

© p a  L a c S i i f i P T m a
pensyonat leczniczy

Ląplele 'jandecK, Śląt ir 
W i l l a  J o i L i t n a .

Prospekty na żadanie. Telefon 28. 
3878 3 3

liyM wzorowa! .Oosrog? staranna!

Skłon tryzjterski
Z. Lamenscadrtfa

Kraków, ul. S .aw kow ska I. 11 
(obok Grand Hotelu)

dl? Panówv wraz z osobnym 
gabinetem dLa oLsługi Pań:
Wykonywa najnowsze roboty 
w zakres perukarstw a wcho­
dzące. Na skłaazie wszelkie 
przybory — szpilki, siatki i 
grzebienie. , 2674 7 o

od l-g o  Hpc: 1 8 i4 j  w nowobu- 
dującym się III-piętiowym domu, 
przy ul. iw . Filipa 11, są do wy­
najęcia różne mieszkania, trzypo­
kojowe, dwupokojowe, oraz jedno­
pokojowe z kuchniami i  łazienka­
mi. — Zupełny komfort. — Eiiższa 
wiadomość u właściciel? Dra Gold- 
fingera, adwokata w Krazowie.

2156 23 O

U .ii is r o
dia dzieci 1 fntOuUBZj

w Zakopanem

l ! 3,AiitaMa“ PP. WltltiBwiczńt
TeL Nr 10 1 .

W najzdrowszym punkcie Zasopa 
nego, słonecznym, rdala od miasiŁ 
1 pyłu. Opieka b staranna, w zu 
Dełności zastąpi rodzicielską. Kie- 
ru-?A pedsgogiczny. W ikt zdrowj 
i obfity. Na żądanie prospekty. -  
Zgłoszenia: Zarząd „Letn>skau, do 
15 czerwca: Lwów, prac Dąbrow­
skiego 7. — Później: Zakopane. 

4078 10 20

Wszech nauk lekarskich

Dr Bernard Kapelner
M a r y e n b a d

B R I S T O L ' .33

3705 6 10

K r jn U i- Z u r o j .
Pensysnal ttoib-IMiA
pierwszorzędny, pokoje słoneczne, 
kuchnia hygieniczna, ceny naj- 
amiarkowańszo. Dembiński

4128 10  10

Apiiw
zdolnych i rzetolnyct przyimę 
za najwyższą prowizyą ala 
moich słynnych rolet drewnia­
nych i źaluzyj. Ernest Geyer, 
Brumów (Braunau), Czechy

1578 9 10

I. Mm kem zakład
uijnydi pjłidów i imizsiy
ma zawsze na sprzedaż w bardzo 
wielkim wyborze baidzo piękne, od 
zan ożnych osób pochodzące landa, 
półkryte jedno . dwukonne kuczer- 
tae to jy  »sze.kiego rodzaju, lekkie 
pabryo.ety, Prowiic i t  d. — Ku- 
kuje też wszystko ze zwiniętych 
stajen za gotówkę lub przyj mu e 
w komis Earoi Fische*-, Wie­
deń, U, Praterstrassr, 72 Hosel 
Nordtahn. Tel. 44.406. 241 66 0

flntomut. łupKi

Generalne zastępstwo na Galicyę i Bukowinę: Kraków, ul. Dieitowska 97,

n? szczur 4 K, na myszy K  2‘40 
Łapia be: doglądani? do 40 sztu t 
przez jednę noc nie pozostawiając 
woni, i  same się nastaw iają. Łapka 
n? szwaby „Ecllp “ , łapiąca prze: 
noo tysiące szwsbów i karakonów, 
K  2'4d, Wszędzie jak  najlep. wy- 
uikL W ysyłka za zaliczką. J. Schiiller 
Wiedeń. III. Kr'.egl«rga .se  Nr 6/7. 
Liczne podziękowania i  uznania.

47 " 4  0

De wyna jęcia
3 pokoje, kuchnia, aikowL, przed­
pokój, pasaż, spiżarnia, balkon, z 
elektryką. — 1  pokój, kuchnia, al­
kowa, przedpokój, balkon, z elek 
tryka. Od J czerwca, ulica Siemi 
radzkiego 21. 3924 10 10

Zupetnu sprzedaż!!!
Resztki okazyjne w ełniam  na ko 
styumy, suknie i  bluzki. K ta miny 

i m arkizetty w różnych
kolo rach .............................  60 h łok.
J e d w a b ie ............................70 „ „
P łó c ie n k a ............................25 „ „
Kraków, Dietlowska 69, wejście od 
ul Brzozowej 4, I  p. 4270 7 10

■pimi
usuwa całkowicie w przeciągu j 

7-miu dni

ta6;a-[«s His (MMa
Najlepszy, nieszkodliwy środek 
do utrzym ania czystości i u- 
pięsszenia cery. — Prawdziwy 
tylko w orygma! słoikach, któ­
rych opakowanie zaopatrzone 
j j s t  zarejosticwanym znakiem 
ochronnym 3320 16 20
ęena L l i . ,  odpowiednie 

mydło 70 b.
Głów.ie składy w Krakowie. M. 
Masłowski, apt. pod baram dem ;
1  aoeusz Osw>ecimski, apt. pod 
złotym słoniem; Reder, apt., 
uL Karm elicaa 23; w N~wym 
Sączu ‘ apt. S. Nowakowskiego, ą  
SkUdy pTócz tego we wszyst- i  
kich aptekach I d rrgueryacli.'



H Nr 226; N O W A  R E F O R M A Ni d7'ela 14 Czerwca 1914

Asystent budownictwa
zaufania godny, z kiIkolotn:ą prak­
tyką, m ający roboty betonowe i 
b sd ,wlano, szuka miejsca w kan- 
celaryi lub na budowie, — F ran ­
ciszek Vil£ek. kierownik budowy, 
Zsolna, W ęgry, firma Galzer Donata. 

4909 1 2

Hlyiel niemisckiej rasy
w  J-ciem polu, wszeebstronnie treso­
wany, ta  lio do sprzedania (około 
200 K). Bliższa wiadomość w Spółce 
rolniczej #Żniwo“ w Dębicy.

4899 L 3

Jo toynaięcla
O 1 lijjcz  2 pokoje i kachnia, na 
II piętrze w oficynie; 1 pokój i 
kuchnia, na p a r t , w oficynie *araz 
lub od 1-go iipca. — Łobzowska 6. 

4926 1 3

m  iii.
jedna przy ulicy Sznjstciego, diuga 
przy Topolowej d o  s p r z e d a n ia  
Zaraz. Zgłoszenia pod i* H„ K ra­
ków. nl Basztowa 9 (a portyerai.

4929 1 3

M n  1 i* l l A lt Pensyonat i re- 
Bpa M  i c a n i s  stauracya Hele- 

ay  Schwarz w Żegiestowie. — 
Pension od 5 koron. Kuchnia zdro­
wa. Prospekt zaoarmo. 4924 1 6

B uciiłiiter-b ilansisra
ora* korespondent polsko-niemiecki, 
z długoletnią praktyką w większych 
fabrykach, piszuknje zajęcia. Zgło­
szenia „A. Z. 103“ poste restante 
K ra k ó w  I, za okazaniem kwitu 
inseratowego. 4934 1 3

Pokój frontowy
z nyżą i  przedpokojem, na parte­
rze, odpowiedni na binro Inb pra­
cownię, ul. Reformacka 7, każdego 
czasu do wynajęcia. 4Ew7 1°3

Z astępstw a leryalnego
lnb stałej posady posznknję. Zgło­
szenia listowne przyjmuje Admini- 
. tracya „Nowej Keicrmy“ pod „Ru­
tynowany koncypient“. 4936 1 4

Od lipOa
oddzielnie lnb  łączące się pokoje, z 
lUt-bl. i utrzymaniem inb bez, w ra­
zie tyczenia z Kuchnia, łazienka, 
elektr., guz i 1 a Wiadomość- P.y- 
n"k  Pałac Spiski, n dozorcy domn 
lub of., II p., od 3—5. 4935 1 3

Paski studenckie
ręcz. haftowane, wyrób galic., w 

nailopszim wykonaniu,
I II II I  W  V VI VII VIII 

’ 50 80 1-20 1 50 50 80 1 20 1-50 
Juliusz Nacht, Stradom 5, tel. 2194 

4916 1 6

Lawranji
rtonsyonnfSiinuuiieiipe
w spokojnem, wolnem od pyłu po­
łożeniu, w pobliżu portu i łaziouoki 
z widoniem na. morzo, pokoje mzą* 
dzoue z komfortem. — Kuchnia 
wyborowa ceny umiarkowano, po­
rozumienie w poiskim języku.

4959 i  13

PołrzsUny lokal
4 —6 pokoi z knchnią. w Rynku głó­
wnym lub w pobliżu. Zgłoszenia: 
i. K. Ii. pogto restante Kraków- 

Bracka, tylko za okazaniem kwitu. 
4958 1 3

D z i e r ż a w y
460—700 morgów, blisko kolei, po ­
szukuję. ł-eiiks R am nłt, Lwów, Mu­
rarska 28. 4957 1 3

Polo wanie
na kszyLi, kaczki, unropatwy i za­
jące, bliskości Krak iwa do od­
stąpienia. Stacya kolejowa w m iel­
cu. — W iadomuść u Splichal i 

4956 1 6

jP j a j^ J jT T  kompletne, ozdobne* 
•  B v l i j  nadające się do sklej 
pu galanteryjnego, okazyjnie do na* 
bycia. Wiadomość: W iślna 4, u do' 
zorcy detnn 4955 1 6

Do« Siena
od sierpnia, września lnb paździer­
nika: eieganrkie, frontowe, słone­
czne uwa lub trzy pokoje, nyża, 
łazienka, przedp., kachnia, spiż., 
oświetl, elektryczne, na I piętrze 
woduciąg, klozet i t. d., oddrieine. 
Ul. Strzelecka 15. 4756 3 3

z prawem substytacyi, z 41/,- 
letnią praktyką prowincyonal- 
ną, władający biegle językiem 
polskim i niemieckim, poszu­
kuje posady. Zgłoszenia pod 
zm kiem  „ S a m o d z ie ln y  F. 
4925“ przyjmuje Administra- 
cya „N. Reformy". 4925 1 2

Jednorazowa próba prze­
kona każdego o jakości.

nonioHi Kuracyjne, 
francuskie, 
oustryacHie, 

4353 18 0 r a e r s k i e
poleca

KlffD UH
Ite R jia , tla ły  Rynek
Za prawdziwość pochodzenia i 

czystość ręczy się.

cffauczycielki Polki z wyż-
■■ szem wykształceniem, 

Francuzką z angielskim 
i muzyką,

Dwie Angielki z francu­
skim;

Niemki, nauczycielki i bo­
ny, na stałe i na czas wa- 
kacyj;

Francuzki na czas wa- 
kacyj; 3504 6 6

Polną freblankę z dosko­
nałym niemieckim i muzyką 

poleca

BMimizyszeniaitauayuM
Kraków, Karmelicka 11

Konkurs.
Towarzystwo utrzymujące pry­

watną szkołę śiednią w Brzeska, 0- 
głasza konkurs na posadę 1) germ a­
nisty 2) polonisty, z poborami rze- 
czywistc-gc nauczyciela (2800 K i 
600 K dodatek aktywalny). Egza­
min kwalifikacyjny honieczny. T e r­
min wnoszenia podań do dnia Z5 
C ie rw c a  1 9 1 4  na ręce wicepreze 
sa Towarzystw-i Dra Baltazińskiego 
w Brzeska. 4913

3 pofy|c
i knchnia. z komfortom, południo­
wa strona, parter, od 1 ltpca do 
wynajęcia, przy ulicy Wygoda 11 
(przecznica nl. Retoryka i alei K ra­
sińskiego). Wiadomość u dozorcy 
dema. 4782 3 3

R ę k a w i c z k i
damskie, glace, we wszystkich kolo- 
raefi, w najlepszym gatunku, pc 
K 1-60 Juliusz Ńacbt, Straiom  5, 
Nr teł. 2194. 4917 1 5

B iie c k o !
Dobrze się mające, bezdzietne m ał­
żeństwo pizyjmio za własne, ewent. 
zaadoptuje, zdrowe, ładne dziecko, 
w wieku do la t 3, z dystyngowa­
nej rodziny, choćby dyskretnego u- 
roJzenia, Jednorazowy datek na wy­
chowani o byłby pożądany Najściślej­
sza dyskrecya zapewniono Zgło­
szenia pod M. Fritz, Lwów, ulica 
Szeptyckich 10, I  p. 4895

Czapki studenckie
pateotowo, w najnowszym fasonie, 
bardzo lekkie p„ K 2-50, Juliusz 
Nacht, Stradom 5. Nr tel. 2194. 

4919 1 5

DYWANY
PERSKIE

n a sp łaty.

CZnSTUCZA
JEDWABIE

Krepy ciiińskie.japońSKie
PANAM A

K A PELUSZE
H A F T Y . S Z A L E

Kraków, Rynek 13.

4359 6 10

Ptiiii oaaliźi
szorstkości skóry, liszajom etc., 
jest niezbędnym środkiem 
Krem boroglicerynowola- 
noUuowy, polecony i uznany 
przez Iow . lek. krak., wyrobu 
apteki „pod Słońcem", St. J a ­
kubowskiego w Krakowie, I 
A-B. — Cena tuny 50 hal.

4927 1 3

f t ę k a w l c z t f t
damskie, im it. skóry, w najlepszym 
gatunku, we wszystkich kolorach 
po 90 h fminsz Nacht, StraJom 5, 
Nr tel. 2194. 4918 1 6

Osobo .inte!!$en!na
w śudn im  wieku, poszukuje m iej­
sca do zarządu domem, na plebanii. 
Zna się dobrze na kuchni ł gospo­
darstwie. — Może się zaopiekować 
dziećmi lnb starszą osobą. Zgłosze­
nia: W. C. poste restante ływ iec. 

4943 1 2

K o ft c y p t e n t
z ośmiomiesięczną praktyką poszu­
kuje posady. Zgłoszenia przyjmuje 
Administracya „N. Reformy1 pod 
S . f .  4947 1 3

kiom
z zaundowaniami i -  morgami poia 
z sadem, do sprzedania tylko oorzo- 
ścijaLinowi. Okolica piękna, górska, 
przy drodze krajowej Zakliczyn—N. 
Sącz. Bliższych wiadomości udzieli 
Urząd pocztowy Paleśnica. 4942 1 5

Para dużych, ciemnych 4!U1 1 4

k b S k i a n ó w
zaraz do sprzedania. Czechowski, ce­
mentownia, p. Trzebinia 2

k o s p j d a r z
praktyczny, starszy, posiadający 
świadectwo z kilkonastn lat, poszu­
kuje od 1 lipca posady rządcy Inb 
ekonoma, na stół lnb "rdynaryę. 
Adres: Jakób Lubawa, Kraków, ui. 
Długa 17, ofic., I p. 4948 1 5

Dwa pokoje
omeblowano, z balkone™, przęśli 
czny widok na W awel, blisko tram ­
waj, są na letnie miesiące, zaraz 
do wynajęcia. — jiraków, Poazam- 
cze 20. ’ 4952 1 2

ggam ienlca w Tarnowie, nowa, 
* “  na sprzedaż, lnb zamiana nai co 
w Zasopanem lub Krakowie. Warun 
ki dogodno. „Lata** poste restante 
ZaKopane. 4940 1 4

Letnio mieszkania
w piękaie położonej modnej 
Willi w „Lesie Cygańskim" 
przy Biełsicu, urządzone z kom­
fortem, ogrodem, elektrycznem 
oświetleniem i łazienką, do 
wynajęcia. Ceny przystępne. 
Wiadomości udziela Frauci- 
s-.ek Polaczek, Drogue- 
rya w Bielsku 4946 i  o

Pierwszorzędny handel ko­
lonialny, hurtowny i częścio­
wy, przyjmie

Kierownika
w w nku od 24—34 lat. — 
Zgłoszenia listowne pod 4949 
przyjmuje Administracya t N. 
Reformy". — Zgłoszenia nieu- 
względnione zostana bez od­
powiedzi, 4949 l  4

PIEGI!!!
żółte plamy, opaleniznę i t. d. 

usuwa pod gwarancyą

A X E L * - K B Ł f t
L słoik K 2. — l /» słoika K 1.

A X E L A - M Y D Ł O
1 kaw. 80 h. — 3 kaw. K 2 40. 

W yłączny skład

B E I M  I  S K A
Kraków, Aynek 37,

4222 1 n

Inkasent-Spedytor
biegły w rachunkach, z kaucyą 
600 K, ze znajomością języka 
niemieckiego, potrzebny j e s t  
zaraz do Piekarni Sport, 
Szlak 49. 4808 3 3

Poszukuje miejs a
lektorki, sekretarki, towarzyszki u 
starszego inteligentnego, zamożne­
go pana, także kaleki lnb chorego 
pani la t 35. inteligentna, pogodne­
go usposobienia, dobrej powierz­
chowności, mówiąca obcemi języka­
mi. Najchętniej na wsi lub za g ra ­
nicą. — Zgłoszenia O. Z. 35 posic 
restante Erauów. 4785 3 3

Sastępcy za prowizyę
obeznanego ze sprzedażą masła de­
ser.. miękkiego i twardego sera, sera 
w Krążkach, serów maśl nych. śmie- 
arakowych, ktuinkowycl i ołoraunie- 

ckich, jako tei serków wazonikowe 
jgo  kształtu, miękkich i twardych, 
poszukuje większa mleczarnia. Zgło­
szenia pod „Molkerei 3912“ przyjmu­
je binro ogłoszeń f regtn Praga, 

;n‘ Henryka 19 4786 3 3

Zakład artystyczno- 
kamieniarski i zndo- 

wlany

Józefa Kuleszy
naprzeciw cmenta­
rza w Krakowie, po­
siada wielki wybór 
gotowych pomników 
z piaskowca, g ranitu 
i marmnru, Podej­

muje się wykonania grobowców w 
miejscu ' na prowincyi. Telef, 1359 

. 2651 106 0

Maszyna do pisania
w donryra stanie, tanio do 
sprzedania. Handel mebli, nl. 
Gołębia 5 4964

KkireStasze damskie
po znacznie zniżonych cenach

.FaJwlsa PoSlerewa
Kraków, Srodzka 3

nań sklepem p. Sobolewskiego. 
4623 5 10

P o w o z y
półkryte, nowe i jiyw aue, wózki, 
kuczer, faetony, landa, wolanty i 
t. p do sprzedania. Kraków, ulica 
Zwierzyniecka 37. 4660 5 8

szefa lustrowi
z drzewa olszowego, nadająca się 
do sklepn galanteryjnego, jest ta- 
uio do sprzedania. Floryanska 25, 
II p„ front. 4798 3 3

U m y w a l k a
mosiężna, o dwóch płytach marmu­
rowych, całkiem nowa. do sprzeda­
nia. Wisdomość: nl. Karmelicka 57, 
I p.. na prawo. 4884 3 3

Masło deserowe
po kor. 3 za kilogram, wysyła za 
pobraniem, pocztówkami. Mleczar­
nia dworska, Lańcnt. 4788 2 6

po 40 h. kilo. Czasław, p. 
Dobczyce. 4392 2 3

Do sprzedania lub zamiany na 
dom stary lub parcelę

18 lat wolny od podatków, w 
Dz. I, taż  przy Rynku g-\, z no­
woczesnym komfortem, 9A0 czyste­
go doohodn z kap ita ła  włożonego 
około 6O.O0O K Hipoteka amortyz. 
uregulowana. Bliższa wiadomość u 
adwokata Dra Przeworskiego, nlica 
Wolska 8, od 4 —6 popoł. 4928 1 3

Józef Beinaczikithróz
malarz nokciow y  

ulica Bracka 5, I piętro
podejmuje się robót po umiarkowa­
nych cenach. 4466 3 4

M a s ło
od krow wotnych pod gwa­
rancyą od gruźlicy, po 4 kor. 
kilo, otrzymać można za za­
liczką. Dobra Czasław, p. 
Dobczyce. 4891 2 3

B

HAMAKI* LEŻAKI
Stołki polne 

składane. 
Artykuły do 
podróży i ką­
pieli. Przybo­
ry rybołówcze.

ŁAWH -  TEIiniS
Rakiety, Piłki 
nożne, wszel­
kie przybory 

sportowe

najtaniej Hain) E Sta, Rrahfici 31,-lin ia fl-B.
Cenniki sportowe daimo i opłatnio. 4496 I 2

K ii .-O T E  P U M
ZA PEW N IA  ROLNIKOM

w m  m
4761 2 0

Urządzenie trzecSi pokii
jadalni, sypialni, saloniku i kuchni, dywaniki, firanki, 2 kapy z dwóch 
łóżek, maszyna do szycia i otomana -  za niezwykle niską eną 

pilno do sprzedania 4962 1 3

w  H a l i  L i c y t a c y j n e j  -  -  P a ł a c  S p i s k i .

Wpisy
D O  Z A K Ł A D U  SW.RO D Z IN Y , S E M IN A R Y U M .

S Z K O Ł Y  P R Z Y G O T O W A W C Z E J  i  I N T E R N A T U
rozpoczną się 20 czerwca 1914 r.

Krak&w - - - ulica Pędzichów 1.13
Po w akacjach zaś od 25 sierpnia.

W lecie udziela informacyj piśmiennych Kanceiarya Zakładu, 
(Spis wyprawki na żądanie). 4659 3 3

P A L M A

Rower) irywane męskie i damskie wy­
borowej konatrnkcyi. Waffen, Puch, 
Styrya etc. K 46, 54, 66 z wolno- 
biegiem K 2 ł  drożej. Nowo z woinob 
K 18. — W ysyłka za zaliczką za 

adesł. zadatku K 20. — Płaszcze 
K 6, 8, 12. Węże K 5, 7. Cennik 
dermo. Reperacye i zamiana starych 
rowerów ua nowe Raty wykluczone, 

r  i-r r r i D,a każdego domu! Zdn- 
ł miewającą w swoich 

skutkach jest prakty­
czna ręczna maszyna 
do szycia „The Juwel“, 
rzyje każdą materyę; 
prjcyzyjna jak  najw ięk­

sza maszyna, konstrkucya cała z że­
laza i s ta li 6-ma igłami, olejarką, 
obrębiaczem, podręcznikiem. — Wy 
syłka za zaiiczką po nadesłaniu 
zadatku K 10 Cena K 24. Nowe 
SINGERA MASZYNY 00 S2YCJA 
Ręczna 54 fC, nożna 64 K Ring- 
ochiff 108 K. centro-szpnlkowa la8  
K, zadatek K 20. reszta za zaliczką.

St: 'isław Rondbaktn 
Wiedeń, III., Ad amagasse 15/10.

4697 1 10

4381 7 9

wszystaich krajów wyrabia . inżynier 931 22 0
IVi.. G  E L B H i i  U S

przez władzę autor, i zaprzysiężony rzecznik patentowy w Wieaniu 
YI., Mapiah3Iffci-sti?asse Nu? 37.

(Galicya)

urządzony t komfortum. otwarły cały rok
. okoje suche, słoneczne, ?. piecami, oświetlenie elektryczne -  

łazienki. Kuchnia wykwintna. Ceny nader umiarkowane. Po­
koje z pensyonatem lub bez — dziennie alDo sezonowo. — 
Automobil kursuje cały dzień między Pensyonatem a dwor­
cem kolejowym, względnie łazienhaiui i przewozi Pensyo 

) nat.ii gości. «907 1 15

LEO mu;.).P E N S Y O N A T !
Żwif 2k j  kolUet pracujących dla tutejszych 
I cudzoziemtk. Ośm szkół publicznyc dia 

każdego rodzaju i zupetnif nia kszia.cenia, oraz wykształcenia. PUmy 
nauki zadarmo: berno (Mor.), ul. Schmr-linga 7. -*015 5 20

'- pety t  nnjnodłszych deseniach
rulon od 32 halerzy. — Odpowiednie dokoracye n a  sufity .— 
Sztukaterye i listwy. — Papier przeciw wilgoci — poleca

Z. Kułriekj a - - Kraków, Wlślnp 11.
Wzory rapet wysyła się La prowincyę odw rotnie! onłat"

2776 1®^--

Kriftóa, 'EKiBłinlJ2 fir IZ, 13,14
poleca

N o w o ś ć !  n a  s e z o n  1 9 1 4 :
Koszule męskie z ingielskich zefirów i francu­

skich batystów.
Kalesony zefirowe, krótkie i długie.
Wszelkie wy-oby trykotowe.
Kołnierze, Mankiety i Krawaty w nainowszvch 

fasonach >■ * 3332 8 o '

D a l s z y  c i ą g

żem:
Tc parzysfw afttiDczkow ego

w Gorlioach
Sto w. zarejestr. z nieogran. poręks 

odbędzie się we wzorek dnie 23 czerwca 1914 r. o go­
dzinie 2-giej jpo południu w sali „Sokoła" w Gorlicach.

Porządek dzienny:
1) Odczytanie protokołu z Ogólnego Zgromadzenia w dniu 

21 kwietnia 19J 4; > '
2) Sprawozdanie Rady Nadzorczej z wnioskami Komisyi 

kontrolującej i wnioski co do rozdziału zysków,
3) Zmiana statutu Towarzystwa;
4) Zatwierdzenie wyboru 3 Członków Dyrekcyi i 3 Zastępców;
5) W ybór trzech Członków Rady Nadzorczej, oraz jednego 

ZastęDcy na la t 3, ewentualnie uzuDełniające wybory;
6) Wybór 3 Członków Komisyi rewizyjnej Ogólnego Zgro- 

• madzenia; t
7 ) Wnioski i interpelacye.

W stęp na Ogólne Zgromadzenie i prawo głosowania 
mają wszyscy Członkowie. Jako legitymacya wstępu służy 
książeczka udz.ałowa (§ 16 lit. b statutu).

Zamknięci'' Rachunków i Bilans za rok 1913 złożone 
są w myśl § 23 statu tu  w biurze Towarzystwa dla przej­
rzenia przez Członków Towarzystwa. 4939

Gorlice, dnia 12 czerwca 1914 roku.

Rada Nadzorcza Towarzysiwa Zaliczkowego w Gorlicach
, Stow. zarejestr. z nieogr. poręką.

Sekretarz Prezes:
W. lia r to s z y ń s k i .  W. S ta w la r s k i .

ilmerykanrki spadek!
w Krakowie.

8528 8 4

W IrpmśoD wszelaki ^fKłkdowkny, n ig d y  |i«oiM >clłii i j  *q , p o m a g a  Z a ch tT łiił łstotfiie zdumiewa®
jąco przeciw k a ż d e ]  pladze robactwa,1?

N ig d y  nie można go dostać w trąbkach, lecz Jedynie we flaszka?*! tam,r gć^ie są wywi&szons plakaty Zacherła
~rnT m m  a 'iT iirir  ■ q i  u. i

Frzud nam i stoi m ajątek! Dosyć nrądryir palcem stuknąć się 
w głowę, żeby go zdobyć. — Posiadan 9 goniainych wyna­
lazków, w tern dw a własne, inne powierzone mi w całkowi- 
tem zaufaniu. Z niob będą miliony dochodu rocznie. Niektóro, 
sprzedawane na cały świat, mogą być wyrabiane w Poisce. — 
Poszukuję obecnie jeanego, lub kilkn mądrych kapitalistów 
Polaków. Na dwa już mam patenty i wyrób ich już zaczęty. 
Można oglądać: ul. Garbarska 7, parter (sklep) w Krako­
wie. — W szelkich informacyj udziela Inżynier kierownik biura 

koncesjonowanych wyKonawców budowlanych

Stfim m tii Ł & f - a - C z a ? 290w s k L
Kraków, U. tarbarska I. 7. 3590 is o

UWAGAI Sprzedam udziały z umową, przy Rejencie zaw artą, 
od tysiąca koron wzwyż. — Zależnie do jakiej części 

zysków kapitalizujący chce i  może należeć.

Wzywam tylko ludzi honorowych!!! -  Udziały tylko Imienne.
l ld z ia to w o y ,  w y łą c z n ie  P o la o y ,  m o g ą  b y ć  I  z  In n y o h  d z io m lo  P o ls k i .

Z unikami Literackiej w Kranów ie, ul. Jagiellońska 10- Rzadca drukami L. K. Górski.


